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BRASŁAW  — Wilcza 8 — C. Lewic.
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GŁĘBOKIE —  ul. Zamkowa 14 Księg. W . Wlodzimierown. 
GRODNO —  N. Bass, Napoleona 11.
HORODZIEJ —  Księgarnia Kolejowa „R uch".
KŁECK —  Sklep „Jedność".
LILA  — ul. Suwalska 18 — S. Małecki.
ŁUNINIEC — Księgarnia Kolejowa ,,RucL“ . 
MOŁODECPNO — Księgarnia Kolejowa „R u ch ". 
NIEŚWIEŻ — ul Ratuszowa —  Księ&amia Pol&Ka. 
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N. 5WIECIANY — Księgarnia Tow. „R u ch ".
OSZMIAFA — Księgarnia Spóldz. Naucz.
PODBRODZIL —  ui. WL^ńska 15 —  T. Gurv.cz.
PIŃSK —  Kościuszki 4?, filja  Wydawnictw.
PO STAW I  —  Księgarnia Polskiej M; cierzy Szkolnej. 
STOŁPCE —  Księgarni* 7?-wa „R uch".
SŁONIM — Studraicka 30, filja Wydawnictw.
SMORGONIE —  Stowarzyszenie Przyjąć 51 Oświaty.
ST. ŚW IĘCIANY —  M. Lewin, Biuro Gazet., ul. 3 Maja 22. 
SZARKOWSZCZYZNA — M. Móidel, Skład apteczny 
WOŁOŻYN — Liteiman, Kiosk gazetowy.
W A RSZAW A  —  Kiosk Księgarni Koiejowej „R nch".

PRENUMERATA miesięczna z odniesieniem 
do domu, lub z przesyłką, pocztową 4 Sł., za­
granicę 7 zł Konto czekowe PKO. Ńr. 86.259. 
W  sprzedaży detal cena jednego n-ru 20 gr.

C piata pocztowa niszczona ryczałtem. 
R,edakcja rękopisów niezamówi cnych nie 

svraea. Administracja nie uwzględnia za­
strzeżeń cn do rozmieszczenia ogłoszeń.
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CENY OGŁOSZEŃ: wiersz milimetrowy 1-szpaltowy w tekście 40 gr. Za tekstem 36 gr. Komunikaty oraz nadesłane mi­
limetr 50 gr. Kronika reklamowa milimetr 60 gr. W numerao.li świątecznych oraz z prowincji o 25 proc. drożej. Zagrani­
czne o 50 proc. drożej. Ogłoszenia cyfrowe i tabelaryczne o 30 proc. dro/cj. Układ ogłoszeń w tekście i za tekstem 
6-cioszpaltowv. Administracja nie przyjmuje zastrzeżeń co domiejsca Terminy druku Administracji m< obowijzują.
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K o n f l i k t  w ł o s V o - ? b i s y ń s ^ )  n e  f o r u m  L i g i  N e i G d ó v
GENEWA. Posiedzenie poufne Ra 

d> Ligi Naroaow trwulo zaiedwic 10 
mrnut. Przeomiotem obrad była wyłą- 
eznie sprawa piocedury. Następnie za 
częlo się posiedzenie publiczne. Sala 
była wypełniona do ostatniego miej­
sca. Szczególnie zwracała uwagę 
wielka ilość dziennikaizy.

Przewodniczący delegat Argenty­
ny przypomniał, iż na porządku ob­
rad znajduje się tylko' sprawa sporu 
włosko - abiswńskiego. Następnie prze 
wodrrczący zwrócił się do przedsta 
wlciela Abisynji, prosząc go, by za 
siad1 p r o  stole Rady.

Przewodniczący zapowiedział, iz 
orzeczenie komisj. pojednawczej w 
sprawie zajścia w Dal - Dal oędzie 
niezwłocznie rozdane wszystkim 
człojncom Rady

Ede.il za niepoiległością 
Abisynji

Pierwszy przemawiał delegat W iel­
kiej Prytanji min. Eden. Podkreślił 
or, że po wojnie narody starają się 
stworzyć ład międzynarodowy, w ce­
lu uniknięcia w v  .y. Przypomniawszy 
zobowiązania, >‘ycR.ająee z paktu pa 
ryskiego, mówca 2*tv rdczył następ 
me, iż z paktu genewskiego wynika 
mechanizm nowego ładu. —  Pomiędzy 
Włochami a Wielną Brytan ją  niema 
żadnej sprawy politycznej, o ile chu­
dzi o krnflikt włosko - abisyński, je­
żeli uda się doprowadzić do lojalnej 
współpracy, to osiągnie się pokojuwe 
załatwienie konfliktu. Następnie E 
den w krótkim zarysie przedstawił 
przebieg rokowań pizedstawicieli 3-ck 
mocarstw w Paiyzo. przypominając, 
ze Francja i Anglja opracowały na 
tej konferencji projekt propozycyj, 
przedstawionych delegacji włoskiej. — 
Pokrótce mówca zreasumował te pro­
pozycje, zaznaczając, że eytuacja w A  
Disynji wymaga daiezo idących re­
form w sącza ona jednakże posumę 
cia, sprzeczne z niepodległością * 111 
tegralnością tego kraju. Jako członek 
Rady Ligi Narodów Abisynja ma prr 
wo odwołać się d° Ingi Narodów, pro 
uzac o współpracę i pomoc w celu o- 
zywienia rozwoju gospodarczego i re 
orgai.rzacji administracji. Francja, An 
glja i Włoehy posiadają wszystkie wa j 

nrnki, by udzielić tej pomocy o cha 
ranterze zbioroy ym, co  nie przeszka 
(rżałoby jednakże specjalnemu uw zglę' 
dnieniu interesów włoskich. Mówca o- 
świadczył wkońcn, ze w Paryżu nie o- ■ 
mawiano, ale i nie wyłączano mosłi 
wośu. pewnych zmian terytorialnych, j 
na Ktoie Abisynja i W łochy powinny 
wyrazu, swą zgodę. ]

Laval pojedna w ciy
Po tej demaracji zabrał głos pre 

n er Laval, który oświadczył, że po- 
K°J może hyć jeszcze zapewniony w

O S T R Y  * T A K  WŁOCH P O D  « D R E S  M  ^ G I S Y K J I
GENEWA. Po Lavalu zabrał głos 

delegat Włoch baron Aloisi, który przy 
pomniał na wstępie, że delegacja wło­
ska wstrzymała się od głosowania, gdy 
na ostatniem posiedzeniu Rady uchwa­
lono rezolucję, postanawiającą, że Ra­
da Ligi zbierze się 4-go września, aby 
jrickonać ogolnego zbadania stosun­
ków włosko -abisyńskich.

Abisynja gwałci z o Ijg - 
w i^zania

W chwili, gdy badanie to zostaje 
rozpoczęte, delegacja włoska na roz­
kaz swego rządu ma zaszczyt przedsta­
wić czołnkom Rady memorandum, za­
wierające argumenty, które pozwala­
ją rządowi włoskiemu uważać, iż rząa 
abisyński systematycznie i jawnie 
gwałcił wszelkie zobovdązania umow­
ne, jakie zaciągnął wobec Włoch i Li­
gi Narodów. Z tego właśnie względu 
rząd włoski nie mógi wziąć poJ roz­
wagę programu, który mu został za­
proponowany w Paryżu. Delegacja 
włoska upoważnione jest równocześnie 
przekazać Radzie Ligi następujące o- 
świadtzenie:

ŁrimBBMauam8eio*=siaeBesma8BHr 
ramach, pr-ktu Ligi Narodów. Francja 
będzie w całej pełni współpracować z 
Radą Ligi. Nie chcę wierzyć —  mówił 
premjer Laval —  że ten nasz ostatni 
wysiłek mógłby pozostać bezskutecz­
nym i że nie moglibyśmy dojść do 
sprawiedliwego porozumienia, dające­
go Włochom zanoscuczynienie, które­
go mają prawo domagać się, nie lek­
ceważąc przyteru istotnych praw suwe 
rcnnych .

Przedstawiciel W ioch mówił 
Laval —  wyłuszczy nam »we załe, któ 
re będą przez Radę jak najstaranniej 
zl adane Jestem przekonany, ze rów 
nież przeIstawiciel Wielkiej Biytanj* 
okaże wobec ewentualnych propozy­
cyj maksimum pojednawczości. Paki 
wiąże nas wszystkich. Słyszeliśmy 
właśnie przedstawiciela Wielkiej Bry 
tanji proklamnjącegu przywiązanie 
swego kraju do zasady zbioiowego bez 
pieczeństwa, którego wyrazem jest 
Liga Narodów Francja wyraża zado 
wolenie z tego oświadczenia, świat za 
stanawia się, czy instyl ucja genew­
ska przetrzyma prÓDę, na którą jert 
obecnie wystawiona. Mam nadial pełne 
zaufanie do Ligi Narodów. W ciągu 
ostatniego roku Rada Ligi spełniła, 
mimo piętrzących się trudności, skute 
czuje swą donii słą misję inteTwenju- 
jąc skutecznie w sprawie Saary i za­
targu węgiersku - lUgosłowianskiegu. 
Dzięki ścisłej v spółpracy wszystkich 
odpowiedmaJnych rządów, zdołamy za 
pobiec wybuchowi wojny. Puszamowa 
nie zobowiązań paktu jest naszą głów 
ną troską,

W łochy były cierpliwe 
i pragnęły pokoju

Włochy w ciągu lat 50-ciu prowa­
dziły cierpliwie wobec Abisynji poli­
tykę przyjaźni i współpracy. Polityka 
ta była szczególnie akRwnie prowa­
dzona przez rząd faszystowski. Charak 
teryzują ją dwa doniosłe akty, stwier­
dzające, do jakich granic Włochy po­
suwały swą cierpliwość, unikając sto­
sowania środków wojskowych i ofia­
rowując Abisynji wszystkie możliwości, 
efektywnego brania udziału w życiu ; 
międzynarodowem. W  r. 1923, Włochy j 
mimo opozycji innych państw i powab­
nych trudności, wysuniętych -e  strony , 
kompetentnych komisyj Ligi Narodów, j 
oraz opinji brytyjskiej, daty pełń*, i 
lojalne poparcie zgłoszeniu się Abi- 1 
synji do Ligi Naiodów. Włochy były 
też peirwszem i jedynem mocarstwem, 
które w r. 1928 podpisały z Abisynją 
traktat przyjaźni o wyjątkowym okre­
sie czasu, gdyż wynoszącym 20 lat. 
Traktat ten przez rozpiętość swych 
klauzul przekracza ramy innych trak 
tatów, zawartych między mocarstwa­
mi europejskiemu Zgodnie z tym tra­
ktatem rząd włoski zgodził się la 
przekazanie incydentu pod Ual - Lal 
komisji pojednawczo - rozjemczej. O- 
rzeczenie tej komisji nie stwierdziło 
wprawdzie materjalnej odpowiedzialno­
ści Abisynji, niemniej jednak stoimy 
w obliczu zbtojnej i obmyślanej napa 
ści, ujawniającej intencje i metody rzą­
du abisyńskiego.

Abisynja w  roki napastnika
Abisynja, wyzyskując, należenie I 

do Ligi Narodów i nie zwraca- ] 
jąc uwagi na traktat z roku 1928, 
poczęła właśnie od tego czasu potęgo­
wać politykę zorojen, skierowaną prze­
ciw posiadłościom włoskim, mnożąc 
liczbę prowokacyj, wrogich manifesta- 
cyj, napadów band zbójeckich, aktów 
bandytyzmu i gwałtu, w siosunku do 
spokojnej ludności, żyjącej na pogra­
niczu włoskiem. Jeden tylko wypadek 
napaści mógioy uspiawiedliwić wojnę 
przeciw państwu napadającemu, gdy­
by wobec tego państwa zastosować de­
finicję napastnika, przyjętą ostatnio w 
niektórych umowach międzynarodo­
wych* Włochy natomiast pragnęły 
wciąż dawać dowody cierpliwości, lecz 
po doświadczeniach gorzkich, a często 
trwałych, musiały dojść do przekona­
nia, że Abisynja jest dla Włoch wro­
giem nieubłaganym, którego zła wola 
ani na chwilę nie ustawa;? i którego 
wszelka polityka oparta na zaufaniu, 
ani żadne traktaty przyjaźni nie po 
trafią zmienić. Cele polityki abisyń- 
skiej ujawniają się w całej pełni, jeśli 
się zważy, że naiooważniejsze usiłowa­
nia napaści podejm owani były przez 
Abisynję w chwili, gdv Włochy zaan­
gażowane były bądź w wojnie libij­
skiej, bądź w wojnie światowej. W o­
bec tego, że wszelkie możliwości po­

kojowej współpracy pomiędzy W ło­
chami i Abisynją nie powiodły się, 
Włochy nie mogą nadał zajmować bier 
nego i bezsilnego stanowiska wooec 
państwa barbaizyńskiego. niezdolnego 
do sprawowania kontroli nad sobą i 
nad swą ludnością, która będąc silnie 
uzbrojoną, zagraża granicom włosk.m. 
Rząd włoski nie może już obdarzać ża- 
dnem zaufaniem rząau aoisyńskiego, 
ani wierzyć w najmniejszą nawet moż­
liwość wykonania przez Abisynję zo­
bowiązań umownych, które AbLynja 
gotowa była jeszcze poduisać, zwła­
szcza, gdyby zobowiązania takie zo­
stały zaciągnięte pod naciskitm oko­
liczności. Zdaniem Włoch Abisynja 
jest absolutnie niezdolna do zrozumie­
nia i urzeczywistnienia zasar moralno 
ści międzynarodowych, które są pod­
stawą Ligi Narodów

Abisynja nie jest gocna 
nalfiżeć d o  Lrgi

Pakt Ligi Narodów —  głosi dekla­
racja włoska nie jest zwykłym zbio­
rem artykułów, lecz harmonijnym sy­
stemem zasad, uzupełniających się i 
wyjaśniających się wzajtmnie. Istnieje 
ścisły związek pomiędzy wszystkieml 
postanowieniami oąktu i gwarancjami, 
które pakt ten przewiduje. Ma on swa 
rację bytu w zobowiązaniach, jakie 
pakł ren nakłada na członków Ligi.

Wszelka inna interpretacja paktu j 
stworzyłaby dla państw, które nie są 
godne być członkami Ligi Naroaów, i 
stan Dezkarności, lub rodzaj prawa a*! 
zylu, nie godzącego się z bezpieczen- i 
siwem innych oraz najbaruziej elennn- 
tarnemi zasadami sprawiedliwości mię­
dzynarodowej. Podstawą Ligi Naro­
dów jest, ze państwo nie może być 
c:łonkiem Ligi, jeżeli nie wypełnia pe­
wnych zasadniczych warunków, jak 
posiadanie stałego rządu, prawnej or 
ganizacji politycznej i administracyj­
nej oraz granic dokładnie określonych. 
Z art. 1 paktu Ligi Narodów wynika, że 
pierwszym obowiązkiem państwa jest 
spełnianie tych warunków.

Dalej deklaracja włoska wspomina, 
ze podkomisja zgromadzeni? Ligi Na­
rodów, która badała zgłoszenie Abi­
synii do Ligi Narodow, nie mogła 
stwierdzić, jak daleko sięga panowa­
nie Włoch centralnych nad odległeini 
prowincjami kraju, oraz nie mogła u- 
stalić, czy zobowiązania międzynarodo­
we Abisynji zostały całkowicie w prze 
szłości wypełnione. Mimo, że wszyscy 
byli wówczas zdania, iż zasadnicze wa­
runki przyjęcia Abisynji do Ligi Naro­
dów nie istniały, zgromadzenie Ligi 
wolało jednak dać Abisynji dowód za- 
urania i rząd włoski, popierając wnio­
sek Abisynji, pragnął jej ułatwić współ­
pracę z narodami cywilizowanymi. Me 
inormdurr, włoskie udowadnia następ­
nie, że w praktyce nic się w Abisynji 
nie zmieniło w ciągu 12 lat jej przyna­
leżności do Ligi Narodów. Rząd abisyń

ski nie uczynił nic, aby stać się god­
nym należenia do wspólnoty narodów 
cywilizowanych, niestosując się nawet 
ao zobowiązań, jakie winien byt wziąć 
na siebie, aby zostać członkiem Ligi 
Narodów. Udział Aoisynji we współ­
pracy międzynarodowej jest wtaśctwie 
żaden. Nawet dziś kraj ten reprezento­
wany jest przed Radą Ligi Na.cdów 
przez Europejczyka. W  tych warunkach 
rząd włoski sądzi, że państwo talr.e, 
jak Abisynja, nie może .nieć ani rów­
ności prawa, ani równości obowiąz­
ków w obtc państw cywilizowanych. 
Jeśli taka równość została mu nadana, 
a zwłaszcza jeśli nadaniu temu towa­
rzyszyło udzielenie zaufania na pi/ysz ■ 
lość, to nie jest to dostatecznym mo­
tywem, aby Liga Naroaów miała po­
wtórzyć raz jeszcze błąd, popełniony 
w roku 1923. Rząd włoski gotów jest 
przyznać się, że b.a! udział w popeł­
nieniu tego błędu i pragnie tyłku przy­
pomnieć słowa wygłoszone przez de­
legata Australji Joseph Cooka, który 
występując przeciw przyjmowaniu do 
Ligi Naiodów krajów zacofanych wska 
z.ał, że przyjmowanie takie krajów bę­
dzie trudno usprawiedliwić wobec fak­
tu, że inne kraje, znajdujące się pod 
mandatami, nie mają dostępu do Ligi 
Narodów. Sil Joseph Coo4 zwrócił m. 
in. uwagę na to, że Abisynja. korzy 
stając z uprzywilejowania członka Ligi 
Narodów, mogłaby żądać od państw 
mandatarjuszy wyjaśnień co do losów 
ludności w Nowej Gwinei mimo, że 
położenie tej ludności jest znacznie 
lepsze od położenia tubylców w Abi­
synii. Sir Joseph Cook przestrzega' 
również przed wprowadzaniem bronf 
do Abisynji, gayż mogłoby to stano­
wić poważną groźbę dla jej sąsiadów.

W łcchy nie cofną się
Rząd włoski zmuszony jest oświad­

czyć formalnie, że Wiochy czułyby się 
głęboko zranione w poczuciu swej god 
ności narodu cywilizowanego, . sciyby 
nadal miały dyskutować w łonie Ligi 
Narodów na stopniu równości z Abi­
synją. W.ochy odmawiają uznania tej 
równości, będącej przywilejem człon­
ków Ligi Narodów w stosunku do 
państwa, które nie chciało wypełniać 
zobowiązań na nim ciążących. Z dru­
giej strony rząć. włoski stwierdziwszy, 
że traktat z roku 192& nie zagwaranto­
wał w praktyce pokojowego życia te- 
rytorjów włoskich, nie może liczyć na 
klauzule tego traktatu, aby spełnić obo 
wiązek zlikwidowania . az nazawsze 
niebezpieczeństw, grożących kolon- 
jom włoskim, rząd wioski nie może po­
legać na gwarancjach czysto praw­
nych ze strony takiego państwa, jak 
.Abisynja. Ponieważ chodzi o żywotne 
interesy wielkiego znaczenia dla bez­
pieczeństwa i cywilizacji włoskiej, rząd 
włoski nie uczyniłby zadość swoim naj 
bardziej elemertarnym obowiązkom, 
gdyby nie cofnął ostatecznie całego

Pełncmc>cnik&bi3YnjB 
protestuje

GENEWA. Po Aloisim zabrał głos 
peinomocnik Abisynji prof. Jeze, kto 
ry uroczyście zaprotestował przeciwko 
oskarżeniom, sformułowanym przez 
Aioisiego i zastrzegł sobie prawe póź 
niejszego udowodnienia ich bezpodsta­
wności. Prof. Jeze pragnie naiazie 
wskazać, na niebezpieczeństwo proce 
dury, pozwalającej Jednemu członkowi 
Ligi mówić w ten spesób na tema 
spraw wewnętrznych drugiego ezłon- 
Ka Ligi i żądać przed Radą „skazania 
go na śmierć' . Prof. Jeze zaznaczył. 
następnie, ze dotychczas pretekstem 
wojennych przygotowań 'Wioch był in­
cydent w Ual-Ual. Abisynja oświad­
czyła od pierwszej chwili, że podda 
się w tej sprawie orzeczeniu Dezstron 
nych ekspertów. Od dziewięciu miesię 
cy Ab.syrja, deklaruje bez przerwy 
swą wolę pokojowego rozwiązania za­
targu, odwołując się do Ligi Narodów. 
W  odpowiedzi na- to W łochy potęgo­
wały bezusfauku swe przygotowania 
wojenne. Kiedy Abisynja odwołała się 
ao ar+ 15 paktu Ligi, W łochy odpo 
inedziały że artykuł ten nie może 
być zastosowany^ ponieważ równocze­
śnie odbywa się postępowanie pojed­
nawczo - roz, emcza,

3-go sierpnia Włophy zgodził:* się 
na wyznaczenie piątego suoerarbitra i 
incydent ped Dal-Ual jest. dziś przez 
jednomyślne orzeczenie komisji rozje­
mczej załatwiony. Orzeczenie to stwif 
raza że za incydent nie spada na A 
bisynję żadne odpowiedzialność. — 
Dziś "Włochy zmieniają podstawę swe 
go oskarżenia. Na nowe oskarżenia 
włoskie —  mówiż prof. Jeze —  odpo­
wiemy później, gdy z rząd abisyńsk 
musi najpierw rozpatrzeć długi me 
morjał rządu włoskiego, doręczony dzi 
siaj Radzie Liga Ale pośpiech jest 
wskazany. Musimy wiedzieć, czy Ra­
da Ligi zdoła zapobiec grożące, lads 
dzień wojnie eksterminacyjnej.

Po tern przemówieniu przewc dni- 
czący Rady zaznaczył że aalsza dys­
kusja, podczas której przedstawiciel 
Abisynji pragnie udzielić obszernej 
odpowiedzi, odbędzie się ua posiedze­
niu następnem, którego data wyzna 
czona zastanie później. |

Na tern posiedzenie zamknięto,,

swego zaufania do Abisynji i gayby 
nii zastrzeg* sobie całkowicie swobody 
działania, celem zastosowania wszel­
kich środków, które będą mu potrzeb­
ne dla bezpieczeństwu koionij ł posza 
nuwania interesów włoskich.

(Dalszy ciąg dejiesz ni stronie 4-ej).

U l ;

Do Sejmu będziemy w niedziele glosowali tak:
Sprawa głosow ania do  Sejmu 

będzie już za trzy dni, w  niedzie­
lę, p ieiw szą powinnością obyw a­
tela, któremu dobro Ziemi W ileń­
skiej leży na sercu. Jest przeto rze 
czą niezmiernie ważną, aby ża­
den z -obywateli nie został tego 
prawa pozbaw iony podstępem, 
c y taż nie utracił go  z własnej 
winy, przez niedopatrzenie, nie- 
dbalstwo, lub błędne zrozumienie 
odnośnych przepisów.

Przedewszystkiem w ięc stwier 
dzić nalaży, że prawo głosow a­
nia do Sejmu posiadają w szyscy 
obywatele, którzy ukończyli 24 
rok życia. Nie potrzeba tu żadne­
g o  wykształcenia. Każdy —  pow ­
tarzamy —  kto ukończył 24 rok 
życia, ma prawo wybierania pos­
łów  do Sejmu Jedynie ci, którzy 
sądownie zostali ograniczeni lub 
pozbawiani praw obywatelskich, 
yzględnie chorzy um ysłow o pra­
wa tego nie posiadają.

Przedewszystkiem musi wy­

borca wiedzieć, gdzie ma głoso­
w ać w  dniu 8 wrześni... W  mias­
tach we wszystkich domach roz­
lepione są ansze, informujące 
szczegółow o, w  której komisji ob 
w odow ej mieszkańcy danego d o ­
mu mają głosow ać. Po wsiach za­
wiadomienia takie wywieszone są 
w budynkach gminnych

A w ięc w yborca musi znać ad­
res sw ego lokalu w yborczego.

Następna sprawa, to pytanie: 
na kogo w yborca ma głosow ać?

O czywiście na tych kandyda­
tów, którzy wzbudzają w nim naj 

i większe zaufanie, o których jest 
udania, że najlepiej będą bronili 
tarówno interesów ogólnych, jak 
i jego własnych.

W yborca  głosuje osobiście i 
może oddać głos tylko w jednym 
obw odzie, tam mianowicie, gdzie 
został umieszczony w  spisach w y 
borczych. horzy, albo ułomni w y 
borcy mogą posługiw ać się przy 
głosowaniu osobą  zaufaną.

Jak się odbędzie samo głoso­
wanie w niedzielę?

A więc w yborca przybędzie 
do swej obw odow ej komisji W y­
b o rcze j. Komisja ta funkcjonować 
będzie od godziny dziewiątej ra­
no, d o  goaziny dziewiątej w ie­
czór..

Przybywszy do kornisj5 ob w o ­
dowej, wymieni w yborca swe 
imię, nazwisko i adres. W tedy 
prowadzący protokuł zbada, czy 
znajduje się on w spisie w ybor­
ców . Następnie przew odniczący 
stwierdź' jego  tożsamość, oraz 
w ręczy w yborcy kartę do g łoso­
wania oraz kopertę.

Jak w yglądać będą karty do 
głosow ania?

Karty do głosowania będą z 
białego papieru, zaopatrzone pie­
częcią okręgow ej komisji w ybor­
czej. Na kartach tych znajdować 
się będą, prócz numeru i nazwy 
.kręgu w yborczego, oraz nume­

rów porządkowych, nazwiska

kandydatów na postów, w  lamej 
kolejności, w  jakiej umieszczone 
zostały na liście kandydatów.

Koperty urzędowe będą z pa­
pieru nieprzeźroczystego i opa­
trzone pieczątką okręguwej komi­
sji w yborczej.

M ając kartę wyborczą i ko­
pertę, uda się w yborca za osłonę, 
która zabezpieczy tajność g łoso­
wania.

Tutaj z nazwisk umieszczo­
nych na karcie w yborczej, w ybie­
rze dwa, tych kandydatów, do 
których ma największe zaufanie, i 
postawi przy nich kreski Jest zu- 

i pełnie wszystko jedno, czy kreski 
’ te będą pionowe, poziom e czy też 

skośne.
Następnie włoży w yborca kar­

tę wyborczą do koperty. Koperty j 
nie zakleja, lecz wręcza ją prze­
wodniczącemu komisji obw odo­
wej. który w jego  obecności wrzu 
ci kopertę do urny.

Członkowie komisji, którzy bę

dą mieli przed sobą spis w ybor­
ców , odnotują, że wyborca glos 
sw ój oddał.

Teraz trzeba koniecznie pa­
miętać:

że karty, na których oznaczo­
no kreskami nazwiska w ięcej niz 
dwóch kanaydatów, uznane zosta­
ną za nieważne;

że jeżeli w yborca  oznaczy kre 
ską tylke nazwisko jednego kan­
dydata, w ów czas Dotraktowane to 
będzie tak, jakgdyby tylko na jed ­
nego kandydata głosow ał;

że jeżeli wyborca nie postawi 
kreski przy żadnem nazwisku, 
czyli nie wypełni karty w ybor­
czej, to będzie to liczone tak, jak 
gdyby głosow ał na dwóch pierw­
szych kandydatów. um ieszczo­
nych na liście.

Punktualnie o  godzinie 9-ej 
wieczorem  zarządzi przewodniczą­
cy  zamknięcie iokalu wyborczego. 
Po zamknięciu głosow ać będą już 
tylko te osoby , które wesz»y doń

przed zamknięciem, albo też sta­
nęły w szeregu przed lokalem, je ­
śli lokal nie może pom ieścić wszy 
stkich przybyiych.

Każdy, kto przybędzie do g ło ­
sow a n a  po godzinie 9-ej w ieczo­
rem, nie zostanie już dopuszczony 
do odbycia  w yborów .

A więc przypominamy raz je ­
szcze, że dziś, jutro lub pojutrze, 
najpóźniej, powinien każdy w y­
borca stwierdzić, gdzie w niedzie­
lę 8 września powinien g łoso­
wać.

W  sobotę, na dzień orzed głoso­
waniem powinien wyborca, o ile 
dotąd tego nie uczynił, ustalić, czy 
nazwisKG jego znajduje się w spi­
sie w yborców , jego komisji okrę­
gow ej..

W iedzą*, że nazwisko jego fi­
guruje w spisie, i znając adr r 
sw ego lokalu w yborczego może 
spokojnie wypełnić w  niedzielę 
swój obywatelski obow iązek

(w. 1.)
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głosujcie n3 Barańskiego f Szumańskiego
prócz tego w  tym Okręsu kandyduje prof. ST. WŁhDYCZbG

Prześladowania Kościoła Katolickiego
w So^ietacn hie usiają

Ca osoby, przebywającej na tere­
nie Rosji sowieckiej R A P  wa otrzy­
mała ostatnio następujące informacje 
o dalszych prześlaaowaniach religij 
nyuh w tym krajn.

Położenie Kościoła katolickiego na 
terenie Sowietów budzi coraz większy 
niepokój wśród katolików całego świa 
ta. Prowadzona przez wojujący ko­
munizm akcja wysiedlana lub więzie­
nia kapłanów i zamykania kościo­
łów nietylko słabnie, lecz wprost prze­
ciwnie, w ciągu ostatnich miesięcy 
przybiera rozmiary zastraszające.

Wysiedlenie wielce zasłużonego o j­
ca Amoudru, dominikanina, duszpa­
sterza w Leningradzie, w głębokim 
zalu pogrążyło serca jego parafjan 
oraz napełniło je niepokojem o los 
świątyń katolickich w tern mieście, w

T a k s ó w k a
z nad Marny

Towarzystwo byłyeh kombatan­
tów w stanie Oregon, pragną., posia­
dać pamiątkę z pierwszej bitwy 
nad Marną, poleciło filji paryskiej 
sto wai z> zseuia ,,American Legion" 
■wyszukać i nabyć jedną z taksówek, 
kióremi z rozkazu ówczesnego guber­
natora Paryża, generała GalLemego, 
przewieziono całą załogę stolicy Tran 
cji naa Marnę, co, jak wiadomo, toż 
strzygnęło o losie tej wielkiej bit-wy 
na korzyść Prancji.

Po długich poszukiwaniach, filja  
paryska amerykańskiego stowarzyszę 
nia znalazła istotnie taką taksówkę, 
może juz ostatnią, w jednym z gara­
żów w Levałliois-Perrt i nabywszy ją 
wpiowadziło triumfalnie do Paryża, 
pod kierownictwem jeanego z uczest­
ników pamiętnej bitwy, p. Pantesa

Historyczna taksówka, przejechaw 
szy bulwarami, pł. Zgody i Polami Eli 
zejskiemi, zajechała do hali im. gen. 
Pcrshuiga przy uncy Pierre Chanom, 
gdzie jest teraz wystawiona, zanim 
powędruje do dalekiego Oregonn.

 ?,«0>'«--------

K a ż d y  s w i a d o m y  o b y w a t e l

JEST CZŁONKIEM LOPP

którycn obronie wydalony pasterz wal 
czył z nieustającb energją.

Prześladowanie Kościoła na tere­
nie Ukrainy jest bodaj jeszcze bar­
dziej gwałtowne. Władze tamtejsze 
wyznaczają ogromne podatki na świą 
tynie, gdy zaś ściągnięcie tych wiel­
kich sum okaże się niemożliwe, zamy­
kają kościoły i zamieniają je  na sfcta 
ay zbożowe, Iud kina. Poa tym pre­
tekstem zamknięte ZOSTAŁY KO­
ŚCIOŁY W  POŁONNEM, BERSZA 
BZIE, I  OBODÓWCE, OSTATNIO 
ZAŚ W ŁADZE SOyYIECKIE ZAPO­
WIEDZIAŁY ZABRANIE KOŚCIO­
ŁÓW W  ŻYTOMIERZU I W INNICY.

Przedmiotem szczególnie zajadłych 
prześladowań są kapłani katoliccy Po 
aresztowaniu szeregu księży, wśród 
których WYMIENIĆ NALEŻY KS. 
SZENFELDA W  KITOWIE, admini­
stratora kościoła katolickiego NA U- 
KRAINIE KS. JUCHNIEWICZA, 
ORAZ OSTATNIEG-0 UNITĘ KS. 
SZCZEPANIUKA, sytuacja Kościoła 
na Ukrainie przeastawia się tragicz 
nie, bowiem podsuwani zostali niemal 
wszyscy ka piani, mogący aammistro 
wać sprawarii kościelnemi, a władze 
bolszewickie przystępują do masowe­
go zamykania pozostałych świątyń

Na terenie Białorusi stosowane są 
podobne m etoly. ZE 120 KuŚCIO- 
Ł oW  POZOSTAJE JESZCZE CZYN 
NYCH NIESPEŁNA 30, a wskutek 
systematycznej akcji władz dalszy byt 
tych nielicznych „wiątyr jest zagro­
żony. Z większych ośrodków zanoto­
wać należy ZAMKNIĘCIE KOŚCIO 
ŁÓW W  SŁUCKU, ZŁOB] NIE, RO- 
HACZEWTE ŁOHOJSKU. W  wyni­
ku aresztowań i wysiedlenia ua terc 
nie Białorusi znajduje się obecnie 
TYLKO 12 K SIĘzY, A  WŚRÓD 
NICH SIEDMIU STARCÓW, NIE 
MOGĄCYCH JUŻ NIEMAL SPEŁ­
NIAĆ OBOWIĄZKÓW KA PŁAŃ- 
SKICH.

Na terenie całego Związku Sowie 
ckiego dokonywane są liczne areszto­
wania i wysiedlania członków ko­
ścielnych iad  administracyjnych oraz 
stosowane są wszelkie szykany w sto 
sunku do osób biorących udział w chó 
rach kościelnych i należących do 
bractw oTaz w stosunku do osób uczę­
szczających ao Kościoła.

a. ńo*
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Na paryskiej „Wystawie małych wynalazków" znajduje się model apara­
tu lotniczego, zbudowanego na wzór skrzydeł muchy. Ihistracja przedsta­
wia- wynalazcę p. Louis Vallon‘ a przed próba ilotu z dachu budynku wy­

stawowego.
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Wedle odwiecznych tradycyj sięgający ch epoki Jedo, na wyspie Tsukishima leżącej przy ujściu rzeki Sumida, co­
rocznie odbywa się święto Tsukuda ku czci boga Sumijoshi. Na zdjęciu fragment uroczystości: Obmywanie sank

tuarjum boga w morskich falach

Proces o czary w XX wieku
(la) Rozprawa przed sądem przy­

sięgłych w PaTyżu, przonosi nas naj- 
niespcIziamiej w niesamowity i gro­
teskowy świat cza~ów i cudów- w p o ­
środku 20 wieku. 11 maja 1934 r., za­
mordował Właściciel aobr ADel Te- 
neguin w Saint Lambert, słynnego 
ezajuwnika i cudownego doktora Ja- 
Lly, ponieważ wątpił w  jego potęgę 
i  miał dość jego pogróżek.

Jednakże, by móc stałe korzystać 
z usług doktora Jably'ego i aby Dyć 
pewnym, ze zawsze może go mieć od 
dyspozycji kazał mn urządzić miesz­
kanie w jednym z budynków 6ospo 
darczycii

W  tych wiainnkaci irnzrozunnałf 
stały się motywy zbrodni. Prezydent 
saun Peucher stara się zgłębić je z 
pomocą oskarżonego. Z aktów wia­
domo, że zamordowany został już w 
roku 1930 skażamy spowodu wykony­
wania niedozwolonych praktyK lekar 
skich, a wkrótce potem otrzymał 
pół roku więzienia za ki odzież.

JAK .PRACOW AŁ" P. JABLY

Teimeguin, który ciągle jeszcze 
wierzy mocom w czary opow.ada, jak 
pracował jego lokatoT.

— M oje krowy —  opowiada —  
zachorowały jedna po drugiej. Niektó­
re z  nich zdechły. Jardy zjawił się 
się po raz pierwszy u mnie i zażą­
dał 1000 flanków, za zabieg. Mruczał 
jakieś słowa, których nie rozumiałem 
i sypał sól na arzwi stajni. Innym 
razem zmieszał w szklance jajecznicę, 
ocet i igły, a następnie postawił te 
szklankę w stajni.

—- Czy pomogło? —  pyta przewo­
dniczący.

—  Oczywiście. Epidemja minęła
Po pewnym czasie zachorowała

znowu krowa w stajni Tenneguina.
Jably przybył późno w  nocy i 

przyniósł z sobą, jak twierdził, ser­
ce wołu, w które wbił dwa kilogramy 
gwoździ. W szystko to zapali cvwał ao 
garnka Który punktualnie w piątek o 
północy zakopał pu lewej stroni-! 
drzwi.

—  I  pan wiirzył w te wszyutJtR 
głupstwa?

j —  Naturalnie —  odpowiada o- 
J skarżony. —  Moc Jably* ego działała 
j również na ludzi. Zrobiłem ną sobie 
i to doświadczenie. Odczuwałem ból w 
I okolicy żołądka, W tedy czart dziej 

wy konał kilką ruchów i wylał na 
mnie spirytus Ozdrowiotem natycn 
niast

CZARODZIEe STAJE
W SI

SIĘ PLAGĄ

Jedno jest pewne. Czarownik Ja- 
biy stał sie plagą całej okolicy. Jego 
rzekoma moc nadprzyrodzona stała 
się przedmiotem kłótni wśród mał­
żeństw oraz całych rodzin. Doszic

do tego, że wystosowano podam, do 
właaz sądowycn i twierdzono tam że 
śmierć czarodzieja stałaby się rado­
miem wydarzeniem dla sałegu Saunt 
Lambert.

Na tym punkcie oparła się c-brona 
Tenneguina. Nie mógł on już ścier- 
pieć pogróżek czarownika, a umacnia­
ła go myśl, że wszystkich mieszka, 
ców wioski uratuje. W  pasji chwy 
cił więc kaiabin., zanim jednak po­
ciągnął za cyngiel padł strzał, zabi­
jając Jably ego na miejscu.

Oskarżenie przedstawiało spraiwę 
nieco inaczej, ałe przysięgli stanęli po 
stronie tezy obrony. Teiuieguin został 
uwolniony

BB

Trzy laM b ;* snu
Niedawno gazety baiegc świata 

rozpisywały się o pewnym mieszkań 
cu Budapesztu, któiy  ruiał rzekomo 
nic spać w ciągu... 16 iat. Pozosia- | 
wiając odpowiedzialne ść za prawdzi- j 
wość tego faktu gazetom, które go tak 
okwapllwie zanotowały, warto zwrócić 
uwagę na dziwny, niesłychan.e rzaidk: 
wypadek, jaki zarejestrowano w osta­
tnio w  MaurengiiuLeii (w austrjackinj 
Tyrolu). Mieszkaniec tegc miastecz­
ka, niejaki Rudoli Endlicher, liczący 
60 lat, obywfa się bez snu od trzech 
lat. j

Endlicher co wioczór kładzie się 
do łóżka, leuz nigdy zupełnie nie za­
sypia. Zapada jedynie w lekką dTzen 
kę, która zresztą trwa dosyć Krótko. 
Podczas tej drzemk Endlicher zacho­
wuje całkowitą świadomość, doskona­
le słyszy wszystko, co się w pokoju 
dzieje. Naprożno Endlicher próbo wad 
różnych środków nasennych; nawet 
najsilniejsz6 dawki nie mogły »pro 
wadzić snu.

Endlicher jest z zawodu tkaczem 
Bardzo lubi przesiadywać długo w no 
cy, spędzając czas na grze w karty 
w miejscowej karczmie. Poza tern pro 
wadzi zupełni* normalne życie.

Czasem opanowuje go niezwykli 
zmęczenie. Wtenczas jego lekarz odsy

ła go do szpitala, gdzie Endlicher 
spędza dwa trzy tygodnie i  powraca 
do domu z nowym zapasem sił.

Lesarz* tłumaczą dziwny star En- 
dlicńera jakąś wyjątkową pobudliwo­
ścią j.erwowegc ośroaKa snu, znajuu 
jącego się w mózgu człowieka. Pobu 
dliwość taka nuże być. wywołana 
pTzez sklerozę arteryj.

Pewien sławny chirui-g chc.ał ope 
rcwac Enalicnera, lecz „człowiek bez 
snu" nie zgudził się na bardzo ryzy­
kowną operację, która, musiałaby by o 
dokonaną z zachowaniem niezwykłych 
środków ostrożności.

Mięśnie lud/kie
zamiast motoru

BERLIN, ż  Erankfurtu n Menem 
donoszą: Na lotnisku tutejszem w dn. 
29 tur o  godz. 18.10 udał się pierw­
szy lot na samolocie, poruszanym si­
łą mięśni ludzkich. Mianowicie pilot 
Dutunbeil na samolocie konstrukcji 
inżynierów Haessełera i iłlingera, 
poraszamym siłą l ęśni ludzkich prze 
leciał przy pierwszej próbie 195 m.. a 
przy ponownej próbie 23o m. na tej 
samej wysokości.

#KR3a

W WIRZF. STOLICY
W ARJACK IE HISTOPJE

W Tworkach 4 wariatów schodź, 
się uroczyście co niedzielę ua bridza 
Zasiadają, tasują, rozdają karty, li 
cytują:

I-szy warjat: —  pas!
II-g-i —  pas!
III-c ’ : —  pas ‘
IV -ty : —  pas!
Rzucają karty, ten przekłada, ton 

rozdaje, 'Wszyscy oglądają swe karty 
z -najwyższem zajęciem, i znowu: — 
pas! —  pas! —  pas! —  pas!

I tak przez osiem godzin.
*

W  ogrodzie -nad balją połną wo­
dy siedzi wiarjat z długim -kijem, u 
końca którego ,jcst uwiąz.any sznurek 
—  moknący w wodzie.

Doktór przechodzi, wzrusza ramio­
nami i pyta wesołe:

—  No jak tam? ryby biorą?
—  Warjat pan czy- co? Skąd mają 

być ryby w balji ?
*

Mtljioner -zwa-rjował, wsadzono go 
do szpitala wwjatów Po loku wyzdru 
wiał, wypuszczono go ; przez wdzięcz 
mość dał pewną sumę na -zrobienie w 
szpitalu wspaniałego, betonowego ba­
senu pływackiego. Spoikaws-zy jedne­
go warjata, dawnągo kolegę, nuljone” 
go pyta:

— No jakże tam Jest basen? Po­
doba się w-otn ?

—  Aeh pan.e co za frajdę mam;' 
z tym basenem! W  upame dr.ie nie 
wyłazimy zeń, bawimy się, skaczemy 
z tiajnpoliny, z -wieży, koziołki, fikał 
ki, wyścigi — tyle uciecny, przyjam 
rości z tego basenu... a jeszcze gdy 
woda w nim będzie!!! K a io .

Człowiek który 
.upiększał Dillingeira.

(la) Z Nowego Yorku donoszą: Jak 
wiadomo chirurgja w ostatnich latach 
dokonywa wiele z zaki esu poprav y
uroay i potrafi usunąć wszelkiego ro­
dzaju blizny, które dawniej wydawały 
się nieusuwalne. Nierzadko odwiedza­
ją w ostatnich czasach takie instytuty 
piękności najrozmaitsi ludzie, dia któ­
rych ważne jest, aby stacje policyjne 
doskonale znające ich twarze, nie roz­
poznały ich m  pierwszy rzut oka i w 
tym celu ludzie tacy dają przeprows. 
dzić na sobie, pewr.e, często skomp'v- 
kowane zabiegi kosmetyczne.

Przed paru antami dyrektor wyazia 
łu bezpieczeństwa w New Yorku, John 
Edgar Hoover miał odcźyt, w którym 
opowiedział, że także słynny „wróg 
państwa nr. 1“ , John Dillinger, który 
przez lata potrafił wymykać się policji 

j korzystał również z usług tego rodzaju 
uistiza kosmetyki. Przedewszystkiem 

; polecił on skórę z innych części ciałf 
przeszyć sobie na końce palców, celem 
uniemożliwienia stwierdzenia identy­
czności za pomocą odcisków palców..

Jakkolwiek chirurg, który tego do­
konał został przez ludzi z bandy Df 
lingera uprowadzony i przemocą zmu­
szony do operacji, to jednak oskarżo­
no go po zabiciu Dillingera, o  współ- 
oziałanie ze zb'odniarzami i skazano 
na karę więzienia, którą obecnie od­
siaduje.

Wykład dyrektora wydziału bez 
pieczeństwa miał na celu przestrzec 
lekarski świat Ameryki przed przepro­
wadzaniem tego rodzaju operacyj, — 
zwłaszcza tarn, gdziu jest zupełnie nie 

I wątpliwe, że chodzi o  usuniecie śls 
dów, jak w wvoadku Dillingera. Oka- 
zaio się zresztą po śmierci zbrodni*

1 rza, że pozostało 300 charakterystycz­
nych punktów na jego palcach, po ktć 
rych można b ń o  stwierdzić identyci 

I ność.

Niespodzianki strstosfery
Przepowiednie meteorologiczne, a 

zwłaszcza naszego Piina nie cieszą się 
zbyt dobrą opinją. Dowcipów i mniej 
lub więcej złośliwych żartów na -te - 
mać przepowiedni pogody krąży- zaw­
sze spora ilość, ta; ci co je puszczają 
w obieg nie zasitanawiają się i nie wie 
dzą, jak trudną rzeczą jest określenie 
pogody na 24 godziny naprzód, ponie­
waż nauka wciąż jeszcze nie posiada 
-niezbitych pewników jeśli chodzi o 
zjawiska atmosferyczne.

Początkowo, pairę dobrych dziesiąt 
ków lat Temu mniemano, że atmosfera, 
stanowi masę o jednolitej strukturze. 
Wiadomem było jedy-nic, że temperatu 
ra powietrza zmniejszała się w miarę 
oddalania się od ziemi według nastę- 
pującei .skali: na każde 100 metrów 
spadek w-ynoslł 0,5 — 0,8 stopni, aż 
wreszcie dochodziło do —  270 stopni 
Celsjusza, czy li temperatury- między­
planetarnej „p różn i".

Pogląd ten obaliły badania, któ -

rych rezubatem było stwierdzenie 2-ch 
niezmiernie ważnych faktów. A  rwięc 
pri-mo za-wartość pary wodnej w atmo­
sferze malała w miarę oddalania się 
od ziemi i na wysokości 10 kim. at­
mosfera nie powinna była- zawierać 
v,ilgoci, a chmury deszczowe powsta - 
wały w niżej położonych warstwach, 
secundo stwierdzono, że powyżej 10 
kim temperatura atmosfery nie zmniej 
sza się lecz utrzymuje się nai tym sa­
mym poziomie a więc mamy zupełnie 
odmienne zjawisko niż w warstwach 
położonych niżej.

W ten sposób hipoteza o jednoli - 
tości atmosfery upadła a na jej miejs­
ce powstała inna głosząca, że atmo - 
sfera składa się z dwóch warstw o 
całkowicie różnej, pod względem f i ­
zycznym, strukturze, a mianowicie z 
troposfery i stralosfery. Troposferą— 
warstwą dolną, ciągnącą się na prze­
strzeni przei iętnte 10 kim. w górę 
cechuje zmienność temperatury i za­

wartość pairy wodnej, która skolei jest 
najważniejszym czynnikiem pogody.— 
Stratosferę —  warstwę górną cechuje 
stała temperatura i brak wilgoci. Po­
czątkowo przypuszczano, że tempera­
tura siratosfery jest wszędzie jedna - 
kowa i wynosi około 53 stopni niżej 
zera oraz, że granica pomiędzy jedną 
warstwą -a drugą jest stała i zupełnie 
wyraźna i wzajemne oddziaływanie 
dwóch warśtw jest nieznaczne.

Wszystko zdawało się być proste, 
jasne i zrozumiałe. Dalsze jednak ba- 

I dania już w latach powojennych za- 
| częły znowuż podważać ustalony zda­
wałoby się i oparty na dowodach po­
dział. Oto liczne doświadczenia wyka­
zały, że temperatura, w stratosferze 
również ulega wahaniom ale w odwrot­
nym kierunku niż to -ma miejsce w 

, troposferze a mianowicie im wyżej 
| tem powietrze staje się cieplejsze. W  
rezultacie wielu obserwacy-j ustalono, 
że na przestrzeni 10 —  12 kim. w 

jgórę temperatura maleje i na granicy 
. troposfery i stratosfery wynosi około 
' 50 —  60 stopni liżej zera. następnie

zaś na przestrzeni dalszych 30 35 kim, 
utrzymuje się na tym samym pozio­
mie poczem zaczynaj wzrastać po 6 
stopni na każdy kilometr. Na wyso­
kości 60 —  70 kim. temperatura wy­
nosi 100 stopni a według obliczeń an­
gielskich meterologów na wysokości 
300 kim wynosi już 1,200 stopni.

Po żartem stwierdzono, że ciepłe 
warstwy stratosfery- rozpościerają się 
na jednakowej wysokości nad całą ku 
lą ziemską zarówno nad równikiem, 
jak biegunami.

Ilość ozonu w górnych warstwach 
stratosfery nie jest jednakowa i u- 

\ lega wahaniom, zależnie od warunków 
meteorologicznych w atmosferze i na- 
puwierzchni ziemi. Stwierdzenie tych 
zjawisk doprowadziło do wniosku, że 
meteorologja stratosfery nie jest, sta­
ła, że istnieje ścisły związek pomię­
dzy troposferą, a stratosferą oraz, 
że niema wyraźnej granicy pomiędzy 
remi warstwami atmosfery.

Grani "u stratosfery jest płynna i 
zimą zaznacza -się ona na mniejszej 
wysokości niż latem, poza tem duże

znaczenie posiadają rejony wysokiego 
lub niskiego ciśnienia. Stratosfera 
jest bardziej chłodna im wyżej się 
zaczyna np. na wysokości 14 kim. tem 
peratura wy nosi 60 stopni, a na w y­
sokości 9 kłm. waha się pomiędzy 
40 — 50,

Najnowsze badania dowiodły rów­
nież, że granica stratosfery nad rów 
nłkiom znajduje się znacznie wyżej, 
aniżeli w strefie umiarkowanej. Nad 
biegunami zaś znajduje się nainiżej, 
gdyż na wysokości 6 —  8 kim. i po 
siada stosunkowo cienią temperaturę 
40 —  50 stopni poniżej zera. Wyżej 
zaś na wysokości 16 —  20 kim. powie 
trze nad krąjanii podbiegunowemi jesl 
znacznie cieplejsze niż nad równikiem. 
Zmiany temperatury w stratosferze 
są rezultatem przesuwania się mas po 
wietrzą w odwrotnym kierunku, niż 
to ma miejsce w troposferze. W  tro 
posferze ciepłe masy powietrza płyną 
z południa kn północy w stratosferze 
akurat odwrotnie.

-Stratosfera posiada swoją pogodę 
równie zmienną i niepewną jak po­

goda troposfery. Na podstawie szere­
gu obserwacyj ustalano, że zm ariy 
temperatury w stratosferze bardzo 
często wywołują zmiany w temnei "tu­
rze troposfery lecz zawsze w odwrot­
nymi kierunku. Stąd już łatwo wyciąg 
nąć wniosek, że pogoda na ziemi w 
znacznym stopniu uzpleżniona jest od 
warunków meteoroiogi iznycb w strato 
sferze. Teraz wiemy już, że to sitra 
tosfera jest winowajczynią fatalnych 
potknięć się Pima, który układa pro­
gnozy na- podstawie obserwacyj w dol- 
ny-ch 'trelach atmosfery. Gdyby mo­
żliwą rzeczą było zorganizowanie sta 
łej -służby obserwacyjnej zmian zachu 
dzących w stratosferze, nie b y ''byśmy 
narażeni na deszcze i burze, gdy jesT- 
zapowieaziana pogoda słoneczna. Po­
nieważ jednak badania-1 stratosfery są 
dorywcze i dopiero stosunkowo nie­
dawno się rozpoczęły- me jedna spot­
ka nas stratosferyczna niespodzianka.

Esąuire.
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Komisarjaty III, IV i V -ty

głosujńe na M i l e s z e w s k i e g o  i Ma c k i e wi c z a
Broń obosieczna
Ostra i przesadna krytyka jest 

uzęsto doskonaią reklamą, zwłaszcza 
w zakresie poezji, gdzie kry tur ja bar­
dzo są szerokie i  niezaiwsze uchwyt­
ne.

Świadczy o tern dobitnie a r ty k u lik  
zamieszczony omegdaj w „ K u ł  jerze 
Lwowskim' ‘ , krytykujący wiersz nie- 
„aikiego Maurycego Szyuiela. Pisze 
więc „K urjer Lwow ski".

„W  numerze 239-ym „Nowego 
Dzieumka" uifeazał się rymowany 
utwór, który popełnił Maurycy 
(M oryc) Szymel. Tytuł brzm i: 
„Ballada o złotowłosej panience 
przy kiawiikordzie", ale równie do 
brze mogłaby się to nazywać 
„W lazł na gruszką, rwał pietrusz­
k ę " , lub coś w ten deseń..." 
Poczerń „K urjei Lwowski' cytujie 

wyjątki z tego wiersza:
,,Mrou ściera w szy sm  słoma i 

chrabąszcza.
Cóż wygrasz ponaj mrok szumiący 

w gąszczacn.
I czego brukasz w tonach owych 

najtkliwszych 
I  na co cze tasz rzęsy opuściwszy' ‘ 
A  potem pisze dalej:

„Mroit szumi w gąszczach, ściera 
słonia i  chrabąszcza, nie ściera 
jednak z powierzchni świata au­
tora wiersza, więc ten z całą bez­
karnością dalej zawiązuje, wyją­
cym o .litość rymom, chw osty:"
„ I  tak nie wygra bursy nwój kia 

wikord — 
I  tak nie wyarzesz pieśni z ast 

—  słowikom.
W  otwartem oknie wiatr gwiaździ­

sty stoi —  
Sieną nocy fcłotój drzewa niepo­

k o i" .
„Pieśni „z u st" słowikom to pan 

Moryc szymel nie wydrze również, 
choćby na głowie stanął, a to z 
z  tego prostego powodu, ze, o  ile 
nam wiadomo, te miłe ptaki mają 
dzióbki. Tak przynajmniej uczą 
podręcznik'’ zooiogji...

Pan Moryc jest jednak wyższy 
ponad to wszystko i przeszedłszy 
nad owyn omitoJogiczrym detalem 
do porządku dziennego >t)ak sobie 
oto kwili:
„Kolorem tony nigdy me zak*i-

tiią,
Zdejm sama suknię czarną aksami­

tną,
Zrsm.. B ramion sza. twe malowa 

my borao. 
Ach odejdź, aaejdi już od klaw*- 

kordn".
„Panie szymel, odejdź i pan do 

tysięcy djabłów od zaśmieca­
nia polskiej mowy i weź s ię  pan 
do jakiejś uiczorwe” pracy.

m. jak toki. pana nie nęc - no to 
fabo.aj pan dolary, fczmraglld pan 
z Niemiec sacharynę, lub ekspor­
tuj, pan żywy towa" do Argenty­
n y".
Nie wdając się w ocenę przytoczo­

nego wiersza, któryr wydaje się wcale 
oryginalny, trzeba stwierdzić, że ta­
ks krytyka wywołuje w kulturalnym 
czytóinikn tylko zainteresowanie dla 
autora i jest dla p. Szynela mezgor 
szą reklamą, którejby nie zdobył bez 
pomocy nieprzyzwoitego ataku ,jKu- 
rjera Lwowskiego' ‘ . Wel.

 »«0»«-------

Sensacyjny proces

..Głosu Lubelskisgo”
DJBIJn . Zakończył się sensacyjny 

P "ces Głosu Lubelskiego'- o  sprzenie­
wierzenie ofiat publicznych, składa­
nych na celt ;połeczne i dobroczynne, 

kwie oskarżonych zasiadali: Józef 
ytwiński j j an Dominku, jako zarzą- 
^ ią cy  wyaawmctwetr „Głosu Lubel­

skiego", Którzy przywłaszczyli sobie 
łącznie lub oddzielnie na szkodę róż­
nych instytucyj społecznych i osób z 
Powierzonych im pieniędzy, złożonych 
** z otiarodawcow tytułem ofiar na 
rzecz tjjKh instytucyj i'osób sumę przt 
sz o ló  tys. złotych. Na rozprawę we- 
i v.anc 4 , świadków. Oskarżeni zeznali, 
że ofiary na cele społeczne szły do 
v spoinę kasy wydawnictwa, a oskar­
żony D( minko meldował właścicielom 
wydawnictwa: p r a s o w i stronnictwa
narodowego dr. Majewskiemu i jego 
(wspólnikowi dr. Kożucnowskiemu o  
nieporządkach w buchalterji i niewypła- 
caniu ofiar, składanych przez publicz­
ność.

POpIPEA POLSKICH PUSZCZ I BAblbh

i USC.
świadkowie potwierdził: swe zezna­

nia. złożone w śledztwie, w których 
dowodzili, że ofiary nie bvły wypłacane 
' że przy różnych przelewach buchal- 
teryjnych stale były redukowane. O- 
fłary wypłacano przeważnie miesięcz- 
nemi ratami. Po zbadaniu biegłych 

^5^. skazał Uominko na 8 miesiecy 
1 z|:nia bez zawieszenia, drugiego 0- 

sk, żonsgo Rytwińskiegu na 6 miesię­
cy, z -larowaniem mu kary na mocy 
amnestji.

JaK żyli ludzie 600 lit.przed  Chrystusem
Odkopana w  Biskupinie o - 

sada przenistoryczna, jak to
ju ż zaznaczyliśmy we w czo ­
rajszym reportażu, leży nad 
jeziorem tejże nazwy. Raczej na 
półw yspie, który w jezior;* to 
wbiega płaskim językiem. P ółw y­
sep ten był kiedyś wyspą. W o­
kół zaś na ląazie leżały puszcze 
nieprzebyte, szeleściły sitowiem 
dalekie bagna i błota Takie to
miejsca upatrywali sobie tamtej­
si ludzie, by żyć w spokoju i do­
brobycie. A dobrobyt był W idać
to po  tych licznych resztkach
Tch bytowan.a, które przekazało 
nam konserwujące torfowisko.

Najliczniej spotykane są to­
porki i, siekierki kamienne, jak­
kolwiek w  epoce żelaznej, jednak 
częściej używane dla swej tanio­
ści. Poza tern wymienione już 
naczynia gliniane, pięknie, ozdob ­
nie malowane, nieraz o metalicz­
nym połysku, powlekane grafitem. 
Ale znaleziono też bransolety 
i naszyjniki metalowe, sierpy, a 
nawet piękne paciorki z niebies­
kiego1 szkła.

—  Taką tandetą zalewał w ów ­
czas Egipt kraje półn. Europy —  
zauważył któryś z członków  eks­
pedycji, a nie wiem, czy mówił 
to poważnie, czy żartem.

Istotnie stwierdzono, że

pac.orki szklane sprowadzane by­
ły z Egiptu,

czy jednak tak aalece sięgają 
szczegóły prehisrori. w ustalaniu 
konjunktur handlowych? —  Pa­
ciorki musiały mieć powodzenie

(Od specjalnego wysłannika do Biskupina)
u młoaych Biskupinek. Agrafki z 
bronzu, nie należą również do 
rzadkości. Prezencja i wykwint 
tamtych czasów .

A cóź  ̂ się zmieniło w łaściw ie?

i L

dzieląc ścianę na dwi połow y, o 
ile chata oyła duża. —  Taką w i­
dzimy na pierwszym planie w yko­
paliska. Miała 10 metrów dłu­
gości i 7 metrów szerokości. P o-

Tu mieszkali ludzie przed 25 udekami. Rekonstrukcja chaty w muzeum Bi-
skupińskiem.

Siekiery i tópork: wykopane w Bis 
kupi nie. W  środku rogi jelenie, uży­

walne jako motyki.

—  Największą rewelacją w ykopa­
lisk jest unaocznienie, jak nie­
zmiernie powolnym  przeobraże­
niom ulega ludzkość, a w nie­
których dziedzinach trwa na mar­
twym punkcie. Czyż szklane pa­
ciorki nie upiększają dziś miljo- 
nów młodych kobiet!

Trzeba stanąć nad brzegiem 
torfowiska w Biskupinie, spojrzeć 
na resztki wsi, która leży pod na­
szemu stopami w regularnem bel­
kowaniu podłóg, ulic i ścian, 
ażeby zapytać raz jeszcze, co się 
zmieniło?

Z ziem, wysterczają końce na­
rożnych słupów chat i te nam iłu 
strują system budowli.

Chaty te budowane byty tak sa­
mo, jak dziś buduje się tysiące 

chat,

i tak samo, jakich kilka stoi 
w spółczesnych w .tym samym Bi­
skupinie. „N a słup", t. zn. rogo­
we słupy miały wyżłobienie, do 
których wpuszczano spłaszczone 
końce belek poprzecznych, sta­
nowiących ścianę. Po środku 
ściany stał jeszcze jeden taki słup 
z przeciwległc-mi wyżłobieniami,

środku kamienne palenisko, bar­
dzo regularnie ułożone, o  średni­
cy do 2-ch metrów. Charaktery­
styczne jest, że zachowały się re­
sztki drągów trójkąta, służącego 
do zawieszania naczyń nad ogni­
skiem.

W  jednej z chat

znaleziono stojącą na palenisku 
skorupę naczynia z resztkami ja­

kiegoś jadła.

Ta okoliczność służy znów do 
potwierdzenia hypjtezy, iż wieś 
opuszczona była nagle, w  pospie­
chu. Przed w rogiem ? Brak żelaz­
nych narzędzi"broni, przemawia- 
za wojną. Mężczyźni chwycili co 
cenniejszą broń! —  A żelazo w te­
dy kosztowało drogo, oprowadza­
no je z Karpat, częściej aż z Sied- 
miogr >du.

Jedli łyżkami. A jakże. W iazę 
oto matą łyżkę z gliny, na drew­
nianej rączce, łudząco przypom i­
nającą nasze, dzisiejsze, drewnia­
ne. igły i szydła używano z ko­
ści. Też ich kilka sztułk znale­
ziono. Ciasto pieczono na płytach 
glinianych.

Osada w Biskupinie zajmowała

okoto 10 m oigow . Chaty stały 
Ciasno, jak tii w idać dziś dokład­
nie, wydłużone ze wschodu na 
zachód, frontem na południe i 
w tej południowej stronie umie­
szczano w ejście D rzwi szerokie, 
około 1,87 m.

Pomiędzy chatami. biegły ulice w 
Kształcie pomostów, któ.e s.ę świe 

tnie zachowaiy

Ulice mają okuło 2 metrów sze­
rokości i stanowiły nieregularną 
szachownicę. Dziś w  obozie eks­
pedycji inwói się tak: „na czwar- 
nej, na piątej u iicy", każdy wie 
gdzie to jest. Jak w New-Yorku .

Jezioro, przypuszczalnie było 
oardziej rozległe, ale za to o je ­
den metr płytsze. Od strony tego 
jeziora, z je g o  północnej strony, 
otaczała osaaę jeszcze jedna uli­
ca zewnętrzna, a później szedł 
falochron, dziś w znacznej części 
odkopany. Stanowiły g o  słupy, 
wbijane ukośnie, pomiędzy zaś 
kładziono poziom o bale i tak u- 
m ocniono całość od strony w ody. 
Podobnie się robi dziś.

Podłogi w chatach były glinia­
ne, nie 'trzeba jechać do Bisku­
pina, ażeby zobaczyć klepisko w 
chacie... Nie trzeba zbyt wielkiej 
pom ysłow ości, ażeby wynaleźć za 
bawiicę dla dzieci w oostaci

grzecnotKi gliniany z włozonemi 
do wewnątrz kilku kamyczltami

Taką grzechotką mogą się ba­
wić dzisiejsze dzieci równie świet 
nie, zanim zaczną w szkole budo-

Prawdopodobnie tak pieczono prosia­
ka nad paleniski str.

wać modele szybow ców .... —  Zna 
leziono też figurki gliniane, w y o ­
brażające ptaszki, trochę bardziej 
nieudolnie zrobione, niż te, które 
sprzedają tysiącami na kiermaszu 
św. Kazimierza.

D izewa do budowli używano 
różnego rodzaju: dąb, isosna, brzu

Lekko kołysze się lodź po zielonych 
falach Wigier, długą smugą płynie za 
nią stado drobniutkich rybek, gdzieś 
w słońcu zalśni nagle mieniąca się 
łuska, czasem plusk potężnego ogona 
po wodzie zmąci na chwilę ciszę tego 
królestwa sielaw, węgorzy, a nade- 
wszystko siej.

Dopływając do wyspy, na której 
wznosi się piękny, stary kościół 
przewoźnik zaczął spowiedź w śpie­
wnej, mazurskiej mowie o legendzie 
Wigier, o siei.

Dawno, dawno temu w białych mu- 
rach świątyni bracia Kameduli śpiewa­
li pieśni nabożne, a w bliźniaczo do 
siebie podobnych dumkach na wy- 
bizeżu mieszkali jak pustelnicy, od­
dając się modlitwie i umartwieniu.

Niezawsze tak jednak bywało, nie- 
zawsze...

Czasem djabeł podstępnie przekra­
czał próg skobelkiem zatkniętych 
drzwi i zaczynał podsuwać złe myśli 
braciszkom i kusić ich, a namawiać do 
grzechu.

Często grzbiet zakonnika spływał 
krwią serdeczną, lecz częściej, o czę­
ściej pokusa znajdowała dostęp do ser­
ca człowieka malej wary

Raz braciszek zakonny, Włoch z 
pochodzenia zatęsknił głęboko za do­
statkami ziemskierri i zaczął sobie 
folgować we wszystkiem, jadła i mię­
siwa przed sobą postawił, tak mu ob 
mierzło to życie pełne umartwień i wy­
rzeczeń. Wreszcie zachciało mu się 
R by, którą kiedyś w młodości poła- 
W>E w słonecznej Italji.

D'ugo nie myśląc zawarł kontrakt
IjahJem: o ile ten dostarczy przed 

północą upragnioną rybę zakonnik od­
da mu swą dusze.

A właśnie do północy pięciu mi­
nut nie stav’ai‘o. Z szumem czarnych 
skrzyde1 poleciał namiestnik piekieł, a 
w cichym eremie pustelnik czekał 
spokojnie jego powrotu. Wreszcie

Legendy o siei
nadleciał djabeł dumny z wypełnio­
ne, i.iisji, gdy nagle niespodziewanie 
zapiał kogut raz i drugi.

Rozluźniły się szpony i ze śmiertel 
ntgo uścisku wyrwała się przepyszna 
ryba ginąc w odmętach jeziora. — 
Wkrótce zaroiły się głębiny Wigier 
od wielkich ryb, które siejami nazwa­
no.

Tak mniejwięcej brzmiała opo­
wieść przewoźnika o rybie, którą słu­
sznie się Wigry szczycą.

„Latoś tylko dwie sieje złowili, je­
dną na Zamek dla Pana Prezydenta 
wystali, drugą w tutejszym zakładzie 
za szkłem postawili", mówi z przeię- 
ciem przewoźnik.

Rzeczywiście, tuż obok wybrzeża 
znajduje się muzeum ichtjologiczne W 
szklanej gablotce umieszczono duży 
okaz siei, przypominający do złudze­
nia rosyjskiego siga. Obok w akwar- 
jum piywają setki maleńkich siej, to 
zarybek, którym z czasem zasilać bę­
dą ubożejące wody Wigier.

Pomimo bow;em, że siej, poławiać 
nie można z roku na rok coraz ich 
mniej, coraz rzadziej pojawia się kró 
lewska ryba na stole w Zamku War- 
szawssim.

Na ścianie muzeum wisi mapa Eu­
ropy z zakreślonemu czarna farbą tery- 
torjami, w których spotyka się sieję. 
Rzut oka i konstatuję, że legenda o- 
powiadana mi przed chwilą jest ni- 
czem nieuzasadnioną bajką

Sieję poławia się tylko w jeziorach 
skandynawskich, Wigry, to najbardziej 
na południe wysunięta placówka, któ­
rą obrała sieja, by żyć i rozmnażać się 
normalnie. Ciepłe wody italskie nie 
znają wcale tych ryb o grubej jak 
u wolu skórze i białych, srebrzystych 
bokach.

Lecz tak jak zwykle na dnie każ­
dej legendy znajduje się ziarno praw­
dy. Tu zrodziła się ta baśń przedziw­
ne z gadek ludowych o białych księ­
żach którzy niezawsze przestrzegali

surowych reguł zakonnych i który 
nieraz zasiadali do stołow, uginających 
się pod jadłem, spijali cale stągwie wy 
trawnego miodu i z dumma spoglądali 
na swe królestwo 29 jezior, które przy 
wiiejem Jana Kazimierza im się do­
stało.

Ze zgorszeniem opowiada o tern sta 
ruszka - zakrystjanka. a wskazując na 
sterczące z wody pale mówi z jakimś 
zabobonnym strachem, że tu znajdowa­
ło się więzienie na wodzie, gdzie za­
mykano buntujących się braciszków. 
Podobno jednak i to opowiadamy o 
„podwodnych kazamatach" należy 
między bajki włożyć.

Pewnem jest natomiast, iż o bra-

Jakto? Sieję, którą tylko Pan Pre­
zydent jada raz do roku!!! Zerwałam 
się jak oparzona, gotowa byłam biec 
za tą żydówką na kraniec Augustowa, 
byle sprawdzić, że to n.e kłamstwo, ze 
legendarna ryba, o której mówią, ze 
wyciągnięta z wody chwil kilka tylko 
żyje, znajduje się rzeczywiście w 
sklepiku augustowskiej handlarki.

Nie. Niema wątpliwości, to sieja, 
królowa słodkich wód. Potężne czar­
ne płetwy, rozprostarte bezsilnie sre­
brzy się biel boków, tępa krótka gło­
wa o szczęce górnej dłuższej od dol- 
niej

Jakiż błogi uśmiech rozlewał się na 
śniadej twarzy żydówki, że oto ona

ciszkach kemedułach ukazywały się jest posiadać, ką takiegc specjału, z
pisma demaskujące ich praktyki np. 
„Cygan cnotliwy" v 17961. Jako że za­
konnicy „prowtdowali sobie wiwendę 
z mięsa oraz piwa i innych do apety­
tu służących alimentów, a pokorę 
chrześcijańską na jawną poddawa 
wzgardę".

Sieję również lubili bardzo...
Każdyhy zresztą ją lubił, gdvby 

me t. zw. „ochrona rybacka , gd’ 
nie to, że jeden, jedyny P «i Prezydent 
raz do roku na Zaniku ją jada.

Wkrótce jednak przekonałam się, 
że i to również jest tylko icgendą... 
l egendą niezbyt pochlebnie świadczą­
cą o skuteczności ł zw. ochrony.

Siedziałam kiedyś w samochodzie w 
Augustowie i przyglądałam się jak me­
lancholijnie spogląda przez ok„o urzę 
du sekretarka starosty na białe panie 
w powiewnych pidżamach, wałesaią- 
ce się po głównej arterj miasta.

Nagle podeszła dc mnie stara żydów 
ka z koszykiem. Zaczęła mówić cnar- 
kotliwym żydowskim akcentem lekko 
sepleniąc z mazurska.

•Uchyliła płachty i ukazało się w ko­
szyku połyskliwe złoto łuski świeżut­
kiej sielawy. Stara żydówka przymru­
żyła jedno cko i szepnęła tajemniczo: 
„A sieję także mam..."

jakąż dumą odsuwała pokrywę skrzyń 
ki, na dnie której lśniła łuska siei,, 
z gestem prowincjonalnej aktorki, któ­
ra pc występie kłama się mówiąc „voi- 
ią Nawet stosunkowo niedrogi to­

war 5 zł kilo...
Handlarka rozgadała się na dobre. 

Spod etosu drewnianych skrzynek wy­
ciągnęła długą listę adresów, smsa- 
nyc.i na brudnym, przetłuszczonym
papierze.

Żydówka jest ustosunkowana, sa­
me nazwiska dygnitarzy, same .„grube 
ryby" naszego rządu i samorządu za­
mówiły u mej towar U„ ona nie wie 
jak do nich mówić jak te wielkie pano­
wie przychodzą do mej kupić rybę. Wo 
li więc ekspediować pocztą.

To też wszędzie gdzie mogą do­
trzeć „paczki żywnościowe" wysyW 
handlarka augustowska połyskliwe, pa­
chnące dymem ryby: sielawy i niesie- 
lawy. ,

Patrząc na rózov'e, przepyszne mię­
so siei myślałam, że nienapróżno pow­
stała legenda o łakomym Kamtdt,IA, 
którego djabeł chciał nabrać tak jak 
niegdyś Ewę w raju jabłkiem skusi-

Dalibóg! Sieja warta jest grzechu!
Inga

zal, olcha i topola Dach kryty 
był trzciną. Posiadał otwory dla 
ujścia dymu.

Zachowane kamien,e Żarnowe, 
świadczą o rolniczym charakterze 
osady. W  roku bieżącym znale­
ziono też resztki dobrze zachow a­
nego ziarna, zwłaszcza prosa.

W idziałem też stołki z pni, słu­
żące za umeblowanie, a w  jednej 
chacie trzy belki z wydrążeniami 
i' zaczopow ane w mch słupki pio 
nowe.

—  To były nary do apani a

objaśnia jeden z asystentów.
Jakież bydio trzyman ci ludzie? 

—  Pi ot. Lubicz -  Niezabitowski 
badał znalezione kości zwierzęce i 
orzekł, że świnie, krowy, ow ce i 
konie. W ierny „Bu^eK" też 
strzegł w ejścia do chaty i szcze­
kał. A szczekać musiał często, bo 
z lasów dochodziły odgłosy dzi­
kich zwierząt —  niedźwiedzia, je ­
lenia, rzadziej dzika i wilka.. —  
Ja tego nie widziałem. Owszem, 
dużo jest rogów  jelenich, które 
służyły ponoć za motyki, ale czy 
można w warstwie tak płytkiej, 
jak 75 cm. dO' 1 metra widzieć 
całokształt fauny właśnie z przed 
2500 lat! A jeżeli 10 lat temu 
zdechł jaki koń i został tam za­
kopany?... Powiedzm y. Ale po - 
cóż tyle zołędzi, jak n.e dla swiń! 
Bo trzeba zaznaczyć, że oprócz 
ziarna, znaleziono większe ilości 
skorupek od  orzecnów  i żołędzi.

Uczeń' wszystko potrafią w y­
tłumaczyć i wdzięczni im zato, 
opuszczam y po wielu godzinach 
najstaiszą ze znanych na świecie 
wsi.

Znów  samochód,* znów pociąg, 
znów samolot.

Alem gdy z w ysokości lOOt 
metrów patrzył w  dół, widziałem 
obok szos, szyn kolejowych, i 
dom ów murowanych, i pól pięk­
nie upiawnych maszynami i wież 
radjowych, —  także błota rozle­
głe i puszcze za Grodnem i je ­
ziorka całe w szuwarach i cnaty 
drewniane, kurne, a budowane 
„na słup", jak w Biskupinie.

W  ten sposób z przełomu ep o ­
ki bronzowej i żelaznej, p jzenio- 
słerr się znów w — epokę kontra­
stów.

* • •
Jedno jeszcze chciałbym delika­

tnie wtrącić do swych wrażeń o - 
sobistych z Biskupina. Organiza­
cja tamtejszych wykopalisk i ich 
propagandy jest świetna. Ale jed ­
nocześnie —  niedrażniąca. Niema 
tego, co u nas w W ilnie, —  syste 
mu ukrywania, ważności, tajemni­
cy, zakulisowej konkurencji, intry­
gi.... 3u  ja wiem zresztą, jak o - 
kreślić zakorzeniony tu sposób 
rozdrażniania społeczeństwa przez 
klikę wybrańców. D laczego, jak 
się trochę remontuje Górę Zam ko­
wą, zaraz zamykać ją n. lata ca­
łe? Kto widział w  W ilnie najcen­
niejszą dla nas kryptę, odkry­
tą orzez inż. Pekszę? Dziesięciu 
wybranych! Też lata całe minęły 
Nie można: „ty lko dla wtajemni­
czon ych !" C  jakichś pracach w 
katedrze, czy Trokach, czy gdzie­
indziej, trzeba się podstępnie d o ­
w iadywać zboku, bo wszystko 
jest starannie ukrywane, jakby 
chodziło nie o prace konserwator 
skie, a przestępstwo kryminalne. 
Ażeby otrzymać wywiad dla pra­
sy, czy zwyczajną informację, na­
leży upraszać szeieg dostoiników
0 ich placet.

Tam, w Biskupinie, trwają pra­
ce nad rekonstrukcją wykopaliska
1 potrwają jeszcze długo Ale nikt 
nie m ówi: teraz nie wolno, zacze­
kajcie, aż skończymy, bo to taje­
mnica Owszem, proszę bardzo. 
Każdy może wejść, oglądnąć d o ­
wolnie. Nikt niema zaiaz m onopo­
lu na fotografowanie, a kto inny 
na malowanie. Przeciwnie, każdy 
może fotografow ać co  chce i wie 
le chce. —  Bo foga  tnaw dziw ego 
uczonego, nie powinna służyć za 
połę do chowania pod nią własne­
go nieuctwa i małych am bicy- 
jek. j .  JVi

CZYNEM PRAW DZIW IE OPYWA- 
TELSKIM  JEST POPIERANIE 
FUNDUSZU SZKOLNICTWA POL­
SKIEGO KONTO I.K .O , Nr. 15.556
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K L U C H Y

I ONDYN. Wielką sensację wywoła

GENEW A. Po zazończeniu posie- . 
azema Pady Ligi delegat włoski ba 
ron Aloisi przyjął przedstawicieli 
prasy międzynarodowej, którym udzie jy wiadomości z Waszyngtonu, że kon- 
lił odpowiedzi na liczne pytania. Za- cesja Ricketta, która sprawiła tyle szu- 
pytany, czy uważa omowione przez mu, uległa anulowaniu. Departament 
ministra Eaena propozycje za podita- stanu oświadczył wczoraj późno wie- 
wę do dalszy tli rokowań, baron Aloisi czorem, że w wyniku rozmów, prze- 
uświadczył, że propozycje brytyjskie prowadzonych przez sekretarka

OD ABISYHil „K SZYS TK iE60“
Koncesja Ricketta została anulowana

nie mogą stanowić podstawy nawet 
do rozpoczęcia jakimikolwiek roko­
wań, nie pokrywałyby one bowiem na 
wet iycb ofiar i wydatków, które 
Włochy poniosły w ostatnich miesią-

stanu
Hulla z dyrentorami Standard Vacuun 
Oil Company, towarzystwo to powia­
domiło uepartament stanu, że wycofu­
je się z koncesji

Bliższe szczegóły tego sensacyjne-

tego zlecenia rządu i ogłosiło następu­
jący komunikat prasowy.

„Od przeszło 20 lat Standard Va- 
cuum Oil Company zainteresowaną by­
ła w interesach naftowych w Abisynjl 
i badała możliwości eksploatacji tamtej­
szych złóż naftowych. Na początku te­
go roku p. Francis Rickett z Londynu 
zwrócił się do nas, wyrażając goto­
wość podjęcia w naszem imieniu roko­
wań o eksploatację tych złóż i ewen- 
tuamem zawarciu stosownego kontrak­
tu z rządem abisyńskim. Wydawało się 
prawdopodobnem, że p. Rieketi będzie 
w stanie taką koncesję uzyskać, wobec

K A R N A  EKSPEDYCJA W OJ­
SKOW A

M ORAW SKA OSTRAWA. W  cze­
skim Cieszynie odbyło się zebranie 
Czesidej Rzdy Narodowej, łączącej or 
zanizacyjnie wszystkie instytucje, u-

go obrotu sprawy przedstawiają się 
cach dla przygotowania obrony svych następująco:
interesów w A fryce wschodniej. Wiem Wczoraj rano wiceprezes rady to-
—  powiedział Aloisi —  że ministrowi warzyst»»a Standard Yacuum Oil Com- czego Standard Vacuum Oil Company 
Edenów, propozycje bryty jszie wyaa- pany Dundas i ayremor naczelny tego zorganizowało specjalne towarzystwo 
ją  się nader wspaniałe, ale w naszem towarzystwa Walden, poinformowali w Delaware pod nazwą „Afriean explo- 
poięciu równają stę one zeru. departament stanu, że towarzystwo ich ration and deve!opment Corporation",

Na pytanie czego chciałyby W io- iest wyłącznym właścicielem koncesji, Według umowy p. Rickett był upowa­
chy od A b isy ik  . iron Aloisi odpo- udzielonej przez cesarza Abisynji ano- 

. . . .  ,t . mmowej „African exploration and de-
wiedział: wszystkiego. jpmenf corporatioa". F konferencji

Zapylany dalej, czy nie zai v. departamencie stanu obydwaj przed
rokować wprost z  przedstawicielem slaw;c;eit wspomnianej kompauji uda-

MORAWSKA OSTRA\VA. —  no oddz.ałam5 zandarmerji. Całą 
vVładze czeskie wstrzymały z dn. noc na terenie śląska krążyły ka- 
3 wiześnia doręczanie czytelni- letki więzienne, 

f kom pism polskich na terenie Ślą MORAWSKA OSTRAWA. —
ska gazet z Polsk3, nawet tych, Dziś rano aresztowany został p.

! które posiadają debit pocztowy. Hieronim Trembala, student, je-
MORAWSKA OSTRAWA. —  den z najcenniejszych działaczy siłujące wynarodowić ludność polską 

Wszystkie rządowe szkoły czes- wśród młodzieży polskiej na Śląs- aa siąsku nad Olzą. 
kie na terenie Śląska n .-0 1zą strze ku nad Olzą. Rada wysłała io  Pragi delegację,
żone są przez silne odaziały Żan- Al ORA WSP. A OSTRAWA. —  celem przedstawienia rządowi central
darmerji i policji. Władze czeskie W  nocy z wtorku na środę wybi- nemu następujących żądań: 
przeprowadzają w dalszym ciągu to wszystkie szyby w czeskiej i) zaprowadzenie na Śląsku n-Oizą 
wśród ludności polskiej rewizje szkole we wsi polskiej Aiarkiowi- stanu wyjątkowego i wydanie zakazu 
c-omowe i aresztowania. Policja ce. Również nocy dzisiejszej zer- urząozan a zebrań polskich 
zamknęła kordonami ulice poi- wano czeski herb państwowy z u- 
skich miasteczek Orłowa i Frysz- rzędu Celnego na dworcu kolejo- 
tatu. Poszczególne domy otoczę- wym w czeskim Cieszy me.

zniony ao podjęcia rokowań w sprawie 
zwiększenia produkcji ropy, ale zupeł­
nie nie do udzielania jakichkolwiek po­
życzek lub awansów. Umowa dotyczy 
geologicznego badania w ciągu roku.

Abisynji, baron Aloisi oapowieozit., p slę ^  fvl0Weg0 Yorku dla narady ze i o  ile te badania wykazaiyoy istnienie 
że rokowania 'Wioch z przedstawicie- wspólnikami, tworzącymi radę towa- 
łem takiego państwa jak Auisynja, rzystwa i później poinformowali sekre- 
uie mogą wchodzić w rachubę. Wło- tarza stanu Hulla. że gotowi są wyco- 
chy obecne są w Genewie tylko poto, fać się z tej koncesji, i że powiadomią 
aby TOKJwać z Radą Ligi Narodów, cesarza Abisynji o powziętej decyzji 

Na pytanie, jak rząd włoski może nieprzystępowania do realizacji
pogodzić swoje postępowanie wobec 
Abisynji z zobowiązaniami, jakie za­
ciągnął,. podpisując pazt KeJogga o

kon
cesji.

Sekretarz stanu HuII oświadczył, że 
pierwszą wiauomość, iż Standard Va- 

! cuum oli company jest właścicielem

nafty w takich ilościach, że towarzy­
stwo nasze uważałoby za stosowne wy 
korzystać koncesję, to wówczas było­
by ono ODOwiazane do rozpoczęcia wier 
cenią w ciągu 5 lat, o ileby nafta zo­
stała znaleziona w ilościach, które mo­
gą mieć handlowe podstawy, to wów­
czas dopiero Abisynja otrzymałaby z 
wyprodukowanej nafty pewna opłatę. 

Biorąr poti uwagę fałszywe Irifor-

Król Jerzy nie aprobuje odroczenia
plebiscytu w  sprawie restauracji monarchii

ATENY. Król Jerzy nie aprobował propozycji o odiocztniu plebiscytu 
w sprawie restauracji monarchji. Wiadomość ta została ogołszona w Atenach 
w wyn.ku rzmów, jakie w Londynie w ubiegłym tygodniu prowadzi! b. król 
grecki z greckim ministrem finansów,

Francuskie towarzystwo przyjaciół Polski
składa hołd prezydentowi Moś'irkie mu

2) wysłanie na teren śląska n-Ol- 
zą karnej ekspedycji wojskowej poo 
pozorem wzmocnienia załóg;

3) pokrycie śląska siecią spec ja.1 
nej żkndarmerji.

, , . _   . . .  » j  t ,u u m  w u m p ł* 1* j  . JJIUI (JL p U ll  u w a g ę  i u i u ł  j  w  w
aieuciekamu się do wojny, jako s - otrzymał dopiero wczoraj ra- macje dotyczące tej sprawy oraz ko­
ka polityki międzynarodowej, baron 
Aloisi odparł z ożywieniem: trzeba
raz nazuwsze SKOńczyć z mieszaniem 
paktu Kellogga do zatargu włosko - 
abisyńskiego. Niema bowiem po tema 
najmniejszej podstawy prawnej. An- 
glja, podpisując pako Kellogga, za- 
strzegła sebie wyraźnie prawo niesto­
sowania go na pewnych obszarach 
świata. R zą l włoski, podpisując pakt 
Kellogga, poczyna te same zastrzeże­
nia, co rząd angielski, i miał wów­
czas na myśli ce właśnie obszary, kto 
re są dziś przedmiotem sporu. Baron 
Aloisi po ikresnł wkoncu, że zatarg z 
Ab synją nie jest w pojęciu W łcch za 
rargiem między Włochami a Wielką 
Brytan ją i nie może się w taki za­
targ z wiry Wioch przerodzić.

Włochy uważają, że znajdują się 
w obliczu strasznego niebezpieczeńst­
wa i muszą sobie wobec tego zastrzec 
zupełna swobodę działania. Ewentual­
ne propozycje Rady Ligi —  mówił ba 
ron Aloisi —  będziemy jeszcze badali 
i odpowiemy na nie wyraźnem „tak ' 
lub ,,nie“ , ale z przedstawicielem A- 
b is /n ji w Radzie Ligi nie będziemy 
dyskucowali i me damy żadnej odpo­
wiedzi na jego w yw ciy Moja dekla­
racja zawiera weizystko, co mieliśmy 
do powiedzenia.

no od obu wymienionych dyrektorów, men tarze prasowe, opublikowane w 
Przedtem sekretarz stanu Hull nie miał sobotę, towarzystwo nasze uważało za 
w iadomości, które z towarzystw ame konieczne ujawnić wszystkie fakty de- 
ryKariskich jest w koncesji zaintereso- partamemowi stanu, zanim ogios1 ni- 
wane. niejszy komunikat".

Gdy Dundas i Walden zjawili się u ’ Gdy prezydent Roosevelt został te 
Huila i ujawnili, że są właścicielami kon lefonicznie powiadomiony przt.: seure 
cesji, amerykański sekretarz stanu o- tarza stanu Hulla o decyzji Standard
świadczył mi, że uzyskanie podobnej Yacuum Oil Company wycofania się z
koncesji w takiej chwili stanowi powu koncesji abisyńskiej, Roosevelt wyraził 
żną pr/eszHkode dla utrzymania poko- swoje wielkie zadowolenie ztego po- 
ju i może mieć poważne reperkusje, wodu. Sekretarz Roosevelta poinformo- 
Hull zaznaczył, że, zdaniem rządu Sta- wał prasę, że prezydent jest wysoce
nów Zjednoczonycn, byłoby wysoce zadowolony, albowiem uważał on, wicy pod Poznaniem wypadek lotni-
pożądanem, aby koncesja jaknajprę* koncesja ta utrudnia wszelkie wysiłki, CZy( który omal nie pociągnął za sobą

W A RSZAW A , 3 września o godz. 
12.45 przyoyia do Warszawy z Fran­
c ji specjalna delegacja towarzystwa 
„Les Amis de la Pologne“ , składają­
ca się z 17 osób z panią Rose Bailly 
generalną sekretarką towarzystwa, na 
czele. Delegacja przywiozła ze sobą 
adies hołdowniczy dla Fana Prezy­
denta R. P.

Adres ten ma postać artystycznie 
oprawionego tomu, zawierającego 400 
podpisów najwybitniejszych uczonych, 
władz miejskich i duchownych, działa 
czy społecznych i  szerokich kół spo­
łeczeństwa francuskiego. Ma on sta­

nowić znak hołdu Francji dla P. Pre 
zydonta R P. z okazji jubileuszu je­
go pracy naukowej

W  dn. 4 hm. o godx 10 ranc dele 
gacjć. złożył.a wieniec na grobie Nie­
znanego Żołnierza, poezem była przy 
jęta przez prezesa Rady M.nistiów 
p. SlaiwikŁ.

Delegacja wTęczyła panu premiero­
wi plakietę bTonzową z podobizną 
Marszalka Piłsudskiego, wykonaną 
przez rzeźbiarza francuskiego.

O godz. 12 P. Pi ezydtnt udzieli! 
delegacji oudjencjL

 »«e»«--------

Katastrofa lotniczawPoznaniu
POZNAŃ. Wczoraj po południu wy­

darzył się na lotnisku cywilnem w La-

dzej została anulowana. Standard Va- zmierzające do utrzymania pokoju, 
cuum Oil Company usłuchało wobec — ::— ::—

Wojska włoskie przekroczyły ieunzk
granicę

LONDYN. Korespondent Reutera z Addis Abeby donosi, że według wia­
domości z Iredaua, uchodźcy należący do szczepu Danakils, napływają dalej 
w okolice tego miasta i twierdzą stanowczo, że wojska włoskie przekroczyły 
granicę. -----------

G Ł O S Y  P R A S Y
PARYŻ. Wszyscy korespondenci „Le 1 emps“  zaznacza, że w razie 

genewscy pism francuskich zgodnie nieosiągnięcia kompromisu, Liga Naro

śmierci pilota. Mianowicie na ślizgów 
cii typu „Komar", ciągniętym na linie 

. przez awjonetkę typu R. W. D. 8 wy­
leciał przybyły ze szkoły szybowni- 

• ctwa w Polichnie koło Kielc zawodowy 
i instruktor tejże szkoły p. Zdzisław Klo­

nowski na wysokości około 800 m- Pc 
odczepieniu szyoowce od awjonetki o- 

m m m m m m  mmmm* mmmm mm mm

derwało się od szybowca lewe skrzyd­
ło. Szybowiec wskutek tego wpadł w 
korkociąg, przyczem pokolei i zaczęły 
odrywać się od niego również prawe 
skrzydło i inne części. Pilot Klonowski 
wyskoczył ze spadochronem. Spado

ZAPOV/IEDŻ DALSZYCH 
REPRESYJ 

MORAWSKA OSTRAWA, —  
Z Pragi aonoczą: W  związku z 
pobytem delegacji Czeskiej Rady 
Naiodowej ze Śląsk? nad Olzą, zo 
stał dzisiaj wydany komunikat u- 
rzędowy, zapowiadający dalsze za 
ostrzenie akcji władz czeskich 
przeciw ludności polskiej.

E L E G R A K Y
POWRÓT POI SK1EJ WYPRAWY 

NA KAUKAZ.
ZDOŁBUNÓW. Dziś powracają ao 

Warszawy przez Zdołbunów uczestni­
cy polsidej wyprawy na Kaukaz: inż. 
Bernadzikiewicz, inż. Bujak, przez Ty- 
flis, Batum i Odesę.
SAMOBÓJSTWO SĘDZIEGO S. O.

SOSNOWIEC. Dzisiejszej nocy po 
pemi] samobójstwo sęazia sądu okrę- 
jowegc w Sosnowcu Bolesław Jasiń­
ski. Powodem samobójstwa był praw­
dopodobnie rozstiój nerwowy 
DYMISJA GEN. HAYASZI PRZYJĘTA 

TOKIO. Dymisja gen. Hayaszi ze
stanowiska ministra wojny zostaia
przyjęta. Następca jego, gen. Cawaszi- 
ma obejmuje swe funkcje w dniu ju­
trzejszym. - ’ ’  ' — -

MUNDURY W  SZKOŁACH 
SOWIECKICH 

BERLIN. Niemieckie biuro mfur-
że z po

chroń jednak nie otwiera! się. Dopiero
na wysokości okołc 60 m. nad ziemią macyjme donosi z Moskwy,
spadochror otworzył się i Klonowski czą,tikiem nowego roku szkolnego wpro
wylądował szczęśliwie. Szybowiec u- wadzono mundury we wszystkich szko
legł zupełnemu zniszczeniu. j }aeh sowieckich, nawet w szikołach po

  :: :: | wszeałmych. Poza tam wprowadzona
— w m  iii iiwniiiiii m

M IN. BECK KONFERUJE 
Z LAY ALEM  I ALOISIM 

G E N E W A  Po rozmowie z Lava 
lem minister Beck odbył konferencję 
z Ałoisim. W  toku konferencji Lava- i niemożność ustalenia

przywiązują duże znaczenie do oorad 
w Genewie.

„Journal des Deba.s" twierdzi, że 
Rada Ligi Narodów rozpoczęła się w 
almosferze pewnego odprężenia, które 
zostało spowodowane nasiępującemi 
faktami: I) komisja arbitrażowa w
sprawie zajść w Ual - Ual jednogłoś­
nie przyjęła orzeczenie, wykazujące 

odpowiedzialno-

dow naraziłaby swój autorytet w o- 
czach wszystkich narodów. W  dzisiej­
szym stanie rzeczy nikt z lekkiem ser­
cem nie może ryzykować takiej ewentu 
ainości. Jeżeli się chce ocalić Ligę Na-

Wstrząsające samobójstwo E. Zarembiny
przepisy, zaostrzające dyscyplinę 
szkolną, jako to : legitymacje (maury 
kuły), egzaminy i stawianie stopni 

I L  i  Jł n  I - z  | .  ~ Powyższe zjarządzenia-zostały spowo-
m alK I S p . LUSl, CO Kl BrCIlIlGKlel ZdrGITlDy dows ie wielkien. rozprzężeniem wśród

W e wtorek po południu Lwów ze- w wudadzie dla obłąknych w Kulpar sowieckiej młodzieży szkolnej,,
lektryzowajiy został wiadomością o kowie, chorowała od pewnego czasu CYKLON NAD MEKSYKIEM, 
wstrząsająuem samobójstwie nieszczę- na aęby i wieszcie okazała się po- MEKSYK. Cyklon idący z Antyllów 
śliwej matki śp. Lusi Zarembianki, po trzeba pomocy dentystycznej. przeszedł nad całym Meksykiem, wy
pełmonem w niezwykłych okolicznoś- I W e wto.ek po południu zarzad
ciach. i zakładu kulparkowskiego odesłał Za-

iżona architekta Zaremby, EJżbie- rembinę w towarzystwie pielęgniarki
rodów, to nie mo^r.a dopuścić do p o - ! tai przebywająca —  jak wiadomo —  do lekarza stomatologa dra Owińskie 
pełnienia żadnego błędu. rt** g0.

C

la z Edenem i Aloisim uzgodniono, t sci żadnej ze stron, 2) anuiowanie kon 
że na uonotudniowem posiedzeniu pul cesji Ricketta stanów Zjedn., drugi
liczni u Rady Ingi przemawiać będ ą1 poważny symptomat odprężenia. j ) ONDYN. Reuter donosi z A *dis
Eden Laval, Aloisi oraz pełnomc-nil „Intransigeant" zauwaza ze wia- Abeby, że w różny.,, dzielmcach Abi- 
Ab -mjr Jere. Nie zostało natomi don,?®ć> iakoby ^b,sj : n,a Sk,i0n" a by!3 s>nF ten °  mobilizacji . przygotowań

Armety, karabiny maszyn., ęazawg maski

wołujac poważne szkody w wielu miej 
scowościach. W porcie Manzanillo ka- 
nonierira i strażniczy statek celny zde­
rzyły się i zatonęły. Rzeka Lima wy­
stąpiła z brzegów, przyczem przybor 
wód był tak gwałtowny, że kilkanaście 
osób zatonęło. - H-:

PROCES STAWISKIEGO 
PARYŻ Władzi sąaowe ukcńczy-

. . . . . . .  przyjąć raczej protektorat Anglji, niż
•mtaloi e czy aa posiedź mu dzisiaj _  wyVv0la,a pewie . niepokój.
szem Aloisi przedstawi zapowie iz ra - j Genewski korespondent „Intransi-
ne memoraoidum, oskarżające A  bisy g ^ n t“  donosi, że do ostatniej chwili
uję.

MUŻUŁM ANIE uaŁEGO ŚW IATA 
PROTESTUJĄ 

PARYŻ. Ag en o ja  Harasa donosi 
z Berlina, że tamtejsza gmina muzuł 
mańska wystosowała poza depeszą do 
negusa — depesze do maj ważniejszych 
organ izacyj muzułmańskich lałero 
świata z wezwaniem do- bojkotu anty- 
włoskiego. Ponadto wystosuwano do

sprawa rezolucji pojednawczej stała 
na martwym nunkcie. Ten stan niepew 
ności nie może się jednak przedłużać w 
nieskończoność. Przed Radą Ligi stoł 
dylemat: pokój albo wojna.

„Park Soir“ podkreśla rolę pośred­
niczącą Francji w zatargu włosko-abi- 
syriskim. Nie trzeba zapominać, że 200 
tysięcy żołnierzy włoskich znajduje się 
na granicy abisyńskiej. Dziennik twier­
dzi, ze Włochy miały zamiar rozjjocząć 

L igi Narodów petycję, wzywającą do d/iaiania wojenne w przeddzień zgro- 
poszaaiowania niepodległości Abisynji madzenia Rady Ligi, t. j. w dniu 3-go

godz. 15.3 5 usadowiono p. Za ■ 
rembinę na krześle dentystycznem i 
przywiązano ją  lekko do niego, po-

Abisynja zbroi się gorączkowo czjm  lekarz przystąpił 3o  badan.a ja  jy już przygotowania do procesu Sta
w Niemczech. Pewna szwajcarska fa- ustnej. I  ez zas pielęgmai wiskiego i jego wspólników. Proces
biyka artyleryjska otrzymała zamówię- Ła rosła i silna kobieta, stała za rozpocznie się 4 listopada rb. przea 
nie na sumę 30 tysięcy funtów szter- krzesłem, na którem usadowiona była trybunałem przysięgłych okręgu Sek- 
lingów. W Stanach Zjednoczonych roz Zarembina, zachowująca się najzupeł- wany. Rozmiarami swemi pTzewyr 
mieszczono dotychczas obstaiunków na niej spokojnie. W  czasie konsultacji

zwróciła się ona do lekarza, z zapy­
taniem, czy wie, że ma ona 20-ietnie- 
go syua, którego dawno już nie wi­
działa.

Po ztadanju Zarembiny lekarz

wojennych zostało w ciągu ostatnich 
dni przyśpieszone. Wielki szambelan 
dworu wyjeżdża jutro do Harrar, gazie 
obejmie dowództwo nad 10-tysięcz- 
nvm korpusem. Europa i Ameryka o- 
trzymują wiele obstaiunków na mater- 
jały wojenne. Dyrektor abisyńskiego 
departamentu zakupów bawi obecnie

sumę 50 tysięcy dolarów. ZaKup«ono 40 
karabinów maszynowych Hotchkissa, 
maski gazowe i namioty. Lornety poto­
we i teleskopy obstalowano w Ho- 
landji.

O T az do utrzyi _ania pokoju.

ROZMOW A AUSTRJACKO
w ę g i e r s k a

WIEDEŃ. Przybył tu węgierski oczekiwać, aby dzisiejsze posiedzenie 
minister spraw zagranicznych de K;< Rady Ligi zdołało definitywnie uregu

września. Pismo twierdzi, że Mussoiini 
udroczył akcję w Ahisvnji wskutek in­
terwencji francuskiej.

Inne dzienniki wskazują, że trudno

Komuniści, socjaliści i pacyfiści
łączą się w oroteścle

stwierdził, ze zachodzi ^oni^zność u- 
zupełnieuia brakującej szczęki i wy­
konania protezy.

Gdy w pewnej chwili lekarr od­
szedł od krzesła by poszukać w sza­
fie potrzebnego narzędzia, Zarembi­
na, siedząca przed otwartem szero-

PARYŻ. Wiece protestacyjne prze- Mutualite, zabrał m. in. głos pisarz pa
ciwko polityce kolonialnej Włoch i w I cyfistyczny Norman Angel, laureat na
obronie Abisynji, zwołane na wczoraj grody Nobla, przedstawiciel angielskiej kren oknem, błyskawicznym ruchem
wieczorem przez partję socjalistyczną, Labour Party. Wskazał on w swem zei wała się, i zanim pielęgniarka zdo
komunistyczną oraz generalną i unitar- 1 przemówieniu na konieczność współ- > łała przyskoczyć, skoczyła na parapet 
na konfederację pracy odbyły się, jak pracy Anglji I Francji na terenie Ge- j jednym susem rzuciła się przez ok-

<■ „  ..... —* — - i—— i n() z I I  p, na fchodnik ĵ l. Bernardyn

nya. Po śniadaniu u austriackiego 
ministra spraw zagianicznych Brrger- 
Waldenegga obaj ministrowie razem 
udali się ao Genewy.

lować konflikt włosko ■ abisyński. | 
Rzad włoski nie ma zamiaru odstąoić 
od swego programu, ale jednocześnie 
nie ukrywa, że wolałby program ten

dotychczas w spokoju. Na wielkim m e-; newy celem zabezpieczenia pokoju, 
etingu międzynarodowym w sali de la — ::— ::—
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Henlein dyktuje werurki
FATALNE PROGNOZY 

LONDYN. W  londyńskich kołach 
dobrze poinformowanych sądzą, że dy­
skusja genewska w sprawie konfliktu 
wiosko - abisyńskiego potrwa wiele

przeprowadzić przy poparciu Ligi Na­
rodów, niż przeciw jej woli.

R ozw iąianie parlamentu i spraw iedliwy rozdział
dochodów

PRAGA. W  Haida w północnych Czechach odbył się olbrzymi wiec 
partjl Henleina, w którym wzięło udział około 60 tys. osób. Uchwalono rero- 

—  Przy zepsutym żołądku, zaburzę- lucję, precyzującą opozycyjny program stronnictwa niemieckiego. Rezolucja +łmnn *  ot aiłki
niach trawienia, niesmaku w ustach, domaga się m. in. natychmiastowego zwołania parlamentu, odebrania rządowi 1 , 1 1 ^

   , ------------------------  ------  bólu w skroniach, gorączce, zaparciu pełnomocnictw, rozpisania wyborów gminnych, sprawiedliwego rozdzielenia mi sl? 71 cza»i pogrze ami z
dni i że powzięcie jakichkolwiek powa- stolca, wymiotach lub rozwolnieniu już środkow pochodzących ze źródeł publicznych ze szczególnem uwzględnieniem hrypty 1 ncioła oo. Bernardynów i do-  ̂
żniejszych decyzyj przed przyszłym ty- jedna szklanka naturalnej wody gorz- biedy, panującej w Sudetach, na którem to terytorjum znajduje się 60 proc. oknła zmasakrowany-h zwłok zebrał spieszący na pomoc we eranom, zos  ̂
godniem należy uważać za całkowicie kiej Franciszka - Józefa działa pewnie, wszystkich bezrobotnych. Dalej rezolucja zwraca się przeciw korupcji politycz- się wielki tłum lndzi, ntradniaiac ko- wysoji "m y 1 A" ałt x ae w
nieprawdopodobne. szybko i dodatnio. Żądajcie w aptekach nej oraz pizeciwkc ograniczeniom zasad demokratycznych. mnaikację. chm.

j skiego.
Nieszczęśliwą poniosła śmierć na 

miejscu.
i Uwiadomiona telefonicznie policja 

zjawiła się natychmiast na miejscu, 
a przybycie jej było rzeczywiście nie 
odmowne, ponieważ wieść, iż tragicz­
ną śmiercią zginęła matka ś. p. Lnsi 
Zarembianki, rozeszła się momental­
nie wŚTÓd publiczności, gromadzącej 

z odbywające

szy on wszelkie sensacyjne sprawy, 
jakie dotychczas były we Francji, na­
wet słynna aferę panamską.

1 Akty sprawy obejmują 50.000 do- 
i kumentów, z których niektóie liczą po 

400 stron. Całe dossier wazy 12 tys. 
kg., Aktem oskarżenia objętych jest 
20 osób.

TORNADO SROZY SIĘ 
I NA FLORYDZIE

LONDYN, Z Miami (Floryda) do 
noszą, że straszliwy huragan zn. szczył 
szereg wsi. Zidentyfikowano około 
100 zabityrh. Zachodzi obawa o los 
tysięcy osób w głębi kraju, gdzie ko 
munikanja jest przerwana.

5 statków jest przygotowanych do 
akcji ratunkowej par aż arów i załogi 
parowca ,,Dixie“ , skoro tylke morze 
się uspokoi. „D ixie“  mebezpieczeńst 
wo natychmiastowego zatonięcia nie 
grozi.

WASZYNGTON Ekspedycja ra­
tunkowa komunikuje z wybrzeza flo- 
ryazkiego, że ofiarą huraganu padło 
około 500 zabitych. Samolot, który 
patrolował okolice, nawiedzone kieską 
donosi o kompletnem zniszczeniu 
schroniska weteranów w m. Matecun 
ble. Pociąg w składzie 11 wagonów,
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’.V Okrągu 48
po w . miśnieński, Brasław- 

sk., Postawski
glosujcie na PSmenrtwa i Karkowskiego

m i H M H B H H M n H

Stan Kanta PKO. tir TE 4511 y  _  .
ns pomnik Marszałka KiipCOW 
Józefa Piłsudskiego

w  Wilnie
ZŁOTYCH 

Sta-, konta z dnia poprze­
dniego 29.858,70

Wydawnictwo ,,Gazeta Pol 
fika11 w Warszawie 50.00

130.00

47.64

Pnbl, Szkoła Powsz. nr.
24 H Wilnie 

Tirzędnicy Starostwa Gro­
dzkiego w Wilnie 

Sędziowie i Prokuratorzy 
Sądu Apelac w Wilnie 

Sędziowie i Prokur itorzy 
Sądu O kr w Wilnie 

Urzędnicy Sądu Oki. w 
Wilnie

SĄD G R 0 I3 K I 
w Tunnoncie 
w Duniławiczach 
W  Dziś nie 

Stan zon t- na dzień 4 
września 31,147,34

IIISU JEilEFOVlEZ
udarci*

LEKCJE MUZYKI
Fortepian ■ wiadom uici 

teoretyczne.
S-to J ikóbska  6 m 1 (róg | 

D ąbrow skiego). Przyjm uje 
w g odz. 12— 13 oraz 16— 17.

PRZEPISY O STOW ARZY­
SZENIACH

WILNO. W  myśl postanowień pra 
wa o Hiowarzyszeiuacn, wszystkie or­
ganizacje i v;h tązki obowiązane są za 
wiadamiać starostwo o zmianach, ja­
kie zaszły w składzie zarządów, ad 
resaeb itd. *w prze< -ągu dwóch tygou 
ni od zaistnienia tych zmian. Niedo- j 
pełnienie tego obowiązku jest wykro 
•zeniem, pociągającem za sobą kai\- 
gizywny do 500 zł.

NOWE STOWARZYSZENIA
WILNO. W  c.ągu r. b. powstało 

os terenie Wilna 48 nowych oddzia­
łów stowarzyszeń.

Stowarzyszenia te w większości 
stanow i zwiądki pracownicze o cha­
rakterze zawado wym.

STOWARZYSZENIE
i Przemysłowców Chrześcijan

w Wilnie
Na walnem zgromadzeniu j w  okręgu 45 na p W ładysła- 

kupców i przem ysłow ców  chrze- \ wa Barańskiego, 
ścijan w Wilnie postanowiono je­
dnogłośnie g łosow ać-

K O M U N I K A T

StowdrzyszeniaWłeścirieti Nieruchomości
m. Wilna

w okręgu 46 na pp. W iktora 
j M aleszewskiego i Stanisława M ac- 
I kiewicza.

219,75 \ Zarząd Stowarzyszenia postano cza, oraz prezydenta miasta W ik- 
! wił zalecić swym  członkom przy ora uiaieszewsKiego.

O soby te, związane z Wilnem 
i długoletnią pracą, znające dokła- 
j dnie wszystkie gałęzie gospodar- 

w okręgu 45 dyrektora Izby j ki i potrzeby miasta, wierzymy, 
9,35 Przem ysłowo - Handlowej Włady że będą skutecznie bronić intere- 

10.95 srawa Barańskiego, a w okręgu 46 ' sow W ilna a terr, samem i w ła- 
14.00 —  redakiora Stanisława Mackiewi i sności nieiuchomej.

394.70 wyborach do Sejmu popierać kan­
dydatury:

412,25 3 3

TRAGICZNY WYPADEK W  CIELĘTN1KU

Zakaz sprzedaży alkoholu i
w  dniu wyborów óo Sejmu

WILNO Wczoraj zostały rozplaka j dnia 7 do godziny 12-ej dnia 9-go 
towane na muracb miast obwieszczę- j września roku bieżącego. Winni nie- 
nia starosty grodzkiego o zakazie zastopowania się do tego zarządzenia 
sprzedaży i wyszynku napojów a lk o-! pociągnięci zostaną do surowej odpo 
holowych w dniach wyborów do Sej- wiedzialności. 
mu. Z?<kaz obowiązuje od godziny 12 j  1) « 0 » « --------

Nowe u-łactae 
izby Rzemieślniczej

WILNO. W  dniu 2 bm. stosownie 
do art 9-gc Rozp. Prezydenta Rzpli- 
tej o izbach rzemieślniczych i ich 
związKU, zebranie Izby wybrało kan­
dydatów na stanowisko dyrektora Iz­
by pp. Kazimierza Młynarczyka (jed 
nagłośnię), Mikołaja Kondratowicza i 
Konstantego Markowskiego.

Dr. med. M. BURAK 
p o w r ó c i ł

C h o ro b y  w e w n ę trz ic , sp ec , serce, 
przem iana m aterji.

Zawalna 16. Teł. 5 64 
8 - 9 ,  4— 6.

Zaprzeczenie 
izby [Rolniczej

Szanowny Panie Redaktorze!

W  izwiązku z notatką, umieszczoną 
w Ni. 242 gazety „S łow o" z dni;, 4 

, września rb., Wileńska Izba Rolni­
cza uprzejmie prosi o umieszczenie w

i jnyśl ustawy prasowej w najbliższym 
numerze sprostowania następującej 
treści:. j

—  Nieprawdą jest, że auto Wileń 
skiej Izby Rolniczej używane jest dis 
personalnej, 'agitacji za posłom Kai.iiń i 

1 skini na terenie powiatów oszmiafiskie 
go, wilejskiego i mołodecikiego, nato­
miast prawdą jest, że w dniach od 26 
do 31 pracownicy Izb y : inspektorka 
K ół Gospodyń Wiejskich p. M K oz­
łowska, inspektor Przysposobienia. 
Rolniczego p. A. świackiewicz i inspe 
lator Organizacji Gospodarstw p. B. 
Smolenikow dokonali lustracji prac w 
dziale organizacji gospodarstw, przy- 

. sposobienia rolniczego młodzieży i kół 
gospodyń wiejskich na terenie powia- 

s rów wilejskiego i mołodeckiego.

I O ileby Redaiccja ;wsiadała wia­
domości konkretne, dotyczące rzekomo 
. prowadzonej przez pracowników Izby , 
agitacji wyborczej, Wileńska Izba Ro 
nieza prosi o podanie faktów celem, 
■wyciągnięcia odpowiedniej konsekwem 

cji.
Z poważaniem

p. o. dyrektora 
(— ) Jan C*ernlewski

HH0MI

Zarząd Pefsklij Macierzy SzłccłneJ
w  B a r ^ n o w ic z c c h

■(łasza zapisy do średalcb czteraletalch szkół zas odowycb

K O EPU KACYJN EJ H A K D LC W E J I MĘSKIEJ O R P Ó IW E J
Warunki przyjęcia: Ukończenie 7-mlo alasowej szkoły powszechnej 

lab 1 kl. {  Bj **Ja« (3  klsry slareg* typa 
WItk 14 —  18 lat.

Opłatyi —  wpisowe ća Handlowej—  i l . 10.—  Drogowej —  zł. 15.—  
Czesne: 25  zł. miesięcznie, rocznie 250 z ł —

Zapisy przyjmuj- I Inlonn-tyj ndzielr zsiceisija ebn szkół— ul, ena 
‘ oiik! 121 —  codziennie (prócz świąt) ad gadz. 91 6  

EGZAMINY W’STĘ~NF w szkole Handlowe) z Jęiyha polskiego i ma­
tematyki— 2 wrztsnia, w szkole Drogowej z polskiego, mrtematyki 

i rysaakow —  2 września.

KRONIKA WILEŃSKA

,CZWAPTEkp
Dzit 5

Wawrzyńca j 
JntiO 

[ Zacbarjasza ]

Wschód słońca f .  4.34
i

Zachód słońca g 5.59

WILNO. Wczoraj w dzień w Cie­
lęta iku zdarzył ię tragiczny wypa­
dek, który pociągnął za sobą śmierć 
jeduego z pracowników eleKtrown. 
miejskiej.

Mianowicie w  głównej alei ogro­
du na jeden ze słupów z przewodami 
wszedł około godz. 3 pp. monter M i­
chał N ossowski w ceiu dokonania na 
kazanych poprawek.

W  uhwili gdy robotnik był już 
przy izolatorach, podgniły słup Tunął, 
przygniatając nieszczęśliwego.

N ossowski doznał zgniecenia kiaiKi 
piersiowej, a ponadto jeden z haków 
rozdarł mu powłoki brzuszne.

Ranny po przewiezieniu do szpi­
tala Żydowskiego wurótce zmarł.

Jak się okazało, słup, na którym 
Nossowski pracował, był podgniły i 
był przeznaczony do zmiany, bawieni 
posiada stempel D-z.

Dochodzenie w sprawie wypadku 
prowadzi wiceprokurator na m, W il­
no.

SP0STR7E2EN IA ZAKŁADU 
METEOROLOGICZNEGO U. S. B. 

V / WILNilE 
Z dnia 4 września 1935 r.

Ciśnienie średnie: 758 
Temperatura średnia: +14. 
Temperatura najwyższa: +19. 
Temperatura najniższa: +11.
Opad: 1,4.
Wiatr: cisza.
Tendencja: bez zmian.
Uwagi: rano aeszcz.

PROGNOZA POGCDY W /G  OFI­
CJALNYCH DANYCH FAŃbTWO- 
WŁGO IN ST YTUTU METEOROLO­

GICZNEGO W  W ARSZAW IE. 
Pogoaa o zachmurzeniu zmiennen. 

z pizelotnuni deszczami i SKłonnością 
tło burz.

Temperatura ber więKSzycL zmian.

i cza nowości z zakresu peuagogiki i na­
uk społecznych.

Bibljoteka udziela porad, dotyczą­
cych czytelnictwa młodzieży.

CHORZY! LECZCIE SIĘ W KRAJU I 
Silniejsza i skuteczniejsza w działaniu, 
niż podonne środki zagraniczne, jest 
nasza SÓL. MORGZYŃSKA lub WODA 
GORZKA MORSZYŃSKA Siosuje się 

i w niedomaganiach żołądka, przy za­
parciu i innych dolegliwościach. z.ądaj 

i cie w aptekach i składach aptecznych

PcćziękGwarie
W ielce  Szanow nem u D ok tO * 

r o w i  J p n o w iC 2 B * «  za b e z ­
interesow ną i p om yśln ą  o p e ­
rację  składa tą d ro g ą  serdecz  
ne B óg  zap łać

J a d w ig a  Woszczarowiczowa.

Sposób n? nierppulu^acych rechunk!
Rozebrany pijak na ul. Wielkie]

Cyrk „ A irena“

Gotówka i  <?rnia...
Imćpan Pietkiewicz Wincenty, lat 

48, mieszkaniec wsi Łocholata, gminy 
twereckiej, zaasekurowawszy swą sia­
rą chałupę na 3.500 zł., począł zastana- 

j wiać się głęboko i medytować... 
j —  Chata stara, grosz jej cena, a 
| iżdib co jakiego, tak i Strachówka za 
jo można otrzymać... Chioo co podpa- 

I lić jo delikatnym sposobem?!... 
i Że jest to łajdactwo, że może przez 

:o spłonąć cala wieś, nie wzruszało to 
' go wcale, grum że „Strachówka muszo 
wypłacić!..." t

Tak sobie umyśliwszy, onegdaj pu­
ści! charę z dymem, a naskutek wiatru 
zajęty się i inne chaty, które tylko za 
wdzięczając pomory wojska, z trudem i 
udało się odratować.

Ludność, dowiedziawszy się, komu 
zawdzięcza groźne niebezpieczeństwo, 
usiłowała zlinczować przyjemniaczka

WILNO. Wczoraj w godzinach 
wieczornych na ul. Wielkiej w pobliżu 
Ratusza zauważono kobietę i mężczyz­
nę, którzy będąc kompletnie pijani spie 
rali się uparcie co do rachunku opłaco­
nego w niedawno opuszczonym przez 
nich bar ze.

W pewnym momencie pijana kobie 
ta pociągnęła swego towarzysza na 
schody wiodące do Ratusza i usadowiw 
szy go pod jedną z Koiumu poczęła 
zdzierać z niego ubranie i bieliznę. Gdy 
pijany pozbył się całkowicie gardero­
by nieznajoma z zawiniątkiem pod pa­
chą usiłowała zejść na ulicę lecz w tym 
momencie zatrzymał ją policjant i mi­
mo oporu odwiózł do komisai jatu. — 
Przedtem jednak zwrocono ubranie sie

dzącemu nago pod filarem pijanemu 
mężczyźnie. Aresztowaną okazała się 
znana awanturnica, nałogowa alkoholi 
cika Julja Kostecka.

Dob.ała ona sobie do towarzystwa 
pewnegi szewca, ktorego za uzebrane 
pieniądze oprowadzała po różnych 
knajpach, a następnie gdy był już zu­
pełnie pijany, usuowała okraść z ubra 
nią i bielizny.

Kostecka twierdzi, że ów szewc 
wprowadził ją w błąd, obejmując
wspólne regulowanie rachunków. Gdy, nisława z Chorzowa, Gutowski Broni- 
icdnak okazało sie, że niema on pie­
niędzy, Kostecka zdecydowała się za­
trzymać w zastaw ubranie swego to­
warzysza.

Uyrk. „i^ena ■ wystąpił w  Wilnie 
z nadspodziewanie okazałym progra­
mem.

Jak zwykle zwierzęta świetnie wy 
tresowane z powodzeniem udawały lu-
ttzL, a ludzie giętkością Karków, ‘ ił% n? swój, nie co odmienny od amery-

Z a b i r i  n a  w e s e l u
W  tym sauym dniu również poć-

mięśni L... szczęk upodabniali się do 
erworonogow: zwinnych parntei lub 
zebr. Ku uciesze bowiem galerji po­
pisywała. się zebia, odtworzona przez 
2-c i  Mayadors, a napowietrzni gim- 
t astvcy pod samą kopula brezentowe 
ęo dachu zadziwiali wicizów swemi 
''Ueprawaopodo&nemi ewolucjami. Lu- 
dzie bez kości,—  to trupia popisują­
cą się gimnastyką indyjską; numer 
ten, to bodaj najtadniejszy z całego 
trogiamu, a młode gimnastyczki z 
takim wdziękiem i naturalnością poka 
sywały swe sztuki, Ze widzowie mieli 
'  -azen t: jakby je  to nic me koszto 
fa lo , jakby ta przedziwna zdolność

kańskiego, lecz niemniej skuteczny 
sposób

Od marnego losu murzyna urato­
wała Pietkiewicza policja i sołtys... 

Siedzi! Mocno i gruntownie!...
Wincuk Markotny.

Miłosne...
niespodzianki

WILNO. Na zabawie weselnej we sld( którego zatrzymano,
wsi Ozeremoszniki - Poaziesienne gm.
postaw skiej ranny został nużem w cza cza* zabawy weselnej zabity został wuis .̂j 4 j fjija na Zwierzyńcu — 
sie bójKi 20-letni Bazyli Antucn. U pchu.ęciem noża we wsi Stukamy jyti-1 Witoldowa 35-a przyjmuje zapisy na
godzony w okoucę serca Anćuch wkró kołaj Papko. Za sprawca morau Szy- ‘ rok szkolny 1935/36. V\ ysoki pozi im
tce potem zmarł. Sprawcą zabójstwa, monem Sajki wskim, zarządzono po- j naukowy i wychowawczy. Francuski

TEATR ł MUZYKA 
‘ —  TEATR MUZYCZNY „LUTNIA"
! „Domek trzech dziewcząt". Dziś w da! 

szym ciągu grana będzie pełna czaru 
wartościowa operetka, oparta na me- 
lodjach Szuberta „Domek trzech dziew­
cząt". W  rolach głównych zbierają za­
służone oklaski: Nochowiczowna, Be-
stani, Zayenda, Błock, Szczawiński, Ta­
trzański i Wyrwicz - Wichrowski. W 
akcie ll-gim efektowny balet „Zegar 
kurantowy * w wykonaniu M. Martów- 
ny i J Ciesielskiego. Zniżki ważne.

— „Skowronek". Najbliższa premje- 
Sla.be wiatry przeważnie z naerun . ra teatru „Lutnia 1 będzie melodyjna

j operetka Lehara „Skowronek" w rety- 
; serji M. Tatrzańskiego. Premjera wjr- 
1 znaczona na 13 bm.

—  Zniżki ao Teairu „Lutnia". Ad­
ministracja teatru „Lutnia" wydaje ot 
ganizacjom i insjytucjom społecznym 
bloczki zniżkowe, uprawniające do na­
bywania biletów ze zniżką 25 proc.— 
Ważność zniżek do dnia I-go stycznia

I 1935 r. . -
j —  MIEJSKI TEATR LETNI w og 
, rodzie po-Bernardyńskim. Ostatnie 

przedstawienia „Muzyki na ulicy". — 
Dziś. we czwartek dnia 5. 9. o godz 
8 min. 30 wiecz arcyzabawna komeaja 
w 3-ch aktach w opracowaniu M. He- 
mara, w reżyseiji Wł. Czengerego — 
„Muzyka na ulicy". Świetna gra ze­
społu i przekomiczne sytuacje —  gwa­
rantują miłe spędzenie wieczoru w Te­
atrze Letnim. Ceny zniżone.

—  Premjera w Teatrze na Pohulan 
ce. Najbliższą Dremjerą w Teatrze na 
Pohulance będzie dosoknala komedja 
angielska p. t. „Wszystkie prawa za­
strzeżone" z udziałem świetnego aktora 
teatrów warszawskich Marjusza Ma- 
szyńskiego.

UWAGA' —  Administracja Ttatru 
Miejskiego (W Pohuianka 11) przypo 
mina, iż wydaje od godz. lO-ej do 2-ej 
popoi. legitymacje zniżkowe 25 proc. 
na sezon 1935-6 dla instytucyj urzęd­
niczych państwowych, komunalnych i 
prywatnych na listy zbiorowe z wysz­
czególnieniem nazwisk. Cena legityma­
cji 1 zł.

kow połmlmowyclL

DYŻURY APTEK.
Dziś w nocy dyżurują apteki: Ro­

dowicza (Ostrobramska 4) Jurkowskie 
go (Wileńska 8) Augustowskiego t.Mic 
kiewicza 10) Sapożnikowa (Stefańska 
lóg  Zawalnej) oraz wszystkie na pery 
ferjach prócz Snipiszek,

WYKA7 PRZYJEZDNYCH .
DO HOTELU ST. GEORGcS. j

Ciszewski Mirosław z Baranowicz, 1 
Montwil Władysław z Warszawy, Gu­
towska Marja z Łodzi, Kowarciks Jo- 
hans inż z Rygi, Stromiński Jan z 
Warszawy, Graubard Pinkus z War­
szawy, Frankowski Stefan kmdr. z 
Gdyni, Zabierzowski Zygmunt dyr. 
dep. z Warszawy, Kraszewski Mieczy­
sław kpt. z Gdyni, Chełchowska Sta-

slaw wlaśc. maj. z Warszawy, Róża- 
łowicz Mścislaw por. z Lidy, Brochoc- 
ki Andizej z Baranowicz, Chrzanow­
ski Mieczysław kpt. z Lidy, Żarnowska 
Zofja z Warszawy.

 »«0»«------
N A U K A

— Prywatna Koedukacyjna Szkota 
Powsz. i Przedszkole „Promień'‘ Wi-

okazał się niejaki Mikołaj Kruków- ścig.

Życie jest pełne niespodzianek; nie 
jest także wolna od nich i miłość...

Oto naprzykład pani Felicja K. z u- 
licy Piłsudskiego pomykała ontgdaj,

. _____ ___________  ________ _ psina tkliwości i optymizmu, do mie-
bezpośredmo przesz naturę była zm dia- j szkania swego znajomka na ulicy Śnie- 
aa- Zaraz potem ujrzeliśmy inną gru gowej...
Pę, również wzbudzających podziw a-i Wchodzi, patrzy, a tu on wprawdzie 
srobatów. Ucbaraktcryzowani na pra- 1 j^st, ale przy nim... ha!., przy nim ja- 

t-iifcb  niedołęgów 4-ej Bennos za- k»ś inna!!...
- widzów swą niesłychanie z rę - ' Za chwilę obie rywalki zwarły się 1  w W01KUWysKU laKt z

fenomeurinipyką 2ato Trio Houstcm', rozgorzała zaciekła walka na piąstki i żenią domu wskutek osłabienia 
Z nmnaT- opanuwali rowno yagę. pazurki... 1

w teAłrrni,  -------1 v” i' Zwyciężyła ta inna, a rozgoryczona
pani Felicja zameldowała policji, iz w 
tym boju zginęło jej w sposób tajem­
niczy 8 złotych, wobec czego przypu­
szcza i t. d.

Wincuk Afarkotny.
 »«o»<c-------

Podróż „NAOKOŁO ŚWIATA
----------------- ZA 1 ZŁ. ---------------
d a j e  n a b y c i e  m a g a z y n u

„ N A O K O Ł O  Ś W I A T A "  
Egzotyka, film, wynalazki, nowele.

Zagrożona budowla w  Wołkowysku

bezDtatnie. Dodatkowo kompieiy mu­
zyk i i plastyki.

—  Przedszkole dla dzieci w wieku 
od lat 3 do 7 przy Państwowem Seml 
narjum Ochroniarskiem im. Marji Ko­
nopnickiej w Wilnie —  ul. Zakretowa 
3, zostanie otwarte dnia 12 września b . 
r. Zapisy przyjmuje kancelarja szkoły 
ud dnia 3 września.

TEATR MUZYCZNY

L U T N I A ' 1II

D z i ś

DffiK TCEfi 02IFWCUT

hirłwtA ~ w któyTch aJctorami byL 
n-ror Wymienić jesacae grę

Powtarzającą sie w 
t “ leua] Pri ^a«nie . yrnewym, 

s GZU nn° r du dosyć bana!..
. ^ rfl“  tt- ? ' 0C: teSu numerj 

zwierzęce Konie doskonale wytre-
*e-»ane p r a »  P- PI Zeta, tań^yty vo& 
dźwięk Straussów okiego walczyka. Ra 
sowy, bardzo ładny anglo-arab Lcz- 1 
w* zakresie 10-ciu. A nawet okazał 
troszeczkę znajomości prasy. Na żąda

Po raz pierwszy od wielu iat za- 
notuwano w WoŁcowysku fakt zagro-

mu
row

Mraiiowicie w parterowym domu 
murowanym przy ul. Kościuszki nr. 6

ściana szczytowa odchyliła się c 27 
cm. od pierwotnego pionowego poło­
żenia.

Zarząd miejski powziął odpowa >d 
nit zarządzenia celem zabezpieczenia 
mieszkańców i przechodniów.

BAPTYŚCI W  POWIECIE DZIŚ 
NIEŃSKIM

jGŁĘBOKIE. Na terenie powiatu

Leśny człow iek» Issach nedświteziansk.
Um ysłow o-chary postrachem okoli znych mieszkańców

N ■. OGRODEK. Umysłowe chory gminy poczapowsHf,., zbiegł w lasy 
latc: .. mieszkaniec wsi Jaroszyce,

publiczności z il i’ Tazet -ybrai IzLśnieńskiego ujawnia się w ostatnim
-Ejfpress Poranny‘ L dobrze przjtem ozasie żywa działalność sekty bapty-
r t jr? a " 5Z* ^  7 iw  nm.jąoa ma celu pozyskiwanieT°ciaz numer ze słoniami iest za t now ..„. .

atrakcją każdego programu cyrku ? c/-łoukow sekty* 
pr2uznam się, m najmniej _ go ^ .^^ 'otow am o
może dlatego, że najczęściej 

ńie obejdzie się bez ryku bólu. • — 
"tedne zwierze w czasie występu nie 
T3z ooczuje twardy sznur bizuma i 
:(iradliwe ostrze baka. (i)

7 wypadków przei--- 
J ‘  wyzaiania prawosławnego do 

sekciarzy.
„Chirzest" sokioiarzy odbywa się na 

■ zoce Moszczenicy przy licznym  udzia
le współwyzn iweów.

50(1 hi!*? rumianku
tegorocznego 

z własnej plantecji
w i i  lymaeh po 10 kilo, g .t , 1 , 0 
4 zł. ad11, II (t  T le i.c in e*  listkitri 
ram.ankn) p« 3 zł z> z« li :ie niea)

pocztowem 
Próbki « t  żą li nie. Dr. N. Czirnackl 

i S-k*. M. Lebioda Wielka. 
Peczta ł kole) Skrzybtwce (*Poa.

8 zr«oez»t-),

nadswteziańskie i tam napada na 
przechodzących. W  dniu 3 bm. Ignat- 
czak pobi) tak mocno 65-letniego Lej­
bę Szew cr^a, z Korahiec, że odwie­
ziono go nieprzytomnego do szpitala

—  Państwowe Senunarjum Ocnro- 
iiiarskie im. Marji KonoDnickiej w Wil-
nie, podau do wiadomości, żt rok _  Teatr „R ew ja ". Dziś, we 
szkolny 1935 36 rozpocznie się dnia czrwartek 5-go września w dalszym 
*2 września. Uczenice muszą się zgło- ciągu inauguiracyjue przedstawienie re 
sić w tym dniu o godz. 8-ej do lokalu w.jowe j>. t. „Alinistcr jedzie", które 
Seminarjum przy ul. Zakrelowei Nr. 3 swą or\trimalnością zachwyca licznie

-  SHELLEY-S INST1TUTE (M ic-i zbk^ %  Hi<* y. .  . . . A  ̂ * v U-dział -w pro^am ie biorą p.p.:—
kiewicza 4 ( centraia) j Zygmuntowska j an0,wski) DnrantmBka, Belska, Osl- 

ija ). apisy na kurs KRYZYSO- ro^ski, CzeiwrińskL, Betfj D
. | UUI.-AJ 1 Sziczawiiiska,

zienme od 11-ej do 13-ej i od 18 do Początek przedstawień
WY (stypendjum do Londynu) —  co- Rorslki i

odz. 6
min. 45. i 9 mim. 15

CO GRAJĄ W  KINACH ?
PAN — „Świat się śmieje".

19-tej.
W pis —  5 zt. 50 gi i czesne —  

8 zł. 50 gr Urzędnicy państwowi be2 
wpisowego po 5 zł. 50 gr. miesięcz­
nie.

SZKOLN A 
— Centralna Bibljoteka Pedago­

giczna przy Kuratorjum Okręgu Szko.- 
nego Wileńsk. (Wilno, zauł. sw. Michał 
ski 5), czynna cooziennie od godz. 
10 do 13 i od godz. 17-ej do 20. po­
wiadamia, że z dniem 3 września br.

2J

HELIOS —  „Miody las *
REWJA —  „Minister jedzie* 

CAS1NO —  1) „Szczęście na ulicy" 
„Syn Indyj".

 »«0 »«-------

sejmikowego w Nowogródku. W  tym zostaną otwarte do użytku czytebu- 
samym dniu Ignarczak napadł na S a -. ków w rozszerzonym lokalu oprócz 
muela Kremmma z Jaroszyc i pobił i dotychczasowych 2 czytelni: 1) pra- 
go dotkliwie Eremień leży w szpita- J 
lu nowogródzkim i dotychczas nie od
zyskał przytomności, 
zarządzono poseig,

cownia naukowa, 2 ) obszerna -czytel­
nia dla młodzieży, zaopatrzona w do 
borową lekturę dla dzieci i młodzieży

KRONIKA N0W 0SR0P7KA

— Kradzież. W  nocy na 4. 9. rh. 
int znani sprawcy zapomocą wyięcia 
okna dostali się do mieszkania miesz­
kańca m. Niehnsewicze, Dworeckiego 
Lejby, gdzie dokonali kradzieży kufer- 

t ka w którym znajdowało się 815 ru-
Za obłąkanym i Bibljoteka posiada 25.000 książek Mi w złocie, 3.500 zł. w bilonie i ban 

i prenumeruje 150 czasopism, wypoży- knotach oraz weksle na 3.000 zł.



S Ł O W O Czwartek, 5 -wrześni; 1935 r.

W Okręgu 51

pow. Nowogródzki, Słonim­
ski, Szczuczyóski,

g ł a > u j t ! e  na C z a p s k i e g o  f S a r n e c k i e g o
POWToRNA. REJESTRACJA ROCZ­

N IK A  1915.

WILNO. Z dniem 1 października 
referat- wojskowy magin-ratu przystę­
puje do powtórnej- rejestracji rocznika 
1915.

Zgłaszający się do rejestracji obo­
wiązani będą okazać odpowiednie do­
kumenty, stwierdzające lożsamość 
przo. poborowego.

 »4,CU«-------

ELEKTYF1KA.CJA PRZEDMIEŚĆ

WILNO. W  tych dniach odbędzie 
się w magistracie narada kierowni­
ków działów technicznych w sprawie 
elektryfikacji przedmieść.

Chodzi o rozszorzemi i przyspie­
szenie prac w tym kierunku.

—  »«0»«----

Udział ŻSSP. z Głębokiego 
w  m in e w ra ih  rejonowych

WILNO. Przed paru dniami na tere­
nie Głębokiego odbyły się manewry I 
Rejonu w których wzięła udział ŻSSP 
z Głębokiego w liczbie 1 plus 9 sama­
rytanek.

Samarytanki w liczbie 6-ciu były 
przedzielone do trzech plutonów O. S. 
P. w Głębokiem zaś Komendantka i 3 
druhny do pogotowia sanitarnego, któ­
re wyruszyło za autopogotowiem.

Pogotowie sanitarne składało się z 
wozu, nosz i wzorowej apteczki.

Punkt sanitarny został umieszczony 
w rejonie działania Straży Pożarnych 
gdzie druhny udzielały merwszej po­
mocy pokaleczonym strażakom w cza­
sie akcji, a także iuaności cywilnej.

Opatrunków podczas manewrów u- 
dzielono 3 strażakom, którzy doznali 
lekkich obrażeń oraz 1-ej osobie cyv.il 
nej, która przez potknięcie się do­
znała ciężkiego potłuczenia.

Manewry zostały zakończone prze­
glądem taboru przez Instruktora Po­
wiatowego w obecności Dowódców płu 
tonu i defiladą.

Zarząd O. S. P w Głębokiem doce­
niając dotychczasową pracę ŻSSP, 
wyposażył ją w wóz dla przewożenia 
chorych pod nazwą „Samarytanka" — 
oraz apteczkę wzorową.

Skrzyftfcę na apteczkę sprowadzono 
z Chrzanowa, leki zostały ofiaroawne 
przez miejscową apiekę i składy apte­
czne.

—  » « 0 » « ---------

NA FILMOWEJ T A ^K iE

„SZCZĘŚCIE NA ULICY"
„SYN INDYJ"

„CASINO"

Jeszcze podwójny program. Mo­
że rychły już jest koniec tych tasiem­
cowych seansów. Tymczasem może­
my obejrzeć jeden film świeży i dru­
gi starszy.

„Szczęście na ulicy" jest to obraz 
z serji specjalnie amerykańskiej. Ulica 
wielkiego miasta amerykańskiego nie­
jednokrotnie była tematem rilmów. 
Spotykamy się więc tutaj z dobrze zna 
nymi typam1, sytuacjami, obyczajami 
Niemniej jednak dużo jest tu świeżo­
ści i naturalnego w'dzięku. Wynika to 
zarówno ze zręcznie prowadzonej fa­
buły, jak i z dobrej reżyserji (D. But­
ler) oraz wykonania aktorskiego. 
Jean Parker, młodziutka gwiazdka, 
którą widzieliśmy w ślicznej roli w 
„Meloajach cygańskich" zdobywa so­
bie coraz większe powodzenie. Ona 
właśnie nadaje obrazowi wdzięk. Nie­
zawodną przyjaciółką jest doskonała 
Una Meikel. Po stronie męskiej wi­
dzimy James‘a Dunna, znanego nam 
z filmów Shirley Tempie i komicznego 
Stauna Erwina

W  caiości film może się podo­
bać. Drugą część programu wypeł­
nia egzotyczna reinkarnacja Ramona 
Novarro, która z Meksykańczyka i Ara- 
oa stai się „Synem Indyj". Niech mu 
bogi darują. fad. C.

„MŁODY LAS"

„HELIOS"

Jeżeli które powtórzenie zasłu­
guje na uwagę, to właśnie to najbar- 
jziej. Jeden z lepszych filmów pro­
dukcji europejskiej ub. sezonu, stancw 
czo najlepszy tilm polski w tym samym 
okresie —  jest „Młody las godzien 
v szystkich pochwał, jakie otrzymy­
wał i otrzymuje.

Józef Lejtes ma już teraz nov,< tri- 
umfy z powodu swego filmu „Dzień 
wielkiej przygody". O tych sukcesach 
pisaliśmy przed paru dniami Nie 
zmniejsza to jednak w niczem warto­
ści „Młodego lasu".

Punkt ciężkości powodzenia tego 
fiimu tkwi w reżyserji i naprawdę kon- 
certowem wykonaniu. Wspaniałe ty­
py szkoły rosyjskiej w królestwie zo­
stały mistrzowsko uchwycone w inter­
pretacji czołowych polskich artystów 
Za te właśnie kreacje odznaczony zo­
stał film na międzynarodowej wysta­
wie kinematograficznej w Moskwie.

Dużo traci ten, kto „Młodego lasu" 
nie widział Trzeba skorzystać z powtó 
rżenia i zobaczyć Warto. Tad. C.

W 45
Wilno (komisarjaty I II i VI oraz Nowo-Wilejka)

INZ. W ŁADYSŁAW  
'BARAŃSKI

Inżynier Władysław Barański ukoń­
czył studja wyższe w Warszawie i 
i w Wiedniu, ukończył Wydział Leśny 
Szkoły Głównej Gospoaarstwa Wiej­
skiego, w r 1923 z dyplomem inżynie­
ra - leśnika. Od r. 1916 do 1920 p Ba­
rański spędza w szeregach, jako oficer 
frontowy, zaraz po ukończeniu wojny 
światowej bierze udział w Powstaniu 
Wielkopolskiem. W 1919 uczestniczy 
w zdobyciu Mińska Litewskiego i Oc- 
brujska. Za zdobycie przyczółka mo­
stowego pod Bobrujskiem zostaje od­
znaczony orderem „Virtuti Militari". — 
Ranny w czasie odwrotu pod Berezą 
Kartuską —  pozostaje w szpitalu do 
r. 1920. We wrześniu 1920 r. wraca 
do szeregów i bierze udział w ponow- 
nem zdobyciu Mińska Litewskiego. 
Z odznaczeń wojskowych prócz „Vir- 
tuti Militari" posiada „Krzyż Walecz­
nych".

Gd r 1924 inż. Barański zajmuje 
stanowisko w Dtpartamencie Leśni­
ctwa Min. Rolnictwa, gdzie daje się po­
znać jako pracownik niezwykle zdolny 
i utalentowany W roku 1929 mianowa 
ny zostaje zastępcą naczelnika Wydz 
Polityki Gospodarczej w Departamen­
cie Ekonomicznym Ministerstwa Rol­
nictwa.

Od roku 1931 widzimy p. Barańskie 
go ponownie na posterunku wschod­
nim, Powołany do Wilna na stanowisko 
Dyrektora Izby Przemysiowo - Han­
dlowej, natychmiast energicznie bierze 
się do pracy nad rozwinięciem progra­
mu podniesienia gospodarczego Ziem 
Północno - Wschodnich.

W szczególności stara się p. Rarań- 
ski o realizację zasady, że kredyty z 
Funduszu Pracy winny być w pier­
wszym rzędzie zużywane na inwesty­
cje, tam, gdzie największe są potrzeby 
i zaniedbania, a więc przedewszyst- 
kiem na Ziemiach Wschodnich. Jest też 
jednym z głównych inicjatorów akcji 
w kierunku zastosowania dla Ziem 
Wschodnich —  specjalnie obniżonych 
cen wyrobów przemysłowych, głównie 
artykułów kredytowych, które Ziemie 
nasze muszą sprowadzać z innych, od­
ległych dzielnic, tudzież wyrobów mo­
nopolowych.

Dzięki wysokim walorom osobis­
tym, zdolności, energji i nieskazitelno­
ści charakteru —  na terenie warszaw­
skim p. Barański zyskuje posłuch i zro­
zumienie dla potrzeb naszej dzielnicy.

W ŁADYSŁAW
SZUMAŃSKI

Obecny prezydent Wileńskiej Izby 
Rzemieślniczej jest synem zasłużonego 
patrjoty, ś. p. Leona, uczestnika pow­
stań 1346 i 1863. Za powstanie pierw­
sze był skazany przez władze austrjac-

We czwarteK 5 września o godzinie 20 min. 30 
w  sali izby Przem ysłowo-Handlowej

w Wiliiie (Mickiewicza 32) odbędzie się

ZEBRANiE INFORMACYJNE
na którem kandydat na posła do Sejmu z Okręgu Nr. 45

Inż W ŁAD YSŁAW  BARAŃSKI
Dyrektor Izby Przemysłowo ■■ Handlowej w Wilnie

wygłosi odczyt na temat:

Nowd Konstytucja a sprawy gospodarcze
Odczyt powyższy urządzony jest staraniem: Związku Przemysłu Polskiego
Ziem Wschodnich. Wileńskiego Stowarzyszenia dla Handlu i Przemysłu. 
Stowarzyszenia Kupców i Przemysłowców Chrześcijan m. Wilna. Centrali W i­
leńskiego Związku Kupców Żydowskich w Wilnie. Stowarzyszenia Właści­
cieli Nieruchomości ni- Wilna. Centralnego Związku Deialii znych i Drobnych 
Kupców Oddział w Wilnie. Związku Detalicznych Kupców i Przemysłowców 
Chrześcijan m. Wilna i wojew. Wileńskiego.

Wstęp wolny.

kie na długoletnie więzienie, a w pow­
staniu Styczniowem brał udział, jako 
kapitan wojsk powstańczych.

Pan Władysław Szumański, ur. w 
1873 r., jest dawnym obywatelem na­
szego miasta. Gd 1898 r. pracuje w 
Wilnie, jako krawiec, jest mistrzem kra 
wiecicim. W  r. 1914 wysiany do gub. 
Wiackiej, prowadzi tam propagandę 
polską wśród Polaków, jeńców austrinc 
k ij., ułatwiając im powrót z niewoli. 
W czerwcu 1915 r. przyjeżdża do Mo­
skwy i tu pracuje całkowicie bezinte­
resownie w Komitecie Polskim, W y­
dział Pomocy Jeńcom Polakom (cy­
wilnym i wojennym) do listopada 
1918 r. W tych latach objeżdża na 
własny koszt gubernje: Witebską, W o- 
roneżską, Kałuzską, Tambowską, Kur- 
ską i Ufimską, starając się pomagać 
jeńcom cywilnym i wojennym, ułatwia­
jąc im powrót z zesłania i udzielając! 
pcmocy finansowej, i gdzie to jest mo­
żliwe, ułatwia jeńcom wojennym u- 1 
cieczki z obozów d& Moskwy, wydając 
im potrzeone donumenty i wyszukując 
.m jednocześnie odpowiednią pracę.

I
Podczas zawieruchy bolszewickie) 

powraca do Wilna i tutaj natychmiast  ̂
po wkroczeniu wojsk polskich pracuje 
w polskiej żandarmerji połowej, po­
tem za czasów pokojowych oddany 
swej pracy zawodowej, coraz inten­
sywniej zajmuje się pracą społeczną

W  r. 1923 zakłada w Wilnie Ligę 
Żeglugi Polskiej, która przeistacza się 
później w Ligę Morską i Kolonjalną i 
do dnia dzisiejszego jesi jej wileńskim 
wiceprezesem.

W szeroKicli koiach rzemieślników 
wileńskich cieszy się p. Szumański du­
żą popularnością i zautaniem jako re­
prezentant i rzecznik interesów rzemio­
sła

* *

Pozatem w Oki. 45-ym kandyduje 
jeszcze

Prof. St. Władyczko
Urodzony w r. 1878 odbył studja 

medyczne w Moskwie, Petersburgu, 
Paryżu, Monachjum i Berlinie. Dzięki 
zdolnościom i pracy zostaje wybrany 
docentem Petersourskiej Akaaemj! 
Lekarskiej w r. 1910, a w rok późnie) 
pioiesorem Instytutu Neurologicznego.

W czasie wojny światowej prof. 
Władyczko pełnił funkcję kierownika 
Działu neurologiczno - psychjatrycz - 
nego na froncie zachodnim armji ro­
sy jsłdej.

W terenie i m toracii
Ndfirala Hitlera dla zwycięzcy

w  lekkoatletycznych 7awodach m iędzynarodowych
w  Beninie

V' ubiegłą sobotę i niedzielą odb; ły się w Berlinie międzynarodowe zawody 
lekkoatletyczne, które zgromadziły reprezentantów Niemiec, Szwecji, Wę­
gier, Włoch, i Japonji. Na zdjęciu nagroda kanclerza Hitlera w formie srebf 
nej plakiety ze stylizowanym herbem Rzeszy.

Zawody pływackie A. S.
W dniu 7 i 8 września AZS Wilno, 

organizuje zawody pływackie dla Klu­
bów i Junjorów na Basenie 3-go Bat. 
Sap.

Sobota, godz. 16.30 
100 m. dow., 100 m. klas., 100 m. 

na wznak Sztafety — 4x20 i 5x50.
Niedziela, gouz. 10.30 

200 m. d o v . 200 m. klas. 400 m. 
dow. Sztafety — 4x100 i klas. i 3x100 
zmiennym

W międzybiegach odbędą się kon- I 
kurencje dla junjorów o następującym 
programie:

100 m. dow. i sztafety 3x25 st.

zmiennym i 4x25 dow.
Startowe płatne przy zgłoszeniu wy 

nosi 0,20 gr. od zawodnika i 0.50 gr. 
od sztafety

Kierownictwo zawodów:
Sędzia giówny —  p. Kukliński 
Kierownik zawodów —  p. W.gura 
Sekretarzy —  pp. Epsztejn, Skoruk, 

Szyłański.
Sekretarz —  p W Inczyk. 
Zgłoszenia przyjmuje codzienni' 

p. W. Inczyk na Przystani AZS w go­
dzinach od 12— 13 do dnia 6. 9. włącz 
nie.

Pd mtczu PoiSKa-Niemcy w  boksie

Most kolejowy na Rossie
będzie przesunięty

Jak wiadomu w planie regulacyj­
nym ulicy Rossa przewidziane jest 
przesunięcie jej tak aby brama 
cmentarna znajdowała się nawprost ko 
ścioła S.S. Wizytek, wymaga więc to 
przesunięcia nieco mostu kolejowego, 
łączącego dwie części ul. Russa.

Z wnioskiem takim Zarząd Miej­
ski wystąpił już do Dyrekcji Kole­
jowej i są widoki na jego przychylne 
załatwienie,

Prace regulacyjne ulicy Piwnej i Ros 
sa wstrzymywane są jeszcze obecnie 
wskutek mających miejsce pertrak-

do
tacyj z właściecielaini posesyj.

O ile pertraktacje te dojdą 
skutku, to już w najbliższych dniach 
Zarząd Miejski przystąpi do robót,

Sprawa ta jest tembardziej pilna, po j 
meważ regulacja ulicy Piwnej wymaga 
obniżenia jej poziomu około 3 i pół 
mtr. —  zaś zaułek Rossa, gdzie roboty 
już są w pełnym toku przewidywany 
jest nasyp, w tym wypadku roboty 
bytyby ułatwione i nie trzeba byłoby 
robić rezerw t. zw. jałowych co ogrom­
nie podraża i opróżnia roboty. (h).

Opuszczone flagi w  Wilnie
w dniu pogrzebu Królowej Belgów

W ILNO. W  dniu posrrzebu tragi- rządowych i  oreanizac.yj wywieszone 
czrue zmarłej królowej Astr.d na zostały flagi raistwowe, opuszczone 
wszystkich gmachach w Wilnie będą ao połowy masztu, oąiz też spowite 
cych siedzibą władz rządowych, -samo krepą na znak ^ałoby.

Aresztowanie pnkątnych dorefró*
WILNO. W  dniu wczorajszym poli­

cja przeprowadziła lustrację okouc Są­
du Okręgowego w czasie której zatrzy 
mvwano kręcących się w okolicach są­
dów pokątnych doradców.

Do dyspozycji władz oddano 6 o- 
sób spośród zawodowych „doradców" 
trudniących się oszukiwaniem chłopów 
szukających porad prawnych.

Rewolucja 1917 r., odzyskanie nie­
podległości przez Polskę, rzucają wy­
bitnego uczonego w krąg nowej rze­
czywistości. Trzeba odbudowanej Oj­
czyźnie dać laboratorja naukowe. ProL 
Władyczko współpracuje i jest lednym 
z inicjatorów powołania do życia USB. 
Ma wielki udział w jego reorganizacji, 
zwłaszcza na wydziale lekarskim, któ­
rego zostaje dziekanem.

Z rozpoczęciem się wojny polsko - 
bolszewickiej zgłosił się do armji, w 
którei siużył, jako podpułkownik - le­
karz.

Działalność naukowa i społeczna 
płynie od chwili odbudowy USB aż do 
chwili obecnej. W 1919 —  1935 r. tere 
nem pracy prof Władyczki są liczne 
towarzystwa i instytucje. Więc Porad­
nia Przeciwgruźlicza i poradnia dla nar 
komanów, Towarzystwo „Mens" dla 
wałki z alkoholizmem i innemi nałoga 
mi, opieka psychjatryczna pozaszpit il- 
na w Wilnie, Wileńskie Towarzystwo i 
Neurologiczne, Towarzystwo Eugeni- 
czne, Ośrodek neurologiczny dla dzie­
ci w wieku szkolnym.

Jego dorobek naukowy przedstawia 
się w sumie przeszło 40-tu ogłoszonych 
drukiem dzieł i rozpraw w językach 
polskim, niemieckim i francuskim. Jest 
członkiem Paryskiego Towan stwa 
Psychiatrycznego, Estońskiego Towa 
rzystwa Neurologicznego, Fransus- 
kiego Towarzystwa do walki z gruźli­
cą i rakiem. Kilkakrotnie reprezento­
wał Polskę na zjazdach naukowych 
i wygłaszał tam referaty.

BERLIN. — Prasą niemiecka za­
mieszcza obszerne sprawozdania z 
meczu bokserskiego Polska —  Niem­
cy, jaki odbył się w niedzielę w War 
szawie

M. in. „BE aro Mntag ‘ pisze 
co następuje:

„Zawodom przyglądało się 22 typ. 
widzów, co Sianowi europejski retora 
publiczności na amatorskich zawodach 
bokserskich

„Olbrzymią niespodzianką meczu 
byłą porużna Rąppsilbera. Jego prze 
ciwmik Krzemiński prowadził walkę w 
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U IMS I gdzieindziej
RYGA. W  poniedziałek jeźdźcy pol­

scy opuścili Rygę, udając się drogą po 
wrotną do kraju

Na odbytych międzynarodowych 
konkursach w Rydze Polacy zdobyli 
puhar Rygi, nagrodę Ministra Wojny 
oraz szereg nagród pieniężnych.

Prasa podkreśla doskonałą formę i 
wysoką klasę Pniaków, zaznaczając, 
ze ekipa polska była najpoważniejszym 
konkurentem na odbytych zawodach.

* *
Mistrz olimpijski w biegu maratoń ­

skim (Los Angelos 1932 r.). Zabala 
wyjechał z Buenos Aires do Europy.

Zawodnik ten zamierza jeszcze w 
bieżącym sezonie startować w Szwecji 
i Finlandji na dystansach od 5 tys. me- 
tińw wgórę

* **PARYŻ. Wmiędzypaństwowym me­
czu waterDoolo Francja —  Włochy, ro­
zegranym w Paryżu wygrała reprezen­
tacja Francji w stosunku 6:2.

* *
BERLIN. W międzypaństwowym

meczu piłkarskim Szwecja —  Rumunja
rozegranym w Sztokholmie wygrali
piłkarze szwedzcy w stosunku 7:1 —
( 1:0 ) Publiczności 20 tysięcy.

* **
BERI .IN. Niemiec Blask ustanowił 

nowy rekord Niemiec w rzucie mło­
tem, mając wynik 50,44 mtr

Nazajutrz wynik ten poprawiony zo 
stał przez innego zawodnika, Lórrlin- 
ga, który uzyskał w tej konkurencji — 
50,48 mtr

* *
BERLIN. W Berlinie obradował Za- 

r;ąd Niemieckiego Zw. Narciarskiego, 
który postanowił w ramach swojego 
olimpijskiego planu szkoleniowego prze 
prowadzić przed Igrzyskami Ournpij- 
skiemi trzy wielkie imprezy eliminacyj­
ne dla swoich zawodników.

Zawody odbędą się
2 stycznia 1936 r., jako mistrzostwa 

Schwarzwaldu.
12 stycznia 1936 r. —  jako mistrzo­

stwa Bawarji.
14— 19 stycznia 1936 r. —  jako na­

rodowe mistrzostwa Niemiec.
Na omawianem zebraniu ustalono, 

że Związek Niemiecki liczy w tej chwi­
li 85223 narciarzy, w tej liczbie prze­
szło 20 tys. młodzieży i oKoło 20 tys. 
kobiet

szalonem tempie,nieustannie atakując, 
Rąppsiloer pracował, jajc zwykle nie- 
dOKłarLue. Zasłużenie wygrał Krze­
miński'

„Chmielewsk. pokazał się, jako  b" 
kser pierwszej klasy. Był on najlep­
szym pięściarzen meczu. Jego przeci­
wnik Oaspers był wielo Krotni o w we- 
buzpieczcńsiwie porażki przez k.o. i 
jedynie dzięki sile woli wytrwał n* 
Tmgu do końca '.

 ^ «0 » « --------

Doskonale wyniki
Polaków

NA V II ETAPIE W  BIEGU DOO­
KOŁA RUMUNJI

BUK A RESZ1 —  Naskutek niape 
rozumień organizacyjnych, wynikłych 
pomiędzy drużyną jugosłowiańska a 
orgamz?+orami wyścigu kolarskiego 
dookoła Rumunji —  drużyna jjgnsło 
wiańska wycofała się z imprezy.

W  poniedziałek, w V II etapie bie 
gu na odcinku Cluj —  Toplitą dyu- 
taaijs 163 kim. zwyciężył indywidua! 
nie Rumun Morm&uea w czasz. 
7:17:1? sek.

Na dr- giem miejscu skłasyfikt 
wał się Piotrowski w identycznym cza 
sie ze zwycięzcą. Daniel zajął czwar 
te miejsce 7:20:10 sek. a Lipiński —  
6-te miejsce 7:27:45 sek.

"W klasyfikacji ogólnej po 7 eta­
pach prowadzi, po wycofaniu się za 
wodników jugosłowiansKich Rumun 
Mormoueą 40:04:55 -sek, przeo Danie­
lem — 40.31:16 sek

W  klasyiikacji drużynowej prowa 
dzi Rumunja przed Polską, i  Turcją.

Do końca wyścigu pozostał; jesz­
cze cztery esapy. Dotychczas zawod­
nicy przebyli łączny dystans 1045 kim. 
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Kącik PAT-icznej
W e -wczorajszym biuletynie sporto­

wym z Warszawy podała nam PAT, 
następującą informacje, która przyta­
czamy dosłownie:

O MISTRZOSTWO KLA.SY A  
OKRĘGU WILEŃSKIEGO

ŁUCK. —  W  Łucł u odbył sw 
mecz piłkarski o mistrzostwo kL A 
okręgu wileńskiego miedzy druży­
nami Pogoń — Równe a H ; smo- 
nea —  Łuck.
Zwyciężyła Pogoń 2:1. Mecz 

zgroananził półtora tysiąca widzów.
Wynikałoby z tego, że Równe i 

Łuck należą do okręgu wileńskiego.
Zdaje się nawet, że pisząc „Litwo, 

ojczyzno nvoja...“  i t.d miał Mickie­
wicz na myśli Równe. Ale dla PAT 
nie jk)winno być „wszystko rów no".

(w. L)
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*f ri Y Ś L  N A R O D O W A  11
Anglja i Włoch/

Rozwój wydarzeń politycznych, od 
bywających się v  związku z zamiara­
mi Włoch w stosunku do Abisymji, u- 
stala coraz jaśniej prawdę, że istot­
ną sprawą jest rozpoczynający się 
dziejowy zatarg między Włochami i 
Augtiją. Abisynja nic jest w całe„ tej 
sprawie podmiotem, tocz przedmio­
tom ; jeśli przygotowuje się do stawie-

woj, sprawuje protektorat nad Łgip- 
tem, trzyma w ręku n rota dJo morza 
Śródziemnego (Suez i Gibraltar), flo 
ta jej panuje ma tem morzu, oparta o 
Maltę (zamieszkałą przez Włochów) 
i o Cypr.

Ekspansja Włochów na terenie Abi 
synji może oddać w ich ręce jezioro 
Tsana, z którego wypływa Nil Błękit­

ni/a oiporu Włochom, to tylko dlatego, 1 nyi, a przez to klucz do rozwoju Suda- 
że czuje za sobą poparcie Imperium nu i Egiptu.
Bri lyjskiesgo. Ivto chce tedy zrozu Już to samo nakazywałoby Anglji 
mi®v' to, co się dzieje i co się dziai zainteresować się planami włoskiemu 
bęuzie, ten powinien spojrzeć na całe Są jednak powody o wiele jiszcze wa-

W tej rubryce zamieszczamy iiajceiitiejsze wzglę­
dnie najciekawsze artykuły i feijetony, które wczoraj 
ukazały się w prasie polskiej. Nie opairujeiny Ich w  
2adne komentarze. Ale to nie znarzy, abyśmy podzie- 
.“<53 poglądy w  nich wypo^ieuziane. C-w sitn. będą się 
to znajdowary utwory naszych przyjaciół, będą pow­
tarzane zdania, z ktoremi się zgauzaeny. Ale równia 
często będziemy zamieszczali artykuły przeciwników 
i przedrukow ywali poglądy skrejriu z naszemi poglą­
dami sporne, jeśli będriem y uważać, że z jakichkol­
wiek wzgięoów dany utwór, artykuł czy feijeton za­
sługuje na powtórzenie tob na zapamiętanie.

"agadnianie,jako na konflikt dziejowy 
między Włochami i Anglją.

Włochy są pchane do zajęcia pozy- 
c.,. ma lądzie afrykańskim przez wiel-. 
kie siły  dziejowe. Częściowo te samu, 
kitóie kazały robie podboje Rzymowi 
starożytnemu. na wybrzeżach morza 
Śródziemnego, częściowo nowe, wym- 
Kająco -z uikłauiu stosunków w Europie

żniejisze do tego, że rząd 1 opmja w 
Anglji są wielce zaalarmowane plana­
mi Włoch. W  .Anglji rozumieją, że 
rozpoczj na się gra o potęgę Imperjurni 
B iytjsliego, jeśli już uie o jego ist­
nienie. Wszak gdyby Włosi urzeczywi­
stnili swe zamiary do Abisynji, to 
może w nich rozwinąć się dążenie do

f l P A R I S S 0 I
l im ja  pacyfistyczna

11

Co ’>a szkoda, że Liga Narodów ru.e j tworzy korpus ekspedycyjny, 
posiada jeszcze owoj żamda.merji mię- . pośpieszy na pomoc Abisynji.

który

dzymarodowej, w której, jak sobie za­
pewnie przypominacie, porucznik fran 
cusfei Boudourosąue chęlnieby chciał 
słulżyć.. Gdy'by taka armja istniało, i

stworzenia wielkiego imperjum w A działała, jakby się piękme rozegrały 
takiej, jaką stworzyły warunki nowo- fryce i do opanowania morza Śród dziJejmze wypadki! Wyobrażam sobie 
ezesne, oparte o odkrycie Ameryki ziemnego. To zaś byłoby wbijaniem następującą, budującą rozmówkę:
hrzez Krz.yiszL.ofa Kolumba. Wielkość potężnego klina w zwartość Imperjum 

Etzytmu starożytnego i jego misja ey- Brytyjskiego, dla którego diroga mors- 
K iRzacyjna <w- krajach, otaczających j ka przez Suez i  morze Czerwone jest
morze Śródziemne, były wynikiem pod 
bojów i ujarzmienia szeregu ludów.. 
Grecja, Egipt, Kartagina, szereg 
państw i narodów, które uległy prze 
mocy Rzymu. Na ich gruzach zosta­
ło stworzone dzieło, którego kanse 
kwencją jest współczesna mam cywili­
zacja zachodnio - europejska, córa 
Kościoła katolickiego i Rzymu sta- 
rożvtnego. Włochy współczesne są 
prze:, łusuurję i geografję predysty 
aowane, iby iść śladami Rzymu sta­
rożytnego... W łochy te, po latach roz 
bicia i upadku, zostały zjednoczone, 
w iwieku X IX , wykończyły to zjedno­
czenie w wieku X X  w czasie wielkiej 
wojny .Dziś, oparte plecami o Alpy, mo 
gą zwrócić swój wzrok na morze Śród 
jernne i ląd afrykański. Taik samo 
niegdyś chłopi z nad Tybiru, podbiw

niezbędnym szlakiem handlowym i 
wojskowym. Ekspansja. Włoch na te­
renie Abisynji zagraża pozycji A 11 
glji na morzu Śródziemneni, a także 
je j pozycji w Egipcie i w A fryce 
Środkowej, słowem na całym lądzie 
afrykańskim.

Tę, na co powyżej wskazaliśmy, 
wystarcza chyba, by przekonać czy­
telnika o rozmiarach zapowiadające­
go się konfliktu.

Narazie Anglja walczy bronią dy­
plomatyczną, pi obuje przeciwstawić 
Włochom opluję powszechną, uposta­
ciowaną w genewskiej Lidze Narodów.

Z zachowania się Włoch wszakże 
widać, że gotowe są one do najwięk­
szych ofiar i iwysiłków, że odwołają 
się w- ostateczności do tego, co było 
zawsze i  będzie po wsze czasy uliti-

szv cały półwysep Apeniński, musie- j mra ratio narodów chcących żyć i two
rzyć.

Przyszły rozirój wypadków za'eży 
od tego, czy do tego samego środka 
jest gotowa uciec się Anglja, a może 
nietylko czy jest gotowa, lecz czy jest 
zdolna, czy jeji tsiły lądowe i morskie 
są dostateczne, czy .społeczeństwo sta­
rej Anglji jest gotowe do wysiłków i 
ofiar T

Niebawem otrzymamy odpowiedź 
na powyższe pytanie. Jasną jednak 
.jest dziś rzeczą, że stoimy w przede­
dniu wydarzeń, które będą miały wiel 
ki wpływ na politykę nietylko europej 
ską, lecz i światową.

Stanisław Kozicki.

li się zmierzyć z potężną na morzu 
Kartaginą.

Włosi zamieszkują kraj, mający 
mało ziemi zdatnej pod uprawę, nie 
posiadają najważniejszych surowców, 
a prz.yby7wa ich około 500.000 roczni e. 
Muszą tedy, pod grozą zagłady, szu­
kać terytorjów nowych, surowców i 
rynków zbytu d!a swoich wyrobów
Przemysłowych. Oto są przyczyny eks 
pedye.j. włoskiej do Abisynji...

Jak niegdyś Rzym spotkał na dro 
dze swej koniecznej ekspansji Karta­
ginę, bak dzisiaj; Włochy spenykają 
'Migi ję. Posiada ona wielkie posiadło­
ści w Afryce Wschodniej i Południ o

Komendant żandarm ord międzyma 
rodowej: Panie prezydencie, kazał 
mnie pan wezwać. Jestem do usług!

Prezy dent, Ligi Narodów: Vv .e pan 
chyba, o co chodzi, panie Komendan­
cie. Italjia nie chce żadną miarą nas 
się słuchać; nad es/ta właściwa cnwda.
A zatem —  trzeba użyć siły. Czy je ­
steście gotuwi ?

Komendant: C-otowi jetdeśmy zaw­
sze. Ani jednego guzika nic brak nam
w kamaszach.

Prezydent.: Doskonale. Niech pan 
tedy każe ruszyć.

Komendant: Przeciwko Włochom?
.Prezydent: Naturalnie, że nie prze 

eiw Ablsynjii. Dobrze pan zrozumiał.
A  jeżeli pan wie, to rusztj pan bez 
zwłoki. To wszak dla pokoju; wasza 
szabla otrzyma pracę.

Komendant: Ale przewiduję trud­
ności. Najpierw te przeKięte Alpy.

Prezydent: Przekrocz je pan. Nie 
prowadzi pan wszak za sobą, jak irla- wolno nam
nibal, słoniów. .

Prezyaemt

miała korzyści ze zwiększonych obro­
tów. Doświadczenie uczy, że żadne 
przedsiębiorą uwo nie może drugo upra­
wi,"ć polityki strat i dlatego oba­
wiać się należy, iż trudno będzie o- 
czeaiwać dalszego pogłębienia obniżek 
tankowych. Raczej odwrotnie, może 
zarysować się tendencja, uzasadnoina 
cyframi, do powrotu na poprzednio 
zajmowane stanowisko.

Z powyższych względów wydaje 
się, iż temat obn żenią stawek prze - 
wozowych na kolejach nie jest tema­
tem, którym mógłby interesować się 
wyłącznie minister komunikai ji, 
ale w ogromnej mierze również mini­
ster rolnictwa i reform rolnych. Nie 
od rzeczy pędzie dodać, że ze wzglę­
du na bilans handlowy, w którym zna 
oaną rolę odgrywa wywóz artykułów 
rolniczych, sprzymierzeńcem robnetws 
powinien być również minister przemy 
słu i handlu, dla którego nie może 
być obojętnym fakt, iż na przeszko­
dzie np. wywozu, drzewa stoi nte co 
i mego, ale stawika taryfy kolejowej: 

 ------

Ulgi w  spraiach zategrości 
podatkowych

W  związku z wysuswanemi przez 
n.UKtóre iaby skarbowe wątpliwościa­
mi co do niektórych przepisów rozpo­
rządzenia z dinia 15 kwietnia r.b. o 
Uigadh -w spłacie zaległości podatko­
wych,, ministerstwo r, karb u rozesłało 
wy jaśniujący okólnik do wiszystlklcti 
izb i, urzędów skarbowych.

Okólnik wyjaśnia, że w wypad­
kach, gdy na pokrycie zaległości po­
datkowych z przed 1 kwietnua roku 
1933, płatnik przed dniem wejścia w 
życie rozporządzenie zaofiarował swo 

przedewiszystkiem w rolnika. Kupiec ją 'wierzytelność do skarbu państwa, 
bowiem wlkallkuJuje cenę przewozu do ulgom podlega ty k o  pozostała część 
ceny sprzedaSiiej i spewnością porta- zaległości, po zmiaiicjisze-iiu o zaofiaro 
fi unilkmąć strat, jakie mogłyoy stąd wia^ą wierzytelność bez 'Względu na 
pb nąć. to, czy przelew cej wicrzytelnośi,i do

kas skarbowych t nastąpił również 
przed dniem wejścia w życie tego roz

Rejestr wysiłków polityki gospo­
darczej, zmierzający do podniesienia 
cen na artykuły rolnicze, jest wcale 
zuraczny ; wy mienimy tylko niektóre, 
jak zwroty ceł, premje eksportowe, 
kredyty zaliczkowe 1 rejestrowe, sy­
stem preferoncyj dla surowców krajo­
wych i tąi. To przypomnienie wystar 
•ozy dla stwierdzeiua, że cena uzyski­
wana przez rolmiKÓw za wyproduKO- 
wwne towary nie jest bynajmnie, dla 
czynników miarodajnych w zakresie 
gospodarki, narodowej obojętna.

Wysiłkom tymi przeciwdziała w 
sposób bardzo poważny wysiłek P o l­
skich Kolei Państwowych utrzymania 
stawek przewozowych na wysokim po­
ziomie, wysiłek, należy dodać, nad 
wyraz skuteczny.

Dajmy kilka przykładów.
Przewóz żyta na odległość 100 

kim. w 1927 —  28 roku obciąża! prze­
wożony towar w wysokości 2,6 proc. 
jego wartości, a na odległość 800 kim. 
w wysokość1 10,8 proc.; w iipcu 1935 
roku —  obciążenie to wynosiło odpo­
wiednio 11,8 proc. i 47,7 proc.

Koszt przewozu ziemniaków Już 
przy odległości 150 Kim. pochłania 
33,6 proc. wartości towaru.

Wzrost obciążenia kosz tam, prze 
wozu kolejowego kuraka cukrowego 
w okresie od 1928 —  29 do 1934 —  35 
roiku wyniósł 74,52 proc

Obciążenie stawkami przewozowe- 
nii bydła wiztrosło o 75,8 proc., a trzo­
dy o 76 proc Stawka od przewozu 
trzody' bitej na odległość 900 idim. wy 
nosiła w 1929 r. —  4,2 proc. warto­
ści towaru, obecnie toż samo obciąże­
nie istnieje przy odległości 200 kim.

Nie trzeba udowadniać, że wyso­
kość stawek przewozowych uderza

Komendant: Tak, ale Abisynja
jest bardzo daleka. Naotępnie, to mo 
rze Śródziemna Pomyśl pan, ze może­
my się spotkać z włoskiemu okrętami 
wojennemu

Prezydent: Niestety, niema floty, 
którąibym mógł postawić do pańskiej 
dyspozycji. Ale gdybyśmy flotę mie’i, 
to nie mogłaby opuścić jeziora genew 
skiego. No, i cóż pan proponuje?

Komendant: Him, to ciężki orzech 
do zgryzienia.

Prezydent (bardzo zdenerwowany):
Do licha, widzę, że nie może pan 'ću 
pozostać z zatozonami rękami, podczas 
gdy tam wszystko wre i  kipi. Już 
wit-edy, gdy chodziło o kwestję pokoju 
w Gran Ghaco...

Komendant: Tam było za daleko.
Niebezpieczny klimat. Paskudne węże 
i żmije

Prezydent: Tę samą wymówkę wy­
toczył parą gdy chodziło o  Mandżu- , w  tej projektowane są pew-
rK ' ne zmiany w taryfie przewozowej,

Komendant: Także zaaaleKo Są które niewątpliwie będą stanowiły pę­
tam Japończycy. Nie są wygodn: ci wien krok naprzód w dążeniu cw> rea- j bo też wcalt jeszcze nie nastąpił. Prze
Japończycy z ich banzajem i  hara- lizacji postulatów rolnictwa, 'ale, we- widziany w rozporządzeniu termin 15 
kilri Ci nieokrzesani ludzie lylkoby dług ostatnich wiadomość, ramiany te ' maja r.b. zrzeczenia się ulg dawnych 
się na nas rozgniewali. Jesteśmy prze odbiegają jeszcze bardzo daleko od t ni© obowiązuje płatników, którzy w la 
dewszystkieni pacyfistann, o tem nie dezyderatów Związku Izb i Organizs { tacb 1933 — 1934 i 1934 —  35 nie

porządzenia, czy też po tym dniu, al-

Kcmendant: Pozctem Włosi nie
przypną nas zbyt łagodnie. Są oni w 
stanie wyburzenia, podczas gdy moi 
ludzie są tyLko.. Rozumie pan, atmo­
sfera genewisika jest trochę ciężka. Sło 
wem, nie sądzę, by plan takiej wyprą 
wy był dobry.

1 Prezydent: Mimo ô sądzę, że ko- 
nioczneni jest, : by par. zaatakował 
jtrzy pomocy gwardji pokojowej’ . Po 
to 'przecież, do djabła, pan istnieje. 
Ale poczekaj pan, wpada mi do gło­
wy doskonały pomysł Może pan a-

zaponmnać. ' cyj Rolniczych (R. P., gdyż nie uwzglę ®ieli przypisanego podadku 1 prawa
(.oszal ł A zatem ' dniają w dostatecznym stopniu spad- ; do ulg z mocy tego rozpoi ządzenia 

pan nigdy nie wymlszeruje. Albo mo- j artykułów rolniczych Dla .dopiero obecnie nabyli. Dla tych pła
żc pan ma wojsko do kiążenia nao- teto  też Itozoba zastanowić się nad
koło estrady przy koncercie -na placu \ n'obozpiecz.ensti, ein, jakie fljryje w se
spooerowym? I P°^(>w'icail0lść ziałaitwieinia 'tej wai-

Komcirwiaiit: Panie prezydencie, je
nej dla życia gos.potda.razego sprawy.

. . , . . 1  Największe niebezpieczeństwo po-
stesmy eertowi bic się jak jeden jnąz , . , . , , ̂ v. f . . . . . . .  lega na tem- ze zbyt mała obniżka o-nr\n fnroihinctiPimi, nnArdonnimill 7S\. Tl O- 1 , . . ,

płat przewozowych może me wywoła^pod niebieskiem: chorągw: ami za po­
kój w imię Ligi Narodów, o ile tylko powrotu rolników do Korzystania z

tpiikótr termin zrzeczenia się został 
wyznaczony na 1 sierpnia r.ib 
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, . ,  / i  t  Vł‘X u. .1 L*l U lU O  »T n o i n j o i i u i i i i ł ł  łj
pan ,sie odważy podnieść choeby swoj . , . . , • • n • , ,‘  v . ,. ko ci w .tych roznuaracn, w jakiicn ko-
mały palec przeciwko podżegaczom 
wojennym z —  Monaco.

ulemem Yautel.

| rzystali przy normalnych cen a cli na 
1 artykuły rolnicze. Wówczas kolej po 
' niesie jedynie straty, a nie będzie
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CZEN G A N D H I E G 0
(PCiWlEAG EGZOTYCZNA,

miljonów w akcjach, a potem .
—  ...potem będę brał żywą gotów­

kę.
Z forbansko - amerykańskim poś - 

piechem mister Samuel zabrał się do 
organizowania swojej fabryki broni i 
amunicji, która w odległej przyszłości 
miała zwyciężyć wszystkich konkmen-Tę pierwszą posadę uważał za za -( ojcu, który r̂narł przed rokiem, mister . . .

jęcie tymczasowe, za niezbędną prak- Samuel odziedziczył wiele; przysłowio łów amerykańskich, nie wyłączając naj
tykę przed rozpoczęciem fabrykacji j wą drapieżność Forbanów, spryt, kro- potężniejszego z nich „Wolfson - Steel
nroni na własną rękę Lecz na to był gulczy nos, kilkaset miljonów dolarów, Company1'. Robotnicy pracowali na

a nawet... przyjaciółkę. Ta piękna, a le ! cztery zmiany po sześć godzin, mury
nie pierwszej miłości kobieta nie była iowych budynków rosły w oczach.

todnak swoich
własną rękę 

za biedny, pomimo 
'-uoch miljonów; należało mieć z ozie- 
s’ęć razy więcej, by cdrazu sianąć mo 
cno na nogach i nie dać się zjeść poteż 

® konkurentom. Przyjąć wspólni - 
)w? Nie, to uważał za wielkie ryzy- 
°  sądząc wszystkich bliźnich według

siebie.

—  Pójdę w ślady Zacharowa, — 
Postanowił, —  on także był tylko agen 

m fabryki broni, zanim stał się dzi­
siejszym „królem armat". Bez ryzyka

trudną zdobyczą dla takiego uwodzi­
ciela, jak Freddy Prado; uległa mu i 
już nazajutrz po fait accompli przedsta 
wiła go Forbanowi, jako swego kuzy­
na. W  takich okolicznościach przyszli 
wspólnicy zawarł! z sobą znajomość.

Pan Samuel był uosobieniem ener- 
gji, przedsiębiorczości, dla której me 
znajdował pola do popisu w przedsię­
biorstwie, doskonale zorganizowanem

Kwestowania własnego kapitału i j jeszcze przez swego dziadki założy -■■ i - i i iu  n  la o i i u g w  r m p i i

trosfc przemysłowca dorobię się 
my^ZW° 'te  ̂ fortuny> a potem zobaczy-

r-iiip T /H  d°Dry, wykonanie zna- 
udmejsze, bo zarówno „W olf- 

son . .e  ompan r , jag j ,nne wje| 
kie zakłady tabrvcz„e rej br mży miały 
v wszystkich ;uropejskich państw ch 
stałych przedstawicieli, którzy zazdro­
śnie strzegli swoich synekur i, wra.ńe 
zaangażowania nowego agenta, groził) 
p/zejściem do konkurencji. Należało 
więc szukać kogoś z poza branży, 
przekonać go, że najrentowniejszą g . Wat’ 
•ęzią przemysłu jest obecnie fabryka-) 
cja broni i narzucić się mu na głównego 
reprezentanta przyszłej firmy. Rozu - 
•rue się, tym in spe chlebodawcą nie
mógł być byle kto, ale bogacz całą 
gębą.

Już — styczniu roku 1915-go Fred-

ciela dynastji Forbanów. Zapalił się 
więc odrazu do projektu Prądy, lecz 
przez wrodzona ostrożność zastrzegł 
sebie, że prowizję od tranzakcyj, ja­
kie dojdą do skutku za pośrednictwem 
Prądy będzie mu wypłacał nie gotów­
ką. ale w akcjach nowej firmy i to aż 
do momemu, kiedy w rękach P-ady 
znajdzie się 25 procent jej kapitału za­
kładowego.

—  Chcę mieć pewność, —  tłuma - 
czył Forban swej przyjaciółce, —  że 
twój kuzyn będzie dla mej firmy praco- 

z takim zapałem, z jakim piaco- 
wałby we własnem przedsiębiorstwie.

Rad nie rad Freddy zgodził się na 
to. Jego prowizja miała wynieść 15 
procent od cen brutto wszelkich fabry 
katów, a kapitał zakładowy nowej fir­
my narazie 20 miljonów dolarów. — 

d\ PraHr, ' T  T ' *'— “ ‘ —  Przy ówczesnych masowych zamówię-
dvd 1 W !  u odpowiedniego kan- mach na broń i jej wygórowanych ce-
k *1 Samue,a Forbana, ■ j rach można było liczyć na dość szyb-

stoczni 1 dokow" Po swoim kie „odrobienie" zastrzeżonych pięciu

lecz Forbanowi było to jeszcze za po 
woli. Aby nie stracić cennego czasu, 
wykupił większość akcyj inałej fabry 
czki kulomiotów, a trzy (narazie!) 
swoje stocznie, które dotychczas wy­
konywały niewinne statki handlowe, 
„nastawił na produkcję" okrętów wo­
jennych. 2 niemniejszą energja praco­
wał Freddy Prado; zdobywszy pod - 
czas swej praktyki w „Wolfson-Stee!

ompany" sporo wiadomości i (to już 
nielegalnie) listę odbiorców, zasypy - 
wał ich obecnie listami, prospektami, 
cennikami, i t. p. już jako przedstawi­
ciel zakładów fabrycznych Samuel For 
ban.

Pierwsze miesiące tej współpracy 
zawiodły oczekiwania obydwóch 
wrpi 'Iników. Otrzymali zaledwie jedno 
pióbne zamówienie,

Pomoc Funduszu Pracy dla 
ogródków działkowych
Poszczególne Towarzystwa Ogród 

ków Działkowych, istniejąc na tere­
nie pięciu województw centralnych, 
otrzymały w roku budżetowym 1934 
—  35 następujące subwencje z Fun­
duszu Pracy: miasto Warszawa —  5 
tys. zł., iwoj. warszawskie —  29 tys.

cziery procent wo>- tóele* te ~  54 “ •> "to -
łódzkie —  18 tys. zł., woj. lubelskiegębę w cztery oczy. Dlatego musi pan ludzi, w czem oKoło 

wyjechać do Europy. Musi pan osobi- cywilów.
ście dotrzeć do dygnitarzy, od których, Repertuar owych nieszczęśliwych, 
zalezy rozdział zamówień i ofiarować vzypadków był wcale obfity Jeśli 3 tyu
im łapówki, jakich tylko zażądają. O d -: wziąść pod uwagę, ze wydarzyły się kwot zajął się zarząd1 okręgowy.

12 tys. .zł., i woj. białostockie — 
zł. Rozdziałem powyższy ch

bijemy to sobie w cenach towaru.
—  A jeśli trafię na ludzi uczciwych, 

iub patrjotów?

Jeżeli chodrt o wysokość tych kwot, 
to, o ile z jednej stronj Fundusz Pra­
cy dał niewątpliwie tyto, ile mógł,

one w ciągu sześciu m.esięcy. (Bowiem 
dokładnie pół roku upłynęło od dnia w 
którym Prado wylądował w San Franci 

. , . . .  sco po swoim powrocie z Indyj). Kol ) ^ a^ tza tyto* ile W  "™trzeba"lak ,
-  Tym mech pan przypomni ze ,a Sait-Lake-City_ wykoleił się pociąg kto źe ,w zasa(kic. p ^ ły ] BC iapo’trae. ’ 

zasiadam w senacie, ze mogę przy gfo rym jechał z Fnsco do wschodnich Sta i. V
sowaniu powiedzieć fftak“ , iub „nie” , j nów. w  Chicago na jego taksówkę “  P ^ o c  przez
skoro prędzej, czy później będzie roz-[wpadł samochód ciężarowy i zdruzgo Pasz,l'z'e£0fafc' Lwio uje .ztałkoi. e, to  je 
ważana sprawa ewentualnego udziału 1 wcale dokładnie. W Miarm na z drugiej strony wysokość ich, w
Stanów Zjednoczonych w wojnie. Nieru F.orydzie, gdzie polował na przyjac.ół l^równamu z oUimard. łożojetm. nr 
cy za naszą neutralność, a sprzymie- Forbana, tornado zmiótł wiiię, w któ tel1 sam cel ,w wojewoaztwach

O"-- ' rej- mieszkaj a w Frórej był chwilowo [a zwłaszcza zachodnich, jest bardzo 
nieobecny. Jeden z klanów pracujących niewielka. Takie np. Wojewódzkie 
przy budowie fabryki Forbana upuścił Biuro Funduszu Pracy w Katowicach 
żelazną belkę właśnie podczas inspekcji przyznało w tych dniach na dalszą 
obydv. óch dyrektorów. Ulubiony pies roto udowe ogródków działkowych kwo 
pana Samuela dostał pierwszego ataku! tę 54.890 zł. Ileż więc wynosić musi 
wścieklizny akurat podczas wizyty pa głln] a globalna tej pomocy finansowej,
na ra ° ' jeśli tylko jodnu z rat wyraża się su-

Z wszystkich tych wypadków Freć 54.890 zł.

rzeni za nasze przystąpienie do koa 
licji zapłaciliby każdą cenę i to właś­
nie powinniśmy wyzyskać dla dobra 
naszej firmy. Słowem delikatny szan­
taż oraz łapówki.

Oprócz tej ogólnikowej instrukcji 0- 
trzymał Prado wiele dokładniejszych 
wskazówek od doświadczonego kup­
ca. Forbana. moc listów polecających do 
różnych dostojników europejskich od 
senatora Forbana, wolną rękę v przy-

dy wyszedł cało ,tylko wówczas w Ch) 
cago doznał lekkiej kontuzji, niemniej

, dwie prośby o 
pizysłanie modeli, a większość klien -
tów nie odpisała wogóle. Albo nie mia [ intendenci arnij oraz dygitarze, do 
no zaufania do młodziutkiej, zupełnie których miał się zgłosić, przebywają w

bezpiecznej odległości oc straszliwe­
go frontu, a jednak bał się, bał się

znawuniu hojnych łapówek o wspo jpjJnak był przerażony tak częstem „o- 
nika Forbana i tal zaupaLzony, w cieraniem się o rydwan śmierci" i żył 
ostatnich dniach kwietnia roku 1 go w ustawicznym leku przed dalszym cią 
wyjechał do New-Yorku, s ą mul gjem tycb denerwujących wypadków, 
odpłynąć do Anglji. I —  PfęH mh już bvło, pięć w ciągu

Freddy Prado wyjeżdżał w tę po- j sześciu miesięcy, —  powiedział źegr.a- 
dróż bez cienia zapału. Wiedział, że jąc się z Forbanem, —  teraz albo ml

Różnice wskazują wyraźnie, że a- 
kcja ogródków działkowych nie Jest 
jeszcze na ©renie województw cen­
tralnych należycie rozpowszechniona 
i że dużo jeszcze trzeba w tym kie­
runku zdziałać

 » « 0 » « --------

nieznanej firmy, albo...
— ...albo zapomniał pan o głównej 

zasadzie handlu, w którym kontrahen­
tami są nie zawodowi kupcy, lecz pań­
stwa, —  rzekł Forban.

— Jakaż to zasada?
—  „Kto smaruje, ten jedzie".

panicznie. Skoro w spokojntj Amery­
ce nieszczęśliwe wypadki prześladowo- 
ły go na każdym kroku, to czego mo­
żna było spodziewać się po europej­
skim wulkanie, w którym dziennie gi-

się coś znowu wydarzy, aby byt kom j B C Z tO b O C lS  S tS lG  S J Id d d  
piet, albo mój pech nareszcie... Według danych biur pośrednictwa

—  Pech? —  wtrącił żywo pan Sa- f pracy przy Funduszu Pracy na dzień 
muel. — Pan jest urodzonym szczęścia 24-go b.m. zarejestrowano na terenie

nęło od „działań wojennych" 1O.U00
—  Ależ, mister Forban, nie mrgę '  _______________

przecież do ofeit dołączać pisemnych *) Bliższe szczegóły z życia Mr.
piopozycyj w sprawie łapówek! Samuela Forbana i jego rozpustnej

—  Oczywiście, że nie. Takie deli- córki znajdzie Czytelnk w dawniej- 
kr.tne sprawy załatwia się zawsze na szej powieści tegoż autora p. t. Jutro.

izem! Żeby wyjść z całą skórą z pię­
ciu takich sytuacji! la na pa.iskiem 
miejscu nie lękałbym się już teraz ni­
czego.

Pomimo to jednak Freddy Prado 
miał bardzo niepewną minę, kiedy w 
New Yorku wkraczał na pokład „Lusi 
tatiji."

(D. c. n.).

Rzeczypospolitej ogółem 283.415 bez­
robotnych, czyli o 6.359 bezirabottnych 
mniej, aniżeli w tygodniu poprzodnim- 
M. im. na terenie Poznania zareiestro 
wiano 18.609 bezrobotnych, czy li o 161 
mniej aniżeli w tygodniu .porzednim 

W  porównaniu z tym okresom ro 
:u ubiegłego, cyfra bezrobotnycih na 

terenie Rzeczypospolite,, spadła w ro­
ku bieżącym o 5 771 osób
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Konferencja porozumiewawcza sportów
zimowych

GIEŁDA WARSZAWSKA

Wzorem lat ubiegłych Zarząd PZN 
organizuje w roku bieżącym programo­
wą konferencję porozumiewawczą —

Programy racj?;we
WILNO.

Czwartek, dnia 5 września 1935 r. 
Program dzienny. 7,55 Giełda rolnicza. 
8,00 Audycja dla szkół. 8,10 — 11,57 
Przerwa. 11,57 Czas. 12,00 Hejnał. 
14,30 —  15,15 Przerwa. 15,15 Godzien 
ny odcinek powieściowy. 15,25 Życie 
kulturalne miasta i prowincji. 15,30 Ze- 
spót Adama Hermana. 16,00 Opowia­
danie dla dzieci młodszych. 16,15 Re­
cital fortepianowy Mar,i Borowskiej. 
16,45 Cafa Polska śpiewa. 17,00 Socja­
lizm polski aa emigracji. 17,15 Koncert 
w wykonaniu orkiestry wojskowej 57 
p p 17,50 O książce Zygmunta W ey-j 
berga „Świat kryształów". 18,00 Litwo i 
ry wiolonczelowe. 18,30 Program na 
piątek. 18,40 Muzyka (płyty). 19,0U 
Litewski odczyt ekonomiczny. 19,10 

jak spędzić święto? 19,15 Skrzynka ! 
muzyczna. 19,25 Koncert reklamowy. 1

związków sportów zimowych, dla usta 
lenia wspólnego programu imprez na 
sezon 1935-36 r.

Konferencja odbędzie się w pierw­
szej połowie października b. r. w Kra­
kowie.
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FR ANCJA —  NIEMCY

BERLIN, — W  dniu 15 b.im. od­
będzie się w PaTyiu ciekawe między­
państwowe spotkanie lekkoatletyczne 
Niemcy —  Francja.

B Ó L A C H  

GŁOWY i
rrosm ę sję PROsa

'C Z Ó Ł K A
tftf 4££ U TYCZNE LOOAaO*
________________________________' i

Z dnia 4 września 1935 r 

LEW IZY
Belgja 89,15 89,38 88,92
Holandja 358,60 359,50 357,70
Lofldytn 26.29 26.42 26.16
Nowy Joiik telegraficzny 5.3025

5 3325 5.2725 
Paryż 34.99 35,08 34.90
Pragj 21,96 22,01 21,91
Stofchcdm 135.60 135.25 134.95
Szwajcar^ 172,77 173,20 172,34
Włochy 43,35 43,47 43,23

Tendencja przeważnie słabsza.

AKCJE. 
Bank Polski 
Lilpop

Obroty małe

CENTRALNE BIURO STATYSTY 
CZNE M. WILNA

sporządziło następujący wyka*, cen 
niektórych artykułów notowanych na 
rj ..kach wileńskich w aniu 30 sierp­

nia rb. za 1 kg. "w złotych. 
Wyszczególnienie DETAL
Chleb żytni przem ył 55 proc. 0 28

—0 30
Chlob żytni przemiał 75 proc. 0.23

— 0.25
Chlob żvitni razowy- 98 proc. 0.18

— 0 20
Chlob pszenny przemiał 65 proc. 0.35

— 0:50
j Mąka żytnia razowa 
j Mąka pszenna prz. 
i Mąka żytnia pyblowran.:

Mięso wołowe

■ A N | Dziś-nieodwołalnla ostatni Jrień 

i V I , A T  $ I Ę  $ *  i  E J  !-'*
Już JUT. RO PRfcMJERA _

F I L A  I P O L f  K I

„Dzień w?e!Mej przygody”
Role ąf K Juncszi-Stąpowski, Fr. BrourWewicr.

CASINO | Ha w ^tys k ił s ła n ie  B«li oo ib tr. Parttr 54 gr.

KOLUMNY OKULISTYCZNE 
W  POW . DZIŚNIEŃSKIM

19,40 Wiadomości sportowe ogolnopoi- 
skie. 19,50 Pogadanka aktualna. 20,00 
Muzyka lekka w wyKonaniu małei or­
kiestry P. R. pod dyr Z. Górzyńskie-' . , 
go 20,45 Dziennik wieczorny. 20,55 Potekl^ e Czerwonego lrnzyza w Głę 
Obrazki z P „sł współczesnej. 21,00 bokl6!n Z0Slah -prow„dzone do Głęfeo 

Odw:edziny“ . 21,35 kiego i Łóżek dwie kolumny okulisty

GŁĘBOKIE . Staraniem Oddziału

Słuchowisko p. t.
Na sze pieśni w wykonaniu Stanisławy 
Korwin -  Szymanowskiej. 22,00 Kon­
cert życzeń (płyty). 22,30 Muzyka 

WARSZAWA.
Piątek, dnia 6, IX. 1935 r.

6,30 Audycja poranna. 11,57 Syg­
nał cza.su i hejnał. 12,03 Dziennik po­
łudniowy. 12,15 Audycja dla szkół.— 
12,40 Koncert. 13,25 Chwilka dla ko­
biet. 13,30 Z rynku pracy. 15,15 Prze­
gląd giełdowy i w ladomuści o ekspo7-

czne. Działalność kolumn okazała sie 
bardzo owocna dla szerokich mas lud­
ności powiatu dziśnieńskiego.. Od cza 
su przy bycia kolumn Ł j\ od dnie 15 
czerwca, z porad skorzy stało około 26 
tysięcy mieszikanco-w, przyczem poważ 
niejiszych opera-cyj dokonano w 475 
wypadkach.

Przy miejscu zainstalowania ko­
lumn znajdują się również domy no­
clegowe, gdzie zatrzymują się osoby, 

cie polskim. 15.30 Koncert. 16.00 Po- przybywające po porady z dalszych 
gadanika dla chorych. 16.15 Koncert, okolic. W  'Głębakicm utworzony7 zo- 
16,45 Pogadanka przyrodnicza. 17.00 stał również zakład dezynfekeyjno - 
Repoitaż. 17,15 „Minuta p oez ji" . —  kąpielowy.

92,00 91,25 9175
9,20 Mięso cielęce 

tendencja nieco sła.b- Mięso baranie
i Mięso wieprzowe 
Ziemniaki

PA PIERY PROCENTOWE j Kapusta św Leża

Budowlana 40.40 Marchew
Konwe.rsyjina 67,65 67,50 67,65 Buraki
5 proc. (kolejowa 61,00 Brukiew
6 proc-, dolarowa 81,50 81,75  ̂ Cebula
4 proc. premjowa dolarowa 552 25 , Masło świeże
7 proc. istabil. 63,88 63,75 64.25 Masło solone

(ostami drobny). Mleko
8 proc-. Przemysł Polski 91,00 90.75 śmietanka 
4.5 proc. ziemskie 46.50 46.00 Jaj a
5 proc. Warszawa za 1933 r. 57,50 j

— 57,75 Skóry7 bydlęce 
5 proc. Częstochowa za 1933 r 49.00 Skóry porleszwiane 

T e n d e n c ja  <9a pożyczek pizewiaż- i Skóry juchty
dla -listów niejednoli- 1 Pozaiom notowano w hurcie za ie- 

dną sztukę:
Skóry cielęce 4.90
Skóry końskie 16.00— 16.50
Ssaki chromowe czarne 0.10— 0.13 

(za lcm. kw.) 
Papierówka, (za I  m. p ) 10.25
Ślipry za 1 szt. 5.80— 6.00
Olej lniany (za 100 kg.) 120.00
Makuchy lniane (za 100 ikg.) 17,00

0.15
0.35 0.45

,0.23 
0.90— 1.10 
0,80— 1.00 
0.90—1.00 
0.90— 1,30 
0.04— 0.05 

0.10 
0.06— 0.15 
0.06--0.10 

0.07 
0.15 | 

2.00— 2.60 
2.00 
0.15 

0:60— 1.00 
0.05— 0.07 I 

HURT 
0.90

3.50—4.50
3.50— Ł50

1) Pogodu*. pełna werwy 
i hnmoru komedja

W roli głó*nt) wio miana plę*jość

RAMON N0VARR0

au n t  dw.t tlimy * jednym programie!

S Z C Z Ę Ś C - E  Ha  U L I C Y
JEAM PARKER.

w egzotyczrym filmie, pelt

£ 3 5 - JYi  \ m r .
HELIOS nadziejo piadaKcl! p

MŁODY LAS w g, A. Hsrtza. S * i. :L«|tesr
Kwiat autorstwa- Marja Brędit, A, 
Brodzlsx, Sra benki, Jua. Stypaw 
«■i, St. Jaracz. M. Zalcz, Y, Witter, 
M. CybuLii, J. Taitow, M. Balcer 
klewicz 1 łc. Nad prcgr.i Atrakcje

t t U j M
Cennik:

i ii a  m ^  u i a  «• j

MiSiSief 'm m

Bitum ,0 gi., parter I miejsce zł. i .40, łl misji re
1.00, II olg. gr. 75. Progiem Nr. 3?.

I n a u g u r a c j a  s e z o  n .u .
i  uczułr n B c;tf Diagls, K. O ltrot 
skiego, B*M flelscłej, Za/jl Dare- 
rou rile j, Al, Oroaowscieg*, Si. 

Czerwińskiego.
Codziennie 2 seenee: o 6 45 1 9.15, w niedritlę i śwląta S gtmse oJ4. 30( ?

i 9.30 W sabaty !■«.. czym a do g »J i. 10-ej

nie mocme.iisza 
ta

NOW A SZKOŁA W  DZIŚNIE17,20 Koncert. 17,50 Poradnik sport-o 
wy. 18,00 Koncert, chóru mieszanego.
18,30 Pogadanka aktualna. 18,40 „Ży­
cie kulturalne i artystyczne stolicy", no nowy gmach 7-mickliasowej szkoły 
18,45 Muzyka lekka. 19,00 „Skrzynka powszechnej, który dnia 3 września u- 
roinicza" 19,10 Zapowiedź programu roczyście oddany został do użytku 
na dzień następny7. 19,20 Koncert re- władz szkolnych. Aktu poświzcenia 
.klamowy. 19,35 Wiadomości sportowe, budynku dokonał proboszcz ks, Romej 
19,50 Aktualny monolog. 20.00 Kon- ko.
cert muzyki lekkiej. 21,00 Dziennik Gmach powstai -z funduszów zarzą 
wieczorny 21.10 „Obrazki z Polski cy finansowej Towarzystwa Popiera- 
'Wispółczesnej". 21 15 Koncert symfo- du miejskiego w Dziśnie przy pomo- 
niczm . 22,AT) Szkic literacki. 22,4f nia Budowy Publicznych Szkół Pow-
Koncert Orkiestry P, R. | .izechnych.
•nHWJWB

GŁĘBOKIE. W  Dziśnie zbudowa- M^ka Pszen:,a 11 '  E 'v  o-. K franrn wafron S

GRZĘDOWA CEDUŁA 
CFEŁDY ZBOŻOWO TOWAROWE!

I LNIARSKIF] W  WILNIE.
Dnia 4 września 1935 r.

Ceny za towar średniej handlowej 
jakości, za 100 kg. parytet Wilno. Zie­
miopłody — w ładunkach wagonu-

■ °*r̂  -  w CENT NABIAŁU
W złotych: Wileński oddział Zwiąźku Spół-

CF.NY TRa NZAKCYJNE: dzielni Mleczarskich : Jajczairslach
Żyto 1 standart (nowe) 12,25 —  12,30. notował w dinin g- łun. .następujące 
Mąka pszenna gal. 1 - C —  29,75 ■ eeny nabiału i jaj w złotymh:

30,00. _    ‘ MASŁO za 1 kg.
rborowe 2.60 (hurt), 2.90 (detal);

« r j

d
ZAKŁAD KRAWIECKI

Sz. i I. K U N I N
Krojczy dypi. w  Paryżu

WiJno, ul. Zawalna 24, m 1. fei. 18 05.
Przyjmuje obsialunk: z własnych i powierzonych matetjałót 

SoecjAinoSC', Ta<i i futra

c
«
a

Siemię lniane b. 90% franco wagon sta- r3toj.oWe 0.45 (hurt), 2.70 (detal); 
załadowania —  28,00 —  28,25

Roztańczony obóz

CENY ORJENTACYJNH 
Żyto I standart (nowe) — 12,25 —  .

12.50.
żyto II standart (r.owe) — 11,50 — 

12.00.

Pszenica I standart —  18,00 — 18,oO. 
Pszenica 11 standart —  i7.00 — 17,50. 
Mąka pszenna gat II - E —  25,25 — 

26,00.
Mąka pszenna gat. II - G — 21," 5 —

22.50.
Mąka pszenna gat. III - A — 17,75 —

18.50.
Mąka pszenna gat. lii - B — 12,25 — 

12,75.
Mąka żytnia do 55% —  21,50 — 22 50. 
Mąka żytnia do 65% —  18,50 —  19,5u. 
Mąka żytnia sitkowa —  14,00 —  14,50. 
Maka żytnia razowa —  14,00 —  15,00.

u k a r z e
LEKARZ - DENTYSTA 

Heler.a 
Dowgierd-MacRiewiczowa

Ziwalnt 22 m. i.
SERY za 1 k g .: Leczenie diląseł. Z<by nztaczne ni zlo-

nowogródzki 2.10 (hurt), 2.60 (d o t .) ; cie i kieczakUo
lechicki 1.80 (hurt), 2.20 (d ota i); '
liiterwiskL 1.50 (hurt). 180 (datal); j Z )  y m u n t  K U B & E W S C 2

J A JA : cii»r*DV weneryczne — syriiiz, »koi»e
nx. 1 —  4.50 kopa), 0,08 (jedna szt); ; i  aotiopłciow e. Przytw je ad g»dz. 8—1 
nx’ 2 — 4.20 (kopa), 0,07l/2 (jedna * 3—8 Zimkow* 15 m. 2 TeU 19-60.

sztuka); I
3— 3.50 (kopa), 0,06 (jedna szt.). '

?CL!jf!tljiJ {!:8£f
<>-gryrT»ryT^TyTT»e>>f
Pcszukuję pracy gońca, mam

jłat 18 1  skończoną szrcłi pow­
szechną, Wiłkomierska 117-b m. 1 
K. Jarrst.

NAUCZYCIEL YTYOHOWaWOA 
języki, polecenia, prawo nauczania,— 
obejmie gdziekolwiek posadę lub pod 
dyspozycję w majątku lub mną Jj» 
towne zgioszenia: „Profesor Am-om 
W. p. Lubosz koło Międzychodu „Po­
ste Restante7

nr.

ŹĄD -  |C 3&
we wizystklcb iptekach 

ikladich aptecznych znanege 
łredka ed eddtków

Praw. A. P A K  f

JESIFNHY ROZKŁAD JAZDY P. K. P.
i

PR7YJ5CIE NA STACJĘ. ODJAZD ZE STACJI.

Pod Bedinem, nad jeziorem Rangsdorfskiem obozuje kilkuset uczni ze szko 
ły tańca. Na zdjęciu — znakomita tancerka Pulaeca podczas lekcji w obozie.

PowisKszona plakieta „Dnia partyjnego"

Z oieaizji wielkich uroczystości partyj nych w Norymbergji, które potrwają 
od 10 do 16 września, pomieszczono na gmachu opery tamtejszej olbrzy­
mią plakietę, na której obok podobizny kanclerza Hitlera, znajdują się 
przedst. wi - lule dwóch potęg, na których wspiera się państwo, a rmanowi- 

cie part.ii i syły zbrojnej.

1. Poc. Nr. 732 z Nowowilejki 3 m. 15
kursuje tylko 25 12. 35 r., 1. Ł i
12. 4. 36 r.

2. Poc. Nr. 552 z Królewszczyzny
5 m. 50.

3. Poc. Nr. 452 z Molodeczna 7 m. 00.
4 Poc. Nr. 1411 z Zawias 7 m. 05
5. Poc. Nr. 322 z Lidy 7 m. 15.
6. Poc. Nr. 726 z N -Święcian 7 m. 20 

nie kursuje 25, 26. 12. 35 r. i 12,
13. 4. 36 r.

7. Poc. Nr 713 z Warszawy 7 m. 22.
8 Poc. Nr. 7732 z Nowowilejki 7 m.

40 kurs. w dn. robocze.
9. Poc. Nr. 712 z Turmont 8 m. 07

10. Poc. Nr. 7734 z Nowowilejki
8 m, 40.

11 Poc. Nr. 1711 z Landwarowa
9 m. 12 kurs. w dn. robocze.

12 Poc. Nr. 1413 z Zawias 10 m. 07
kursuje w dn. świąteczne.

13. Poc. Nr. 1736 z Nowowilejki
10 m. 15.

14 Poc. Nr. 749 z Grodna 11 m. 30.
15. Poc. Nr. 314 z Lwowa 11 m. 43.
16. Poc Nr. 1738 z Nowowilejki 

12 m. 10.
17. Poc. Nr. 1740 z Nowowilejki 

14 m. 05.
18. Poc Nr. 372 z Jaszun 14 m. 12.
19. Poc. Nr. 512 z Królewszczyzny 

14 m 27.
20. Poc. Nr. 706 z Zemgale 15 m. 12.
21. Poc. Nr. 1715 z Rudziszek 15 m. 50.
22. Poc. Nr. 1742 z Nowowilejk'

16 m. 30.
23. Poc. Nr. 711 z Warszawy 17 m. -11 
24 Poc. Nr. 1744 z Nowowilejki

17 m. 40
25. Poc. Nr 332 z Lidy 18 m. 00
26. Poc. Nr. 1746 z Nowowilejki

19 m 25.
27. Poc. Nr. 1415 z Zawias 19 m. 30,
28. Poc. Nr. 1748 z Nowowilejki

20 m. 25.
29. Poc. Nr. 432 z Wilejki 22 m. 05.
30. Poc. Nr. 714 z Zemgale 22 m. 30.
31. Poc. Nr. 705 z Warszawy 22 m. 34.
32. Poc. Nr. 312 z Łunińca 22 m. 40.
33. Poc. Nr. 1750 z Nowowilejki 

23 m 30

1. Poc. Nr. 731 do Nowowilejki
2 m. 30 kursuje tylko 25. 12. 35 r. 
i 12. 4. 36 r.

2. Poc. Nr 7731 do Nowowilejki
5 m. 35 kursuje w dni robocze.

3. Poc Nr. 7733 do Nowowilejki 
7 m 30.

4. Poc. Nr. 311 do Nowowilejki 
7 m 30.

5. Poc. Nr. 713 do Zemgale 7 m. 50.
6. Poc. Nr. 1712 do Zawias 8 m. 00.
7. Poc Nr. 712 do Warszawy 8 m. 25.
8. Poc. Nr. 1735 do Nowowilejki 

9 m. 30.
9. Poc. Nr. 1737 do Nowowilejki

11 m. 00
10. Poc. Nr. 551 do Królewszczyzny

12 m. OC.
11. Poc. Nr. 1739 dc Nowowilejki

13 m. 20
12. Poc. Nr. 331 do Lidy 13 m. 50.
13. Poc. Nr. 1714 dc Rudziszek

13 m 52.
14. Poc. Nr. 1741 do Nowowilejki

14 m. 30.
15. Poc. Nr. 431 do Wilejki 15 m. 08.
16 Poc. Nr. 725 do N.-Święcian

15 m. 30 nie kursuje 24, 25. 12. 35 
r. i 11, 12 4. 36 r.

17 Poc Nr 706 do Warszawy 15 m. 30
18. Poc. Nr. 321 do Lidy 15 m 35.
19. Poc. Nr 1416 do Zawias 15 m. 43 

w dn. robocze prócz sobót
20 Poc. Nr 1743 do Nowowilejki

16 m 50.
21. Koc. Nr. 75u do Grodna 17 ni. 20.
22. Poc. Nr. 711 do Zemgale 17 m. 31.
23. Poc Nr. 313 do Lwowa 18 m 30.
24. Poc. Nr. 1745 do Nowowilejki

18 m. 45.
25 Poc. Nr. 1747 do Nowowilejki

19 m. 40.
26. Poc. Nr. 1718 do Rudziszek

20 m. 07.
27. Poc. Nr. 1749 do Nowowilejki

21 m. 20.
28. Poc. Nr. 705 do Zemgale 22 m. 49.
29. Poc. Nr. 714 do Warszawy 22 m. 50
30. Poc. Nr. 451 do Olechnowicz 

23 m. 15.
31. Poc. Nr. 371 do Jaszun 23 m 47.
32. Poc. Nr 511 do Królewszczyzny 

23 m. 58.

SPRZEDAM “ Palmy Draceny 2 
lustra (treiroj, obrazy, Zygman 
tuwska 8 m 4.

POWÓZ okazyjnie parokonny na gu­
mach za 200 zł. sprzedam. Szeptyckio 
go 5.

L o k  a  f e

STUDFiNT poszukuje korepetycyj 
(specjalność: polski, łacina, niemiec­
ki i początki francuskiego) , lub ja­
kiejkolwiek pracy Łaskawe zgłosze­
nia do Admin „S łow a" dla „M ." .

SIOSTRA PIELĘGNIARKA rutyno­
wana, skramnyeh wymagań, poszukuje 
pracy u chorych! Miejscowość obojęt­
na. Wilno, Kalwaryjska Nr. 11 zu. Ł 
Telefon 22 —  47 Kremowa.

AZ.

Prań zaotiorousns
GOSPODYNI fachowa rutynowana pe 
trzebna do dużego dworu, adres: Za­
rząd maj. Strubnica p. Pask- k-Woł 
kowyska.

DO WYNAJĘCIA 6 cio pokojo­
we miełzkinie, 2-gie piętro, od
ulicy, ze wszelliemi wygodimi, MNiEJSZY FOLWARK  
z balkonem, odremontowake. Wi­
leńska ‘25 u dozorcy.

MIESZKANIA 2, 3, 4 pokojowe 
odremontowane słoneczne w ła­
dnej i zdrowej dz'elnicy, Anto- 
kolska 35.

MIESZKANIE do wynajęcia od 1 
Września 4-pokojowe, obszerne, słone­
czne. suche i ciepłe. Wolne od podat­
ku. Autokol Piaski 9.

Potrzebne dwa pokoje w śród­
mieściu z używalnością łazienki 

ii niekrępującem wejściem. Mogą 
być nieumeblowane. Oferty do 

iAdm. .Słow a" dl* J. O

POKOIK skromnie 
pny małej rodzime do wynajęć a
Popowska 22 m. 2.

POSZU­
KUJE gosposi, względnie dobrą 
służącą, pracowitą oszczędną, 
z aob^emi świadectwami, która 
była ć łu sz y  czas prry gosposi, 
m&si sama gotować, chodzić ko­
ło drobiu, robii zapasy, utrzymj 
wić dworek w porządku. Pragną­
ca zapewmć sobie dobre i spo­
kojne miejsce mech poda wa*uii- 
Ki i napisze pod .Brzezina" do 
Administracji „Srowa" Wilno do 
10 września

ó ż n e
WV*VVVVVI*VTVVVI*f Tf vrvt'vvv " W l

NAUCZYCIELKI, bon?, wycho- 
__________  wiwczyue, pielegn arki i wszel-
meb ow anv ' He* °  rońzłJu ,żbS domową memowarj 1 za pośredniczą Biuro Posred-

Pracy Wojew. Bmra

POSZUKUJĘ 2 pokojowego mie­
szkania z kuchnią, ewentnalnie 
małego 3 pokojowego. Oferty 
składać w Admin. .Słowa" dla 
,W . K. B."_______________________

WPOBLIŻU MICKIEWICZA Swie. 
żo odremontowane mieszkanie 
3 pok., kuchnia, woda, zlew, kio 
zet. Tatarska Nr. 8.

łaa .  ju.****_»Aaz . *i»< 1 w a sa l-,

N a u k a
Pyrnkcja Kursów Maturalnych
Sekcj: Szkolnictwa Średniego Z. N. 
P. przy Gi:n. Zygmunta Augustt 
w Wilnie zawiadamia mmejsztm, 
że z dniem 5 września zostają 
wznowione wykłady na kursie 
wyższym (8 kl.) 1 niższym (6 ki.). 
Zapisy kandydatów od dn. 1 
września przyjmuje sie w tymże 
lokalu codziennie w g, 17— 18.

Fund. Pracy w W lnie, ul. Poznań­
ska 2, telef. 12 06, czynne w go­
dzinach od 8— 15-tej.

RODZINA ZIEMIAŃSKA w majątki
na kresach przyjmie do wspólnej naufcł 

| i towarzystwa córeczki dziewczynkę w 
wieku 9— 10 lat za pokryciem wspól­
nych kosztów. Zgłoszenia prosimy skie 
rnwać pod adresem: maj. Czechow-
szczyzna poczta Fierszaje Woj. Nowo­
grodzkie, Sielankowie.

SPOWODU W YJAZDU właścicieli
z majątku — oddaje się w dzie.żawę 
dom mieszkalny z całkowitem urządw 
niem, przygotowanym opałem i zapa­
sami zimowem na warunkach dogod­
nych, odległość od stacji kolejowej, pf 
czty i miasteczka cztery kim. Adrer 
dla informacyj bliższych —  poczts 
Miory skrzynka pocztowa nr. 12 — 
pow. Brasławski.

MOÓYSTKA przyjm uje wrtBifcą 
pracą w zakres kapelasz&lctws 
w chodzącą. W ykonuje tasio i* t»  
gancko, ni. Wielka 3 n ,  16.

wydawca Stanisław Mackiewicz W ilno, Drukarnia ,,S łow o" Zam kow a 2. Kęt lak lor w /z  Władysław Bouai


